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Proces Steigera. 
(P ią ty d z i e ń r o z p r a w ) . 

Policja lwowska karygodnie ignorowała drogi, wiodące do wykrycia prawdy. 
A r e s z t o w a n i e p. Merksamerowej wywołało panikę wśród pozostałych świadków. 
B°iówka ukraińska uporczywie przyznawała się do wykonania zamachu i podawała 
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W akcie oskarżenia nic uwzglcdnio-
no dwucb pism; jedno z 8-go, a drugie z 
12 września 1924 roku, które wystosowa 
ne zostały do redakcjj „Chwili" przez 
ukraińską organizacją bojową. W listach 
tych organizacja powyższa oświadcza, 
że ona to dokonała zamachu na prezy
denta Rzeczypospolitej i widząc, że a-
resztowano człowieka niewinnego, sa

ma przyznała się do tego czynu. AKT 
OSKARŻENIA TE DWA LISTY ZIGNO 
ROWAŁ twierdząc, że są nieistotne i ) 
chodzą od osoby, której szło o ratowa
nie za wszelką ceną Steigera. 

W liście z 8 września pisze ta or
ganizacja że popełniła zamach na pre
zydenta, a w Hśclc z 12 września od
piera zarzuty. Jakoby list poprzedni był 
mistyfikacja. My posiadamy dowód 
— pisze dale] ta organizacja, że rzeczy 
wiście dokonaliśmy zamachu. Prosimy 
zapytać przewodniczącego sadu kar
nego Hawla. czy JUŻ DNIA 12 LIPCA 
NIE OTRZYMAŁ OD NAS LISTU O 
T Y M SAMYM CHARAKTERZE PIS
MA Z TA SAMA PIECZĘCIĄ. W KTÓ 
RYM ZADALIŚMY POPRAWY BYTU 
WIĘŹNIÓW POLITYCZNYCH I GRO
ZILIŚMY M U TEROREM. 

List nie był przez trybunał uwzgię 
dnlony w czasie rozpraw doraźnych 
przeciwko Stelgerowl. Lecz iest lesz 
cze drugi Ust — wywodzi dalel dr. Lan 

j dau *— bardzo ciekawy, pochodzący od 
te) same] organizacji przed zamachem, 
o którym władze śledcze wiedziały, a 
w akcie oskarżenia niema o nim 
wzmlankŁ 

Groźby ukraiń
skie. 

Na dwa dni przed zamachem 3-go 
września 1921, kiedy stało sie głoś-
nera, że prezydent ma zamiar odwie
sić katedrę św. Jana i że metropolita 
Szeptyckl przyjmie go, ta sama organ! 
zacja wystosowała Ust, do metropo-

.. . > . . , , . , „ , . , zaopat rzony ta sama 
pieczęcią, co listy wystosowane póź
nie] do rodakcj ..Chwili". 

W liście tym ORGANIZACJA U-
KRA1NSKA OSTRZEGA PRZED ROZ 
LEWEM KRWI W RAZIE. GDYBY 
METROPOLITA SZEPTYCKI ODWA 
ŹYL SIE PRZYJĄĆ PREZYDENTA 
RZECZYPOSPOLITEJ. 

List ten został przez metropllte 
~-'nritvcl(lesro oddany województwu I 
Mm musi bvć w ak.tach. 

Dr. Landau uważa, tc w kierunku 
wykrycie ewentualnego udziału orga
nizacji ukraińskie] śledztwo dotqd, 

mimo trwania 13 miesięcy, mimo licz
nych rzMcalacych sie w oczy dowo
dów, nic nlo zrobiło. 

Dr. Landau w dalszym clagu pole-
mlzirje w kwest]!. Jaka sie wyłoniła 
czy tego rodza]u organizacja wogóle 
Istniele. 

AKT OSKARŻENIA STOI NA STA 
NOWISKU. ZE TAKIEJ ORGANIZA
CJI NIEMA. 

Dr. Landau wykazuje Jednak, że 
taka orrranlzacia Istniele od szeregu lat 
I Stwierdza, że w aktach przeciw Fćda 
kowi jest właśnie teza dowodowa oro 
Ifuratora. iż ukraińskie organizacje do
puszczają się aktów teroru 1 że Istnieje 

ry zajmuje sie akcja terorystyczna. Do 
plero niedawno natroliano w catym 
szeregu miast małopolskich, iak we 
Lwowie, Kałuszu, Stryju, i innych na 
ślady ukraińskich organizacji bojo
wych, które dokonały napadów na ka
sy skarbowe i pocztowe, mordując 
przedstawicieli policji 

Olszański się 
przyznał. 

W dalszym clagu dr. Landau stwier
dził, że jeszcze 9 października 1924 od
dział poUtyczno-Informacyjny woje
wództwa dał potlcji lwowskie] DO 
SPRAWDZENIA CAŁY SZEREG DO
NIESIEŃ PRZECIW OSOBOM PODEJ 
RŻANYM O UDZIAŁ W ZAMACHU NA 
PREZYDENTA, LECZ POLICJA U 
TYCH OSÓB PRZEDSIĘWZIĘŁA RE
WIZJE DOPIERO 24 GRUDNIA JL924. 

Oczywiście, że dochodzenia te były 
]uż spóźnione 

W końcu dr. Landau poruszył głośna 
]uż dziś osobą Olszańsklego, który miał 
dokonać zamachu na prezydenta. 

Okazuje sie, że OSOBA JEGO ZNA
NA JEST LWOWSKIEJ POLICJI. O U 
SZANSKI ZOSTAŁ ARESZTOWANY 
W BYTOMIU I TAM SPISANO PRO
TOKÓŁ. W KTÓRYM PRZYZNAŁ SIĘ 
ON, że USIŁOWAŁ DOKONAĆ ZAMA
CHU NA PREZYDENTA RZECZYPO-
SPOLITEJ. 

Protokół został odpisany przez konfl 
denta policji katowickie], który materiał 
odnośny przesłał do sprawdzenia poll-
c]ł lwowskiej. Olszański oświadczył tam 
że jedzie do Berlina, do niejakiego NOTKI 
ka, Ukraińca, również lwowianina, upra 
wiajneego w Berlinie antypolska propa-
gande. 

POLICJA LWOWSKA ZA POŚRED 
N1CTWEM PROKURATURY ODPISA
ŁA POLICJI W BYTOMIU, £E OSOBY 
OLSZANSKIEGO I NOWAKA NIE SA 
JEJ ZNANE. 

Dr. Landau podkreślił indolencją po-
Hej! lwowskie! I stwierdził, że zamach 
wyszedł z kół bojowców ukraińskich. 
W końcu swych wywodów dr. Landau 
postawił wniosek na DOSTARCZENIE 
FOTOGRAFII TYCH OSOBNIKÓW, 
KTÓRZY SWEGO CZASU BYLI PO-
DE.IRZANI O ZAMACH NA PREZY
DENTA, a mianowicie: Fldyka, Archi
wa, Bodnara 1 Bandery, aby ŚAvladko-
Y.le mogli w nich rozpoznać oBoby w 
czasie zamachu widziane. Prokurator 
wnic skowł tumu sie nie sprzeciwił. 

Pc tych wywodach obrony, przesłu
chano Jeszcze kilku świadków, poczem 

leden centralny związek ukraiński. k<ó'rozprawy odroczono do poniedziałku. 
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Matka i obrońcy Steigera 
rozmawiają ze specj. koresp. „II Republiki". 

„ILUSTROWANA REPUBLIKA" 

Pod znakiem procesu. 
Lwów, w październiku. 

Departament bezpieczeńtswa publicz 
nego przy ministerstwie spraw wewnątrz 
nych w Warszawie i naczelna komenda 
policji wydelegowały dwóch wyższych 
urzędników, do Lwowa, celem przysłu
chania się zeznaniom świadków należą
cych do korpusu policji. 

Ministerstwo sprawiedliwości zaan
gażowało dwóch specjalnych tlómaczów, 
którzy opracowują całą prasą żydowską, 
przedtsawiając wyciągi z artykułów o 
procesie. 

Cywilna kancelarja prezydenta Rze
czypospolitej otrzymuje codziennie ste
nogramy, opisujące przebieg obrad sądo
wych. 

Przybyła również do Lwowa delega
cja parlamentarzytsów francuskich, któ
rzy zgłosili się do sekretarjatu sądu z 
prośbą o szczegóły w sprawie procesu 
Steigera, i mają zamiar zaszczycić swą 
obecnością najbliższe posiedzenie sądo
we. 

Fakty te dowodzą, że cały kraj ze
lektryzowany jest sensacyjnym proce
sem lwowskim. Ale wszystko to jest ni-
czem w porównaniu z naprężoną atmos
ferą, jaka panuje we Lwowie. 

Na ulicy, w cukierniach, w teatrze, 
W tramwajach urzędzie dysputuje się tyl
ko na temat sądowy, wszędzie spotyka 
rdę ludzi, którzy mają z procesem coś 
wspólnego, 

— Widzisz, tam idzie świadek S... To 
jest sędzia Igrek... Patrz, tam siedzi ku 
rynka narzeczonej Steigera... 

Steiger zwrócił na siebie oczy całego 
Lwowa. 

MecLewenstein nie boi się 
aktu oskarżenia. 

Wchodzę do prywatnego gabinetu 
obrońcy Steigera, adwokata Lewenstei 
na. 

Mimo późnej pory zastaję adwokata 
Lewensteina przy pracy, 

Siedzi pochylony nad biurkiem i wer
tuję plikę papierów, stanowiących akt 
oskarżenia przeciwko Steigerowi. 

Adwokat Lewenstein ma we Lwowie 
opinję „starego lwa salonowego". Jego 
powodzenia u kobiet są niemal legendar 
ne w całej Galicji 

W procesie Steigera adw. Lewen
stein wziął na siebie obowiązek obalenia 
Zeznań Pasternakównej, Nawet więc 
sądzie ma do czynienia z kobietą, która 
stara się go zaintrygować, usidlić, jak na 
balu maskowym, wyćwiczony lew sa
lonowy da sobje jednak z nią radę. Zna 
kobiety | omie się z niemi obchodzić w 
ten sposób, by wydobyć z ich słów ziar 
na prawdy. 

— Cóż pan sądzi o procesie? — py 
tom bez ogródek. 

— Akt oskarżenia jest bardzo mądrze 
•precyzowany — odpowiada adw. Le
wenstein i me mało trzeba będzie poś
więcić pracy, by zwalczyć wszystkie 
zarzuty. Według zeznań świadków wy
nika, ie bombę rzucono z miejsca, gdzie 
stał Steiger i ta okoliczność była wystar
czającą dla prokuratora, który zidenty
fikował w akcie oskarżenia miejsce za 
machu z osobą sprawcy. 

Pierwsza część aktu oskarżenia, oma 
wiająca istotę zamachu, dokonanego na 
prezydenta, zbudowana jest na bardzo 
mocnych podstawach. Obrona posiada 
Jednak tak silne argumenty, że prawdo
podobnie oda się nam obalić wszystkie 
zarzuty pana prokuratora 

Endek myślał i.. 
wymyślił 10-godzinny dzień pracy 

Jego twarz nawet wywołuje do pe
wnego stopnia zaciekawienie. Ostry 
profil, spiczasty nos 1 monokl w oku. 

Dr. Grek stara sę sprowadzić ze
znania Pasternakówny do humorysty
cznego epizodu, niemającego znaczenia 
dla całości procesu. 

Gr. Grek kpi poprostu z 38-letniej 
baletnicy lwowskiego teatru. 

Gdy mowa była o zapalniczce, któ 
rą Pasternakówna widziała rzekomo w 
ręku Steigera. dr. Grek zwrócił się do 
oskarżonego z następującym pytaniem: 

— Czy przypadkowo sprawca za
machu nie zwrócił sic do pana z proś
bą: „Daj ml pan zapałkę, chce rzucić 
bombę?". 

Sala wybucha śmiechem. Paster
nakówna pieni się ze złości, ale mil
czy. 

Ból matki. 
Byłem u matki Steigera, Długo nie 

mogłem się zdecydować na tę wizytę. 
Rozmlawłać z matką, której syn sie 

dzi na ławie oskarżonych pod* zarzu
tem dokonania zamachu pa prezydenta 
i tyle przecierpiał w mrocznej celi wlę 
ziennej — to okropne! 

Ale obowiązek dziennikarski nie zna 
sen^"**io*,tów. 

Wchodzę do mieszkania. Skromne 
umeblowanie. Wyczuwa się jednak at 
mosferę bardzo silnie rozwiniętej mi
łości między rodzicami I dziećmi. Brat 
oskarżonego wita mnie w robotniczej 
bluzie. Jest z zawodu tokarzem. Cały 
dzieli hebluje, spaja, rzeźbi ramy do 
obrazów. 

Po chwili wchodzi do pokoju matka.. 
Jest blada, zapłakana, na twarzy 

jej maluje się zmęczenie. 
Nie może mówić.. Łzy ściskają jej 

gardło... Patrzy na mnie tępym wzro 
kłem I milczy... Od czego właściwie 
ma zacząć?.. Co powiedzieć?.. Wszy 
stko już powiedziała™ Brak jej sił po 
prostu.^ 

Ta cisza w mieszkaniu Steigera by 
ła okropna!.. Siedzieliśmy przez kilka 
chwil w mieszkaniu, a jednak ile w tej 
ciszy słyszało się niewypowiedzia

nych słów. ile łkań matczynych, płyną 
cych z nazbyt przepełnionego ciepie-
niem serca... 

— Nie przypuszczałam, że syn mój 
cały rok będzie siedział w więzieniu — 
rozpoczyna cichym głosem matka Stei 
gera. — Gdybym wiedziała, że nawet 
dwa miesiące potrwa śledztwo — nie 
przeżyłabym tego... Mówiono ml co
dziennie, że to długo nie potrwa, że 
łada dzień wypuszczą mego syna z wlę 
zlenla... Pocieszano mnie... Wierzy
łam... Przez 13 miesięcy wierzyłam, 
że syna mego wypuszcza na wolność.. 
On przecież ani razu w ciągu swego 
życia nie snał w obcem łóżku, na ob-
cem posłaniu!. 

Nie może dalej mówić... Wybucha 
spazmatycznym łkaniem... Staramy się 
Ją uspokoić... Do pokoju wchodzi sio
stra oskarżonego... Tuli matkę do sie
bie i uspakaja ją... 

Siostra wybiera się do więzienia na 
„widzenie"... Chce się zobaczyć z bra 
tern... Zabiera ze sobą żywność.. Jest 
to Jedyna, najszczęśliwsza chwila w 
tragicznym splocie wypadków ostatnie 
go roku... 

— Mój syn!... Mój syn sam siedzi.. 
— znowu łkanie przerywa jej >łowa i 
ręką tylko pokazuje mi obraz, wiszący 
na ścianie. 

Odwracam głowę: obraz przedsta-

Warszawski kor. „II. Republiki" te
lefonuje: 

Przez cały dzień wczorajszy obrado
wała rada naczelna związku ludowo-na-
rodowego. Referat o położeniu gosnodar-
czem wygłosił poseł Głąbiński, o budże
cie na rok 1926 i finansach państwa — 
poseł Zdziechowski, o polityce zagrani
cznej i konferencji w Locarno — pos. 
Kozicki. 

Po dyskusji w której zabierało głos 
kilkunastu mówców, powzięła rada na
czelna cały szereg uchwal: 

1) Co do konieczności zmniejszenia 
budżetu państwa oraz instytucji samo
rządowych, 

d a * < 2) Co do rewizji systemu P 0 , 

3) Co do rewizji ustaw socjaln?"* 
duchu wolności pracy co de facto < ^ 
cza zniesienie 8-godzinnego dnia P 
ustawy o urlopach ubezpieczeniu 

4) 0 konieczności zaciągnięcia . y 

datnej pożyczki zagranicznej, k l ° j f l 0 . 
pozwoliła na rozbudowę dlugoterm 
wych. kredytów gospodarczych. ^ 

W ciągu dnia dzisiejszego *_ sa h i 
zeum Przemysłu i Rolnictwa 0 , ? r a ? u ła
będzie konferencja krajowa zwią*? ^ 
dowo-narodowego z okazji 30-lec1* 
nienia stronnictwa. 

oskarżony o zamach na więzienie wojskowe. 
Warszawski koresp. „II. Republiki" 

telefonuje: 
W najbliższy poniedziałek, 1 9 b. m., 

stanie przed sądem okręgowym w War
szawie, Ukrainiec Stefan Pańczyszyn, 
oskarżony o to że razem z innymi spraw 
cami planował dokonanie zamachu na 
więzienie wojskowe przy ul. Dzielne], 
aby w ten sposób uwolnić osadzonych 
tam Bagińskiego i Wieczorkiewicza. — 
Wspólnicy Pańczyszyna z niejakim Wa
silewskim na czele, byli osadzeni wcześ 
nie], w chwili, gdy Pańczyszyn nie był 
Jeszcze ujęty. 

Po aresztowaniu, Pańczyszyn, pod 
wpływem nagromadzonych poszlak, 
przyznał się w zupełności do winy. 

Są jednak okoliczności, dla których 
sprawa Pańczyszyna staje się specjał 

Steigera o zamach na p. p re z y d e D 

Rzeczypospolitej. M \ O> 
W procesie tyra Pańczyszyn a \cci 

skarżony o dokonanie zamachu. t t 

prokuratoria państwowa umorzy'3 '^i . 
ciwko niemu śledztwo, ponieważJ ^ 
ce Pańczyszyna i niektórzy z 'e*£acim 
mownlków zeznali, że w dniu zaj" „, 
Pańczyszyn nie wychodził z domu * 
wodu choroby. , ^ < i i 

Wpr.wdzie początkowo Pa".c% ple 
badany przez podlnsp. Pietkiewicz* „p 
mógł wskazać co robił w dniu f a " ' r Z v 
od 1 1 rano do 3 popoł.. ale później V 
pomniał sobie, że był chory. r „ a ] * 

Zeznania rodziców Pańczyszy""^ 
go domowników I wreszcie jego s» 
przeważyły. 

Bronić będzie Pańczyszyna a°r, 
lwowski, znany działacz ukraios° 

nie Interesująca w związku z procesem Lew Hankiewlcz. 

Tajemnica traktatów wschodni^' 
Nie zawierają istotnych gwarancji i nie są po****-

z paktem zachodnim. 

Druga część aktu oskarżenia, traktu w t a ' e i s V n a > leżącego z książka w rę 
fąca o przekonaniach komunistycznych 
Steigera j o tem, ie znaleziony w domu 
oskarżonego materjał wybuchowy jest 
taki sam, jaki wchodzi w skład petardy 
rzuconej na prezydenta — ta część aktu 
oskarżenia może być obalona bez dłuż
szej dyskusii i bez specjalnych wysiłków 
ce strony obrony. 

Głos ma dr. Grek. 
Głos zabiera adwokat dr. Grek. Py 

tania tego obrońcy zadziwiają wszyst
kich swą bystrością spostrzeżeń, nie
ubłaganą logiką dociekań i błyskotli
wością jeżyka. 

Gdy głus zabiera dr. Grek. cała 
sala sądowa zamienia się w wielką mu
szle uszna. 

ku na więziennym tapczanie. Mai >uał 
go pewien ukraiński profesor w wiezie 
niu. 

Nie mogę dłużej wytrwać ,w tvm 
nastroju pełnym łkań i rozpaczliwych 
słów... Żegnamy się słowami otuchy 

Ale w uszach dźwięczy mi Icszczt 
ter. płaczący głos zbolałei matki. 

— Mój syn!.. Mój syn sam sledti!.. 
E. M. 

Berlin, 17 października. 
Specjalna służba telegraficzna, 

„Vosische Zeitung" stwierdza, trak
taty wschodnie nie są wcale połączone z 
paktem zachodnim. Są one wyłącznie 
traktatami arbitrażowemi. Nie potwier
dzają one wogóle jakichkolwiek gwaran-
cjj. Różnica między traktatami wschod-
niem{ a paktem zachodnim tkwj w ob
szernym wstępie. Termin trwania jest 

ten sam. co i w pakcie zachodnim. Prze
widzianą jest również możność wypowie 
dzenia, 

Art, 16. Protokul końcowy, dołączo
ny do paktu, dotyczący art. 16 statutu 
Ligi Narodów. H, Z. ' 

Nieudana akcja Niemiec. 
Berlin, 16 października. 

Specjalna służba tclegrai.czna. 
Specjalny wysłannik „Berliner Ta-

geblatt" w Locarno donosi swemu pismu, 
iż Niemcy w rozmowach z Chamberlai
nem i Briandem poruszał; również spra
wę rewizji granicy polsko-niemieckiej. 

Obaj ministrowie jednak odradzali 
stanowczo Stresemannowi wysuwania 
tej kwestji na porządek dzienny, gdyż 
staiania niemieckie nie mogłyby w obec
nym momencie odnieść żadnego skutku. 

Wobec tego —pisze korespondent 
powyższego pisma — uznano sprawę rc 
wizji granicy polsko-niemieckiej w obec 
nym okresie za nieaktualną. 

Chcesz być zdrów 
By Cię nie bolała głowa, 
P\\ ty lko 

herbatę P E R Ł O W A . 

Niemcy muszą wyczekać , ° ^ 0 p° 
niego momentu przysochologic*" ^ 
wstąpieniu do Ligi narodów, i * j j p» 
będą mogij mówić dopiero o ^^OF 
rzecz zmiany istniejącego staufl 1 

jalnego między Polską i Niemca»°Ł 

To doniesienie „Berlinem ^ m k * 
tu" zupełnie odkrywa zam^T 
i dlatego musimy być zgóry P r z y? ( v*ro 
ni do ciężkiej walki o bezpiecze°V st<>' 
szych granic, jakie prawd°P°d 

czyć trzeba będzie jeszcze w wg* ^0f 
dów, gdzie Niemcy otrzymają 9 , 8 £ 
sce w radzie. 

Ford w Warsza*
1

'^ 
Założy w stolicy f a b r y 

samochodów. ^ t 

Wedle obiega;ących *r J f p r i j 
wiadomości, snrawa urządź" A\0W\ i e s t . • fabryf woiei/jabud° 

sprawa 
Forda fabryki w Polsce 
drodze. Po przeniesieniu . ć do" 0> 
do Londynu Ford ma P r J y S , X a c b 

wy fabryk w niektórych st wy laoryn w n i e K t o r y ^ -
Py- ośre^1'' 

Biuro fabryk Forda za 
twem swoich europejskich P ^ "°.u 
cieli.bada ustawodawstwo P [ a " v V/FL 
sce. Jeśli badania te dadzą I0°JTTUE J 
w niedalekiej przyszłości r ° Z vkrsZ 3 V * ' 
budowa wielkich fabryk w" 

Z a H ł a d K r a W J ^ . 
Ł Ó D Ź , P I O T 3 K 0 ^ 7 e l . 

J i i m i t ! szty-' 
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Europa pragnie pokoju. 
locarno jest jednym z etapów na drodze do pacyfikacji świata 

^ozuinienie j wyczucie prądów prze-
^ających w o p i n „ publicznej Zachodu 
, t C j ^ obecnej jest dzisiaj rzeczą nie-

Saną nietyjijo ^la o c e n y i zrozumie-
^ | « g u wypadków w Locarno ale i dla 
T^towania się w możliwościach nad-
Ŷ cego dalszego jutra. 

L o c *nio bowiem nie jest etapem koń 

JJj^Wdch — tak samo jak nim ni* 
_ Wt się to okazuje, traktat wersalski. 

^ ^ e nie mą zastoju i wiecznej, raz 
1 ^ W s z e ustalonej normy, o czem się 

^esto zwykło zapominać w publicy-
Y c

L

e Politycznej. 
tte8 ^ a o jako etap dalszy Genui, Can-
S v v ' f*P a llo odróżnia się od wszystkich 

,P°przedniczek tem, że na tej kon-
"ii u ^ y ^ 8 1 1 ^ ^ wyraźniej i dobitniej 

e<^ykolwiek swe piętno opdnja al-
ZaJT^. Przeważające dziś w opinji 

J2 f prądy. 
U s' t e> których wpływom nie mo-
jjjj ̂  °Przeć i przeciwstawić dziś rządy, 
k*iu° . V y r a z i * Chamberlain, są tego ro-
bą4 ' d żaden rząd nie ma odwagi sta
nd D f Z e d 8 w y m krajem z pustemi ręka-

fcr^^^dy te są wybitnie i dobitnie po-
( ' 

^ a określonemi kwestjami i intere-
tojj P^s.twowymi, które wpływały na 
iii j ^ ̂  w Locarno, zagadnienie poko-
Siw*kojowego współżycia stanowiło 
<lypl0 t t o i główną sprężynę wysiłków 

^acii „ i : - _ - i j w t e m właśnie odbuał CH aWkiej tj. ś~ ly k < S l C Presja wywierania przez ka 
t̂oł?' i*&0 przedstawicieli, 
u ^ ckciał dziś dowolnie przeoczyć 

* negliżować go, nie brać go pod 
k-n^P^y ocenie i rozważaniu sytuacji 
* a l &a 1* .Wracał się w ciemni i opero-

polityka i enuncjacja stojącego u steru 
rządu bloku lewicy. 

Pozycja wewnętrzna bloku lewicy jest 
dzisiaj we Francji silniejsza niż była w 
okresie zatargu radykałów z socjalista
mi. Przy wyborach uzupełniających do 
rad okręgowych w departamentach, któ 
re odbywają się obecnie, wszędzie na 
miejsce prawicowców z b. bloku narodo 
wego wchodzą radykałowie i sacjalis cL 
Jest to nieomylny sprawdzian silnego c-
parcŁa w masach, jakie ma blok lewicy. 

A więc atmosfera pokojowa a outran 
te w przodujących krajach Zachodu jest 
dzisiaj czynnikiem pierwszorzędnej wagi 
czynnikiem, który wyzyskany właściwie 
i umiejętnie na rzecz zrównoważenia 

słusznych i żywotnych aspiracji każdego 
kraju może dać rezultaty o wiele lepsze, 
owocniejsze i trwalsze niż polityka woj
ny w czasie pokoju. 

I okazuje się przytem, iż najrealniej-
szem dziełem są właśnie pomysły uwa
żane za fantazje i uttopje idealistów. 

Naprzykład ów plan federacji pan
europejskiej R. Convertrooe Kałergi, 
wyśmiewany i wyszydzany swego czasu. 

Dzisiaj pierwsze kamienie węgielne 
pod budowę tego gmachu Pan-Europy 
kładzie jeden z największych realistów 
doby powojennej, b. minister i wielki 
przemysłowiec francuski, p, L. Loucheur 
z inicjatywy którego odbędzie się na 
wiosnę przyszłego roku międzynarodo

wy kongres gospodarczy, mający w po
rozumieniu z Miedz, Biurem Pracy w Ge 
newie opracować plan pacyfikacji go
spodarczej Europy i ogólnoeuropejskie
go porozumienia gospodarczego. 

Pewne ułopje są w rzeczywistości 
realniejsze od najsolidmejszych konstruk 
cji realistycznych. Dowodów po tema do 
starczyła wojna r. 1914 co niemiara. 

Nie oddając się przeto fantazjom nie
uzasadnionym ni w stronę optymizmu m 
w stronę pesymizmu, można z obcsrwa 
cji prądów dominujących w Earopie wy
snuć wniosek, iż realizacja pokoju ocfby 
wac się będzie w sposób mc zagrażający 
żywotnym interesom każdego z krajów 
europejskich, W. P. 

N a p o l e o n z m a r t w y c h w s t a ł na wschodz ie . . . 

Tajemniczy w ó d z odrodzonego państwa 
Z nieznanego, skromnego oficera żandarmerji stal 

się nieograniczonym władcą kraju. 

C r , y b i f t tnaiił 
erdzif ' n a s z ą największą troską", 

'tŷ m • Baldwin w przemówieniu 
i*8o w ^ d n - 8 b. m. w Brighton. Było to 
s'« tej , S l l e ^^ślenie Hnji poErtycznej, 
^ e Ptai ^^Serowane mu wcale dobit
n i e j ; c

 Z opinję publiczną, a nawet i 
6 6 i y , j Z ^ f ć własnego stronnictwa, które 

opierają się prądom wo-
2 a m a n i festowałv jaskrawię swą 

GJ Podczas LC^Tuj-i— ... 
'Wie. 

^ i i n j i ^ d w Locarno idzie 
f^t » P o l i t y k J , "jednała t 

•C' P o k o i ! ^ 1 ' 6 e^ej Enropy pragn«! 

j a w n i e 

P 

w 'gżące j do odrodzenia"; 
" h określa 

l nYch członków bloku lewi 
minister oświaty, p. F 

erriot na kongresie rady 
0 bm.), kończy sw< 
aplauzu zebranych 

" ° V a c h o k r e ś l a p o l i t y k ę B c i a i . d a 

L . w y b i t n Y r ^ 

MC n C U s kie j , b 

I»rietoA, . u g d u n > « , (10 b m . ) , k o ń c z y s w e 

S k o n i ^ 6 ^ n a s z y c h s e r c a c h i e s t d z i 

L ' C Ł e g o C C Z n ° Ś c l ą ; m u ^ m V ń a e k r a j o w i 

* o j ^ n a i t a r d z i e j p r a g n i e : p o k ó j , po-

N a
 W n ą l r z - P o k ó j w e w n ą t r z " ! 

* "
 £ P i n a l l T U

 ZaŚ
 r e u l y k a ł 6 w s o c i a l i s t ó w 

l 4 3 a n ; a

 s e n a t o r L e d e r l i n w y r a z i ł s i ę 

J ^ n o ś c - p > P a i n l c v e i a k 0 , , k o ' 

^ f t t 6 v , ? * * 8 Ł i c g n a n i a d r a ż l i w y c h i n c y 

' ^ o ś c i r ? Z p r o s z c n i a a t m o s f e r y p o d e j -

S l t 0 n a c h ' * p e w n e p a r t j e , p o o b u 

^ ^ n i ^ u ? r a n l c y ' s t a r a j ą s i ę u t r z y m a ć 5 

' l ic 
1«, 6 < > d • t o ^ k t y i z o l o w a n e , l e c z c z ę -

^ n ^ n n e . N a s t T Ó j o p i n j i p u b l i c z n e j 

^Vcłn v

n C^ i c s t z d e c y d o w a n i e p a c y f i -

go wyrazem i odbiciem jest 

Teheran, w października. 
Jest bardzo wysokiego wzrostu, 

chodzi w skromnym mundurze wojsko
wym, przy boku krzywa szabla. 

Można się z nim zetknąć raz i dzie
siąty, można z nim rozmawiać — za po
średnictwem tłumacza, gdyż włada je
dynie perskim językiem, można zapy
tywać bliskich mu o jego charakter 1 o-
byczaje, a jednak mimo to wszystko 
trudno wydać pewny sąd o tym dziw
nym człowieku. 

Sardar Seper, dzisiejszy dyktator 
ersji, lat temu pięć był nieznanym, 

skromnym oficerem żandarmerji, bez 
specjalnego wykształcenia, bez wpły 
wów, bez protekcji. 

Rewolucja lutowa roku 1921 wynosi 
go na stanowisko generała; trzy mre-
sia.ce później sam siebie wynosi na sta 
nowisko dyktatora — i wypadki w Per 
sji poczynają biegnąć innym torem. 

Ustały powstania szczepów, krwa 
wo poskromione; drogi naprawiono, 
strzeżone przez czujną policję, dają pod 
różnym i karawanom pełne bezpieczeń
stwo; gubernatorzy prowincji — rzecz 
dziwna — administrują, a nie łupią pod 
danych; powstała armja narodowa, zor 
ganlzowana 1 zaopatrzona w sposób zu
pełnie nowoczesny. 

Persowie nie wierzą własnym o-
czom; cudzoziemcy przypatrują się nie
spodziewanemu rozwojowi wypadków 
z uczuciami, zależnemi od nastrojów, a 
przedewszystkiem — interesów. 

Sardar robi w Persji co chce. Lecz 
do czego zmierza? 

Przypuszczano zrazu, że chce obalić 
dynastję i zaprowadzić republikę. Po
pychało go w tym kierunku jedno z wiel 
kich stronnictw, zachęcały rady zagra
nicy. Ruch republikański bliski jest zwy
cięstwa, — on go powstrzymuje. Zgro
madzeniu narodowemu każe wybrać 
między szachem a sobą. Zgromadzenie 
oświadcza się za nim. 

Mógł był zdetronizować szacha, a 
tymczasem zbliża się do rodziny wład
cy, przyjmuje następcę tronu uroczy
stym bankietem. 

Z początkiem tego roku Sardar, po-
skrouiwszy olemiona D o ł u d n i o w e wjeż

dża Jako triumfator do Teheranu. Mini
strowie 1 posłowie wychodzą na Jego 
spotkanie; anglicy, r os Janie ł nlemcy 
starali się o jego względy; w stolicy ilu
minacja. 

Wszyscy są pewni ie nastąpi za
mach stanu. Lecz Sardar wymyka s9ę, 
udaje się do świątyni, módl się, a póź
nie] zamyka się w domu: 

Lecz już 13 lutego każe parlamento
wi uchwalić następującą uchwałę: „Ar
tykuł jedyny. Parlament mianuję Rezę 
Chana, Sardar Sepera głównym admi
nistratorem sił zbrojnych państwa i daje 
mu w ramach praw pełnomocnictwa 
potrzebne do wypełnienia tej mlsJL No
minacja ta może być unieważniona je
dynie na drodze uchwały parlamentu" 

Postawienie sprawy jest bardzo zrę 
czne. Według konstytucji perskiej, na
czelnym wodzem armji jest szach; no
wo uchwalona ustawa nie odbiera mu 
tej atrybucji. Stanowisko Sajdara umoc 
nione 1 uznane zostaje ustawą, a równo
cześnie parlament rozszerza swoje u 
prawnienią, wkracza w dziedziny, o któ 
rych decydował dotąd szach 1 rząd. 

Sardar jest samowładcą, który liczy 
jię z formami. Niewygodnego ministra 
wtrąca do wieziienia, lecz następcę je
go mianuje w porozumieniu z parlamen
tem. Nie pozwala się zdradzać, lecz po
zwala atakować swoje rządy. Broni się 
raczej podstępem, wybiegiem, niż siłą. 

Sardar wie dobrze, że Persja jest 
przedmiotem stałej, zaciekłej, miedzyna 

rodowej walki 1 że zapaśnicy są uparci 
nieubłagani. 

Anglicy i Rosjanie, bawiący w Te
heranie, podziwiają, jak szybko Sardar 
zrozumiał grę 1 jak zręcznym stal się 
w niej partnerem. Z jednej strony uzbra 
ja Persję, by mogła oprzeć się zama
chom i zakusom sąsiadów, z drugiej 
używa wszystkich środków wschodniej 
dyplomacji: gry na zwłokę, podstępu, 
lawirowania między zwalczająccml sle 
dążnościami i Interesami. 

Człowiek mocny, który umie posłu
giwać się bronią słabych. 

Ten kontrast pozorny przebija się i 
w jego postaci. 

Wzrok marzycielski, głos łagodny—» 
i potężny wzrost, czoło i usta, świadczą 
ce o nieubłaganej sile woli. 

Niedawno jednym władczym gestem 
uciął dyskusję w parlamencie, która by 
la mu nie na rękę. 

Jedni mówią: „Sardar jest gorącym 
patrjotą, który wszystko co czyni, ro
bi dla Persji". Drudzy twierdzą: „Jest 
człowiekiem o ambicji bez granic, bez 
skrupułów 1 bez przekonań 1 swoje do
bro tylko ma na oku". 

Wybitni ludzie, często bywają przed 
miotami sprzecznych sądów. Lecz czyż 
nie można przypuścić, że Sardar jos4 
patrjotą pełnym ambicji, który los swój 
związał z dolą swego kraju tak, że pat-
rjotyzm i miłość własna zlały się w je 
dno wielkie, ożywiające go uczucie? 

B. R. 

Mamy 139 tysięcy bezrobotnych. 
Dotychczas wydano 2 0 m i l j o n ó w na akcję z a p o m o g o w ą . 

Warszawa, 1 6 p a ź d z i e r n i k a . 

Sejmowa komisja opieki społecznej 
wysłuchała sprawozdania wiceministra 
Pracy i Op. Społ. Jankowskiego o stanie 
bezrobocia w Polsce i akcji rządu w tej 
sprawie. Ze sprawozdania tego wynika, 
że w chwili obecnej jest zarejetsrowa-
nych 1 9 6 . 0 0 0 bezrobotnych z tego naj
więcej w województwie siąskim bo 5 7 
tys., w województwie łódzkim 3 9 tys., kie 
leckim 2 7 tys., lwowskim 1 5 tys. Wed
ług zawodów wśród bezrobotnych naj

więcej j e s t robotników niewykwalifiko
wanych — 5 1 t y s . , górników 4 0 t y s ^ 
włókniarzy 3 0 tys., metabwców i hutni< 
ków 2 3 t y s . Dotychczas korzysta z p o r n o 

c y ustawowej 2 8 tys., a z t . z. doraźne) 
4 6 tys. Na zapomogi ogółem wydano do 
dnia 1 . 1 0 . b.r. 2 0 miljonów złotych. Po 
referacie wiceministra Janickiego roz 

winęła się dyskusja, której me ukończo
no. Dalszy ciąg jej odbędzie sie dnia 21 
bież. miesiąca. 

http://sia.ce
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110m tłDJ.stow we Francji. 
lapOViiadany od pół 

łtajskułeczI;ieiszy 
roku strejk Po\Jt/szechny spalił na 

środkiB ~ alki z balsze 
jest - wolność! 

panewce 

izmem 

Paryż, w październiku lodrzuciła propozyCję komunistów w I W fabryce samochodów "Renault" 
ZaP'Owialdacrty od kilku !1liesięcy strajk sprawie Sltra·jku, pt()klamowa,n,~go na strajkowało 2,500 na 28 tysięcy toboŁn.:iw 

k Q!murnistyczny został wreszde prokla- dzień 12 patd,ziunika. ków, a w fabryoe Ci,ttóena 2,400 na. 16 
mowany M. p'orrledzJałek 12 pa:tdzi.ern1- W ten sposób dzień fen stał się pe- tysięcy 
ka. . \rts.ef!ó rod·t~ju próbą sU między strajkują ..... .. 

• 

Podbiegunowe pismo. 
Prasa docłera wstędzió. nawet w krainę bla 

łYcb nledtwledzl. Nalb:;.rdzleJ wysuniętym na 
pÓłnoo posterunkiem dzl~nnlk(ttskiJn jest ,,5plt:t
bergeii Oazetłe", wychodz"ca 'tV Adreot-Bay na 
S:tplcbergu. 

Redaktor pisma drukowanego pod 84 stop
niem sEcro!coścl, prał. Chrlstlenscn, czuje się łłl 
docznle z/lpełnle dobrze na s"'ym posterunku, 
śkoro święci VI tYCh' dniach 25-letnłą rocxwcę 
pracy redakcyirtej. 

Nakład HSp!tżberg.en a1iZ~tte" nie musi by~ 
zbytnio ImpÓl1nJąc)" 'fi (lkoJlo}' Odwiedzanej prze 
wainle prtez foki I 'WietorvbY. 

Sb'a:jk tM, ogł'OSZ,Ol1y przez kbml1'1'll- ' cą konfederacją komunistyc~:lą, a praou
.ó ty'CŻną centralę zwiąLków zawodowych, jqGą konfederacją socjnlitsyczną, Cd.zie.t więc j~st rzekoma sila i rpMę- "Hindenburg" .Jako imię, 

ga komunist6w fra:ncuskich 7 znana p>od nazwą Zjedn,()czonej Konfe.d-e- Jakże wypa.~ ta pf'6ha sił? 
racji Pra.cy, miał posiadać charakter na- * * 
wskroś potHtyez.ny. KO'lllUni'śc1, na lcló- '" 
rych pa'sku idzie ta koofe-cLeracfa, chcieli W pooiedziałek 12 paźddernika ulica 
w ten s.posób wY1"'a.~ pro'test prz.eciwkQ paryska prawie nf.czem n~e r6źniła się 
wOjni'e 'W Mal'Okkio i w SYrii oraz prZeciw swym wyglądem od karoego innego dnia 
k·o polity-oe ministra finansów CaWaux'a. Tramwaje, auto1busy, dorożki i rnet-ro 

Gdzie, j'eżeli n1ema jej W. p.1"olelM'.ja
de Paryźa? 

W Roubaix, znane111 tni.dcle p.rz.emy
słowem depaTta.rn:entu Nord, sttajkowBłó 
200 ludzi na 44 tysiące robotnik6w, 'W 
Touccoing 300 na 45 tysięcy. a w Mar
sylii 500 Da 60 tysięcy, •• 

Otyglllaln8 kWestia wynlkfa w Pntsach za
chodnich, gdy jed~emu Z Obywateli. admIratoro
wi marszałka, wpad'o do iłowY Dada~ SWemu 
nowonsro(!zotlemu syrwwl Imię ,;HlTodenburg". 

Zapytany o opinje prez. lflndenburg odrzekł. 
U: nIc nIe ma pfzedwkO temu. 

. hUódy oby-Watel będzIe sIę więc nazywa' 
Ifłndotll>uri: Muller, . ~ocia:j&Cl uchwalili nie WZiąĆ udzialu (ko'lej podz.i'etlUla) lwrS'OWały, a fabryki 

w strajku, proklamowanym przet cen.- i biura pra'cowały prawie zupełrue nor-
tralę kom.unistyczną. ma,lnde. 

Za.zna'Czamy tuttai, te we Francji są Strajk komun.istyc:zny spa.lił na pa-

Oto "suta komullli&t6w" 1lJ3. prowincji. 
Jeźeli Zin'owiew (szef Komiternu) i O· • H 

Tomslci·j (szef ProHnternu) dowiedzą się dszkodowanie dla ohen .. 
dwa rodz.a:je związków zawoOOwych: 1) newce, 
Generalna ~onfedera'Cja Pracy i 2) Gene Jeżeli wziąć pod uwa.gę kilkumiteśię
ralna Zj.ednoczeniowa Kon.federa'Cja Pra czne przygOttoWaJlla komunig.tt'rw do tej 
r:y. "próby SLq" , to ok<liŻe się, iJe strajk 12 

o rezu1~atach z.a.po"W~c1a.n,ego od .1)61 ro- . zolernów. 
ku stra.J~u, to napewno me pows.tTzyma-1 
ją się cd ostrych słów na,gany pod ache- M-Iędz.y przedstawicielem pra'wnym rodzin} 
sem swoi-ch sateHtŁów z n.ad Sekwany. HohenroUernów ~roł. Brecem z Muburga, a 

* .. ,. Pierwsza, zwana w skróceniu C, G. T, października zakończył się lrompletnem 
lnajduie się w ścisłym kontakcie z iran- fiaskiem. 
cUll'ltą part ją socjalistyczną, Dn1ga. zwa- Przytoczymy tu kUka liCZlb w celu po A g·dz.i-e* tcO się stało? 
na w skróceniu C. G. T. U" Jest ślepem parcia naszego twierdzenia. W faszystowskich Włoszech? W ,!run 
r.arz~iem w rękach komunis·tów i dzia Otóż w zakładach gazowych stra.:iko- denburgowskirch" Niemczech? W Bułga
la siosowrue do rozkazów moskiewskie- wało 15 ludzi na 12 tysięcy pracowników rji C wnko\'1a 7 W His:zpanj1 Primo de ru
go ;Prolint~u (profesjonalnyj intemacjo W elektrowni i na kol~i podziemnej nie very7 W Polsc·e "pańskiej", "sżla'Ohec
nał), kierowanego żelazną ręką rosyj- strajkował nikt. Tramwajów kursowało kiej" i "bJałogwardyjs:kiej7" 
sklej partji komunistycznej. 1650 zamiast 1880, autobusów 950, za- Komuniści ponieśli tę sromotną pOTaż 

Trudno określić dokładną ilość zwo- miast 1,110. kę w j~ym z najswQbodniejszy'ch kra-
(ennikó· ... k.ażdej z posród tych dwuc..l or Szoferzy dorożek ~ochodowych, j6w świata: w Dawskcś republikańskie; 
ganizacji. którzy maią opinję zadeklych kOl'lluni- i demokratyczne; Francji. W tej Ft~cJi, 

Statystyka twierd.zi, Że C. G. T. (SI()- slów. nie dotrzymam wierności swoim kt?r& ru~ zna źa~Yc1! prawie ogran1czeu 
cja!i~tyczna) liczy 700 tysięcy członków, prowoclyromlstrajkowało 3,Snt) szofer6w ant przeslndowan polItycznych. 
a C. G. T. U. (komunistycma) 2QO ty- a na miasto wyjechało 1,200. W tej Francji, która powiada. fe naj
;;i~cy.· t Jednak jwż p-opołtldniu zjawl3:o się na 1')~y!l1 sposobem walki ::; komun.iz:uem 

Otóż konferencja C, G, • postanowi- uUca.ch jeszcze 400 d01"'o:żek, zmni<ejsza-I jest". zaa,dnijcie 001 
la zbojkotować proklamowany na dzień jąc Jł(l~ę 9tra~kują'CYch o ~górą 10 pr.o- - Wolnośćl 
12 października strajk powsuchny. cem. R. W. 

Stanowisko Ge.neraJn-e<j Konfe-de.racji iii_mE i�!�!lIIttifliE_���!ls:!���m ••• liWU!I'2"'"'"""'B'l .... iIIIIUI ___ alD __ If'IlIl'llIill _____ • ___ _ 
Pracy tłóma-czy się tem, iJe 1ron1eren-
cia ta n.ie chce popoo.rać imprezy, zaini
cjowanej i rorgallizowanei na rozkaz 
moski.ewskiej ~liki k,omuallStYCznej. 

Zasadniczo konfederacja 9OCjalistysz
ba stoi na zupełnie tem samem stanowi
sku, co konfedecaąa komunislyczna~ 
zwalcza nader ostro wojnę kolonialną w 
Marokko i w Sr.ii, OrAź poUtykę firuuJ.so 
\\Tą ministra Caillaux, 

Je-dn.a.k konfederacja C. G. T, uważa 
się za organizację ni.e~M:ną i nie robi 
r;trajku na rozkaz z zewtU\ht. 

Brurow mOlŻUwe, że C. G. T. te1; we
zwie swoi-ch zwolenników d'O protestu w 
postaci strajku je dnodDJLowe go. Dotych
cza;s nie u'CZyniłlll tego, cz.ekaJj"c na dal
sze posunięcia rządu Pa.ilnleve'go, ja.kie 
m.ają nastąpit w zwiąZKU z zebraniem 
się pail"lamentu na se·sję. 

Niewiadomo jed!nak, czy z biegd.em 
cza.su k,onfede.racja ta nie ogłosi strajku 
prOlte!rl.acyjnego. 
, Tym r3Jzem konfederacia C. G. T., pra 
gnąc za-chować swohodę i niezależność, 

_ ana 

Scenka z mt!c~u o mistnosłwo Wiednia: Bram. 
karz przegrywa'lIcei druiyny, ~o strzelęniu 6 
gOBla, zatyka sobie uszy, aby nłe słyśz.eł ry
ków zachwytu przyjadćU przeciwnej drutyny. 

• ac. , 

rządem nlem!eckim toczą się rokowania o osta. . 
teczne odszkooOW3111c, Jakle była rodtina oe.
sal'Ska ma otrzymać za ~orJlskowane dobra. 
Odllzkodowauie to ma wYllosić około 290 milio
nów marek złotyCh. 

Tajemnicze oczy lwa. 
w poszukiwaniu z:lliazaae! wódld. policja 

nowojorska urządzUa nocay "rałd" na jeden z 
najbardzieJ uczęszczanych barów. Nie znalezlo
DO ani kropelki alkoholu i Juz znudzeni policjao-' 
ci mieli opu.śclć lokal, gdy Jeden z nich pru'cho
dzac kolo bronzowego posą"u lwa, .stolącego w 
restauraeJl. trącił go w s2!k!ane oko. Bro17oWY 
lew zaplenił się ze zloścl. a pjana okazała się za 
prawną '" wcale pakatny procent." 8plrytu!'u. 
PolicJłl przypatrzywszy się blUeS zagd(Jk('\~f!łDU 

LViicrz;ęriu. pnełun'tała się, że cienIu rutk'l oto
wlana z wyżni'cb fIlęter sprowadza;d wMk~, 
ktdr~ p.rzepelnlala głowę posązu. 

Ogłoszenia amerykańskie. 
w lednym z dzienników Brooklyu'a pojawiło 

się ogłoszenie tre~cl nastefltijąccj: 

.. Osoba. kt6ra zgUbilą portfel zaw!ctając:9 
900 dolar6w, móże się nie trudzić; portfel zostaŁ 
znaleziony". 

ZłodzIeje 'W Ameryce mają stanówczo dobr:9 
humor. 

Mimowolna złośliwość. 
Pewnemu małżeństwu umarł chłop" 

czyk paroletni, potn.im.o usilnych starań 
lekana uratowan~a !Życia maleństwu. 

Rodzice rozpa<czają. RozpaCZa tez 
sta·rsza sioslrzyczka zmarłego, widząc 
łzy rodziców. gdy powiedziano .jej j ie 
braciszek pl'z,en.iósł się na zawsza do gro 
na aniołków. 

Wreszcie podchodzi do matiki f po
wiada: "Prawda mamu'Siu. gdy Bozia po
trzehuje nowego anioŁka, to pis-ze do 
doktora 7" 

ą • 

OJNAH NELKEN. wal od nieJ wzroku. a ona przeszła 0- zwracając nań uwagI. A on nie oastę- Ona roześmiała się głośno i przegrę· 
'] bok niego, udając. że go nie widzi. pował. chodził za nią i mamrotał: la się wpół. .. Wierna żona Odprowadził ją d<? domu. Cień jego - Łaskawa pani. Paru mi wybaczy.. Wziął ją pod rękę. RozmaWiali po-

• kształtów posuwał Się wraz z nią na Odwróciła się nagle I wykrztusiła: czątko",:o o pogodzie. Na brzegu morza 
d żółtym n' kl' i _ . d ?_ opadŁy lm ręce w bezsilę. Wyjeżdżała na cztery tygod..Hle o .. . ... laS u, a e am r~zu n e przc-. Co P3f1u wpadło, o głowy.... Opodal stała ławeczka. Usiedli. Wo-

miejscowości kąpielowej. Jeszcze na n:ow1łił do obcevo człOWIeka. który z Jestem .. UCZClWą kO~letą. . k6ł panowała głucha pustka i Cien1-
dworcu rzekła do swego męża' .. Parnię mą wracał do domu. Comąl sJ~ PObll}. WrÓCIł do hotelu. tloŚć. Szuni morza zagłuszał jej stewa. 
taj, bądź mi wierny!", a on całował jej W pokoju hotelowym usiadła przy Przed WIeczorem wyszła znowu z Ramiona ich się splotły w gorąc~ u. 
ręce i odpOWiedział: "A ty? .. a ty?" stoliku i zaczęła pisać list do męża: pokoju. ścIsku. 

- Jakto, nie ufasz mi? - oburzyła - "Kochany mój skarbie! Jak do- W Alejach było ciemnQ. Morze hu- Umilkły słowa. W pewnej c.hwili je-
~ię nie wierząc w zwątpienie męża. tych czas jest tu bardzo. smutno. Nie czato. Światła w oknach pogasły. dl1ak, oderwa\vszy swe usta od jej warg \V k . ol ł' kI znam tu nikogo i czuję się ogromnie sa- Jakaś postać niewieścia v.rynurzyfa -- zapytał: 

. urorcle wyw a a mezwy ą se~ motna .. :' ~ię mroków nocy. Za ni~ po~L,<powar _ Dlaczego przed połudnIem nie 
s~CJę. Bez specJalnyc? ~tarań ze SW~l Pisząc te stowa, spojrzała w okno cień _ męski. Zatrzymafa się VI pew- chclalaś ze mna rozmawiać? .. 
suony ści.ągnęła na sIeb~e uw~gę f!1ęz: Przed hotelem stał ów mlodzleniec 1 pa tlej chwilI i przyłożyła rękę do rOipa- Spu~caa oc~y I odrzekła cIcho: 
czyzn, kto:z! ~gl!-isteml ~poJrZemanll trzał w jej okno. Mial ~liczną bronzo- lanego czota. Zdawało się, że czegoś 0- - Ależ". ja.k motua było ... przy tylu 
zasypywah Jej lsmąc; ramIona., podob- wą twarz niesamowite błyski w 0- czekuje, gdy t ciągle odwraoała glowę. świadkach ... 
,e do wykutych rzezb w marmurze. czach i bj~Ie ~ęb~. . Czyżby?.. Pomyślal młodzieniec i Późna nocą wrócili do hotelu. Dlu-

Samotna - zupełnie bez towarzy- Odrzuc~ra !I~t l ot'Worz>:fa oho. przyspieszył kroku. Serce mu bilo. Zró- go tc~nali się przed J;lramt\. Jeszcze \\' 
.;twa - leżała na plaży w piękt yn }w- Na wel and ZJe hoteloweJ grata mu- wnał swe kroki z jej krokami. l nagle oknie ze swego pokOJU posłała mu rę-
stjumie kąpielowym, grzejąc się na zyka. . " ł usłyszał jej słodki głos: kq kilka calusów i zasunę la sztory, 
słońcu. Krzyk dzieci, głosy kąpiących ':V~ozyta przezroczyst~. bIałą SUkIen,' _ Czy sądzi pan, że jutro będzie pa Potem - - - wzięła pióro do rę. 
się ludzi mieszaly się z szumem morza, k: 1 zes~ta na dół. Zda\valo się, że na dat deszcz?.. ki, pr~ymknęła oczy z Wielkiego szcz~-
tworząo jakąś oszałamiającą melodję, ~lkogo ?le patrzy, na ~,' et n~ pochtania- _ Nie ... _ odrzekl. ~cia i dokończyła listu: 
działając jak haszysz. Jącego Ją oczyma mtodzfenca. Cały świat zawirował mu przed o- - ;., .. mlt110 to, mam nadzieję, te 

Zrzuciła płasze;,: i w3koczyla do wo- - taskawa pani... - SZ!:P!1rtł, sto- czyma. Zarumienił się aż po USloY ! s:t€lp \'li najbliższych dniach znajdę odpoWled 
dy. - jąc tt1Ź przy niej blisko. - Pani \vyba- nął: nie towarzystwo. Nąpiszf,l of jutro wszy 

Ody Wyszła na bri;c;{. obol{ ej pra- czy mi tę he zczclJ1OŚC... -- Nie ... Uważam, te tó jest 'v·ykltil.l stko szczeMłó'WO. ?M11~ta' o mnie. 
szcta stal jakis mh1dEienlec. Nt~ odry.. Nie odpowiedzIała. Szła dniej rtie czone· trum. J3. P. 
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• sna z a e ..... u 
wyprowadzić może kraj z obecnej katastrofalnej sytuacji. 

(Specjalna służba informacyj na nil ~epub l iki' l). 

~ytua~ja polityczna przyjmuje formy I dząco. Aczkolwiek znajrozmaitszych łen wiedzy jak np. Diamand I - zdz4wi ' gen. Sikorskiego z osobą 1'. Byrki - ' 
tragIC~I~eJ. groteski. Właściwie należało- stron podnoszą s i ę głosy, że właściwie się pan zapewne - p. JarGszyński. zna- tompromis ciekawy ale - ,jak na razie, 
by dZisiaj prz~dewszystkicm rzucić kar wszystko jest w porządku. to jednak rze n}' magnat i finansista z Ukranny .... Cy- dość niejasny, mimo wyraźnych sym
dynalne. pytanie: .,Czy .ma~y" przesil e- czywistość zadaje tym kołysankom I hlję oczywiście nie tyle nazwiska jak patji gęn. Sikorskiego dla "Piasta". 
n~~ g,abmetowe, ~zy te~ Ole? Odpo- kłam. kontrasty. I - A jak panie pośle - Jeśli już ma~ 
v. ledz na to pytame mUSI wypasc twrer- P. vVierzbicki jest tcź wybitt'lym u..: , my mówić o wszystklch - wygląda VI 

mysłem fi..l'lansowym, ale tkwi w pętach : t~m ujęciu kandydatura o. Sk.rzyńskie· 
Lewiatana. Takich nazwisk znajdziemy : go na premjera? Wielernówiące 

Okazuje się, że min. Sikorski nade
słał marszałkowi Ratajowi I1ist, w któ
rym zaznacza, że o ile miałby być po
wolany na premjera. po ewentualnem 
ustąpieniu p. Grabskiego. to musIałby 
się oprzeć na parlamentarnych ugrupo
waniach lewicowych. W dalszym ciągu 
tego listu p. min. Sikorski pisze, iż opar
cie się jego o ugrupowania lewicowe by 
loby spowodowane sytuacją wewnętrz
ną kraju. 

jednak zmianę gabinetu w chwili obec
nej za niepożądaną. 

, List tak-i nie mógł być i napewno nie 
był improwizacją. Nie ulegą wątpliwo
ści, że do min. Sikorskiego zwracano 
się za kulisami z propozycją. Propozy
cja ta musiała mieć rec;.lne podstawy, je
śli min. Sikorski uznał ~a właściwe za
reagować na ni" tak konkretną odpo
więdzi". 

Nagłe zrzucenie się "Piasta", chade
cji i innycb klubów do opracowywania 

Dla zachowanIa ciągłości naszej poU własnych planów sanacyjnych, przeciw 
tyki skarbowej uważałby min. Sikorski stawiających się koncepcjom premjera, 
za stosowne poprosić pana Grabskiego \ równteż oznacza. że wprawdzie nie for .. 
o zatrzymanie teki ministra skarbu w mal n fe, ale praktycznie orzeżywamy (). 
nowym gabinecie. Min. Sikorski uważa kres przesilenia. 

Uwie koncepcj~' -rządowe. 

~poro, ale (ktośby dodał: na szczęście} 
nie wchodzą one w grę poważną. Nowy szyld nad bankrułu-

Ponieważ szukamy zaś nie nazwiska . " k 
lecz realnego programu - wyłaniają się łącym S lepem. 
t~tai trzy os?~istości, m!ę~zlT któremi - Zmusza mię pan do niedyskrecji. ... 
me I?s szczęshwy, ale cięzkl obowiąze~ ' \Vywolywanie p. Skrzyńskiego z Locar 
~ędzle ro~losowany: Zdziechowski, no jest znakomitem pociągnięciem tak-
~teczkowski, Byrka. t)CLlIt:!m. Ii 

_ Panowie pisaliście o tem obszernl'e i 
Kto do kogo paSUle ? rozumnie VI .. Republice". A jednak jest 

" tu .,balon d 'essai". Są dwie mo1lt\\- o~('i ; 
. '""": A Ja~ te nazY/iska l~czą się z W,Y- 1 ząd p. Skrzyńskiego byłby kOlltynua .. 

~lenJonyml kandydatamI na prem]e- cją obecnego gabinetu, sprytni'e zagran:) 
row. . . . przez p. Władysława (czy Stanislawa· ·-

- W roz;nowach z o~tatnJ'~h dm, tą- lo jedno) Grabskiego, jako pozostaj~ce
czono nazV-:lsko gen. Slkors~Jego z p. go ministra skarbu; to byłoby z,gUO\le; 
SteczkowskIm; o~oby p. Zdz!echowskle P. Skrzyński byłbY tylko nowym 
20 z marsz. Ratajem ... Powod.Y są "głęb- szyldem nad bankrutu.lącym sklepem ... 
sze i zro~umfal~; obaj pan0;Vle "S wy- aibo też p. Skrzyński zostałby premje .. 
szU z teJ samej szkoly polItycznej; ce- r(;m w gabinecie fachowym. lc;.u opar
chą jej jest pewien zdrowy konserwa- tym o koall.cję sejmow~. 
tyzm; ciężkim sz.kopułem - zagadnJe- To ostatnie bWłoby motJJwc. gdyby 
nie reformy rolne). l Locarno wrócił jako t; iwnfat .. r. v..' Lo 

Współpracownictwo zaś marsz. Ra- ('aInO jednak 5ytuaCJa - o ile wiem -
ta1a z reprezentantem najsilniejszego klu wygląda dość mgławicowo. 
bu sejmowego, narzuca się samo przez Ale dość już na dzisiaj - widzi pan, 
sIę z koncepcji gabinetu parlamentar- że w sejmie jest pusto._ Zagadaliśmy sle 
nego. i jesteśmy ostatnL ... 

Ostatni:o zresztą łączono nazwisko 

"Kto J • umIera: , zy wy?" tu 

Wreszcie wynurzenia rozmaitych necie przedstawicieli tychże partU - i 
wpływowych posłów. wysuwających druga możliwość, kontynuacja nieszczę
nazwiska następców obecnego gabinetu s;lego systemu rządu pozaparlamentar
oznaczają przecież, że obecny gabinet nego "fachowego", jakim Jest w gruncie 
traktują jako skońc;wny. W sprawie no- ueczy ł gabinet p. WIad. Grabskiego. 
wych koncepCji rządowych \ l'fogra- -Rząd pierwszy opierałby się tedy 
mów gospodarczych nas~ warszawski oa koaliCji parlamentarnej - a drugi? 
obserwator parlamentarny (M. H.) nad- - Też na koalicji, w tym samym 
syta nam następującą 'ciel\awą rozmowę prawdopodobijie sklad~ie; by laby jed
z jednym z prz:vwódGów lewicy sejmo- !lak subtelna różnica w odpowiedzialno-
wej : ~('i ugrupowań sejmowych I w formie . Jak wid!ł6 z powyższych scharakte- A takIch szczęśliwców I wyb1'adców for 

,.Po nagłej, prawIe radosnej ucieczce popierania rządu. ° tern puecież, że mu ryzowanych nastrojów, listów i wynu- Luny, pomimo naJszczerszycb chęci Po 
panów posłów na hiezastużon~ ferje, za- si to być rząd trwały. że na hocki-kloc~j rzeń, kryzys gabinetowy wchodzi na Kauzika Jest naprawdę przerażająco znI. 
panowała w kuluarach sejmowych blo- z coraz to nowem przesileniem nas nie zgubne tory. koma garstka. 
ga cisza; łatwiej tedy 1 spokojniej poroz stać, z tego zdajemy sobie sprawę, tak W pomysłach' na przyszłość snuje Ale wyborca ma naprawdę praWOt 
mawiać można c;> sytJ.lacji politycznej. pan, jak I ja... się duch dzisiejszego premjera. Jak ten chłop, przy którego śmierteloem 
którą wciąż otacza tpglawica niepewno- - A nazwIska? Istnieją tak śmieszne zamiary, lak 0- łożu kłócili slę spadkobiercy, walnąć p1ę 
ści, domysłów L •. Intryg. , ' debran.le p. Grabskiemu premjerowstwa ścią w stół i krzyknąć swym wybrań-

N" k d d t b z pozostawieniem go na s([arbowym fo- i • kiJ 
Obrażeni suwereni 1eco o an y a ac "tein. Nie ulega wątpliwości, że w na- ~:~ .... Właśc Wje to tn um era: a cz~ 

I • ~ Nazwiska są dotąd na drugim .pla- szym sejmie, Jak w kinie, wszystko jest 
- Pras;; "': ostatmc~ czasac~ .- roz- lIie. Jak ,sam się dotĄd moglem zorjen- możliwe. Ten niezdoJny do żadnej pozy- Cała opln)a pUbliczna, najszersze 

począł z uS!TIwchem r~zmowe Jeden z' tować (ale to mOje osobiste zdanie). naj- tywnej. energicznej pracy organJzm, mo warstwy ludnoścl. słowem wszyscy, po 
bard~o wybItnych ~osło~ .lewlcowych-: większe szanse utworzenia i prowadze- że nietylko wykoncypować taką grote- za sejmem, dość już mają sanacyjnych 
WYPisała tyle zlosIIWOSCI, wymyślań I nia rządu parlamentarnego ma marsz. skę, ale ją nawet zrealizowa~ eksperymentów p. Grabskiego i dlatego 
z~rzutów. pod a~resel!l sejmu. te powin- RataJ, rzą.du "fachowców" ~ gen. Si- Elementarna logika dyktuje, że p. sejmowi, choćby mu z tem było nie wia
nIśmy . SIę . sO~ldanlle wstrzymać od ł<orski, jakkolwiek przeciw jego osobie Grabski, jako premier. mógłby się ewen domo jak wY$!odnie. uJe wolno iść prze
ws~el1(\ch .Wyw.ladóv.:..... . niektóre stronnictwa lewicowe wysuwa tuaJnie utrzymać, natomiast skarbowej ciwko tej ophdł. Selm, który w jaskra-

- Alez pame poslę -: me c.hodzI o ią poważne zastrzężenia. polityki nie może m nie powinien dalej wy sposób przestaje być wykładnikiem 
osoby, tylko? cat,y orga~lzm sejmu .. :. --. A ministerstwo skarbu? prowadzić. woli ogółu, przekreśla swoJą istotę i za-
. - RozumIem. rozumIem... Pow~em ...,.. Otóź tutaj tkwi ~d6wny szkopul. Gdyby wybrańcy ludu, zaniedbując miast być mózgiem organizmu n~rodo-
le~nak panu, t~ w zarzutach tych )est Nie ulega przecie wątpliwości. że mini- nieco swe prywatne J partyjne interesv. wego, staje się na tym organiźm~e ka
wie!e ~zeczy meslu;sznycn, moze m~ z 5ter. skarbu w dzisiejszych warunkach zapytali się swych wyborców w całej wałem dzikie.go mdęsa, kt?re tamuje nor 
wolI Piszących! 'ale na. sku~ek ustawlcz~ _ następca dyktatora' Grabskiego _ Polsce o zdanie. okazałoby Silę, że za P'I mainy rozwóJ 1 pogarsza Jeno podgorącz 
nego,po~sycama popuJar."~J "walki .z seJ musi mieć wielkie kompetencje i zawsze Grabskim stoją tylko ci, którzy mieli kowy stan pacjenta. 
m~m . clągł.ego. zrzu;.:~ma na bar~1 po- będzie rodzajem ponad-premjera w ogól okazję zetknąć się bJ,lżej z p. Kauzikiem. Ma D. , 
sław odpowledzutlnoscl za wszelkIe blę- onej gospodarce państwa. Wyłania się tu- . 
dy I nonsensy rządu.... taj sprawa programu sanacyjnego_ 'Drugt·e Spąa pana Grab'skl-ego 

- Pan poseł brom WIęC sejmu? - -Którego podobno brak_o . . • 

Przesilen;e istnie1-e! Programy osób a nie , , warszawa. (TeleL od spr. pad (H) sld zuoajomI seJm a wYIllkamł konie-
- Bronie i nie bronię. Jedno stwier- stronnl·ctW. Ił Republ.·kl" renc)', w Locarno. 

dz.ić muszę z całą stanowczością: oto ~, • • 
sejm ani me nastraszył się walki z rzą.. - Jest to też mylne 7.apatrywanie, W poniedziałek odbędzie sSę nadzwy W tei chwiI1 sytuacja w sejmie 
dem. ani nie uciekł na wygodne ferie z rozdmuchiwane usilnie w prasie, popie- czajne posiedzenie rady ministrów, na kształtuie s'lę cała pod wrał:enłem Lo
puczucia swe) bezradności. rającej świadomie czy nieświadomie którem mln. Skrzyńsld zda sprawę z carna. Jeden z wybitnych posłÓW lewi-

Wręcz przeciwnie. na szeregu konfe rząd czy bez-rząd obecny. IstnieJą pro. konferencji w Locaroo. cowych oświadczył w rozmowie z dzien 
(encji klubowych i na zebraniach u gramy gospodarki sanacyjnej, opracowa 
marsz.. Rataja stwierdzono, że wszyst- ne oczywiście w ogólnych konturach, We wtorek ' odbędzie' się plenum sej- nikarzami, że widocznie p. Władysław 
kie stronnictwa zdaią sobie sprawę z pc) nfe są to Jednak programy stronnictw, n:u. Według ustalonego porz.ą{.iku prac Grabskie niema szczęścia do spraw za-
wa,gi dziś Już istniejącego przesilenia. a tylko raczef osób. . plenum obradować będzie przez cały granicznych~ Za pierwszego lego gabi~ 
ewentualne podanie się rządu p. Grab- - Czy mogę usłyszeć na~'YlSka? dzień wtorkowy i środowy. W czwar- netu było Spaa, a drugi )~ro gabinet koń 
skliego do dymisji, nikogo nie zaskoczy -r". 0v.:-szem, choć to do mczego me tek spodziewane jest głosowanie. W śro I czy sIę Locarnem. W międzyczasie po-
l żadnej tragicznej próżni nie wytworzy. ObOWIąZUJe, programów tych w szcze- • . ,. -~ ó' ż nil i 

_ Jeśli dobrze rozumiem słowa p. gółach ne znam; zechce się pan więc dę odbędzie s4ę posiedzenie kODlllsJi sp;. zyczkl zag~auJCz,De r wme e c eszy .. 
posła - istnieje wobec tego jakaś kon- zwrócić do autorów. Ogólnie więc bio- zagranicznych. na którem mJn. Skrzyn- ły się speclalnem powodzeruem. 
cepcja nowego rządu... rąc - społeczeństwo pOlskie i naibar-

- Owszem, koncepcja ta jest prze- dziiej zainteresowane sfery gospodarcze 
myślana i przedyskutowana; niespodzia są zahypnołyzowane nazwiskiicm i pro-
nek nie będzie. gramami (Jest ich przecież sporo)p. 

- Jakaż jcst ta koncepcja? Grabskiego; Zdawałoby się, że po za 

Rząd parlamentarny, czy 
"fachowv" ? 

:lim nie ma w Polsce żadnego ekonomi
sty ani skarbowca. 

Jest to oczywiście smutna omyłka. 
P. Grabski jest wraz ze swoim Kauzi-

- Tak prosta, eż aż wstyd ją raz' je- kern, szanownym autodydaktą jak wielu 
szew powtarzać. Dwie są więc możli- 7. pośród nas. 
wosci. Stworzenie rządu parlamentarne Prócz tego są jednak w Polsce l fa-
~o. któryby zyskał poparcle prawie chowcy. 
wszYSLkich. powtarzam prawie wszyst· Wielu z nich tyje w sferach niereal
kIch stroot1iletw 1JoJskłch ł skupił w labl nych Jak bp. człowiek tak wybiłhY ł pe-

wierzą we łasne siły. 
Warszawa. (Telef. od sPl'. parla ... rządu nie znajdzie się potrzebna więk 

mentarnego (H) "D. Republiki"). I szość. Te same sfery sejmowe liczą 
Panuie przekonanie wśród znaw- się z faktem, że rząd nie upadnie w sej 

ców naszego życia sejmowego, ze na mie na plenum, ale nie mając poparcia 
plenum .zostaną wygłoszone bardzo ra w oplnjl publicznej nie będzi~ mógł się 
dylmJne i napozór Opozycyjne przemó- długo utrzymać, tembardzieJ. że niema 
wJenia nad e~pose premiera, ale dla żadnych oznak poprawy ani nasz~ł sy 
','nlosku .. Wyzwolenia" od odrzuceniu tuacJl zagraniczneJ. an1 tut naszej 1V 
w 1 czytanłu projektów eauaeyJuycb tuacjI gospodarczeJ. 
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Zima się zbliża... 
Zeszłoroczną wąską sukienkę trzeba przerobić. 

Łatwo to uskutecznić, wstawiając z boków „wachlarze". 

Najmodniejszy będzie kolor rdzawy, który 
i strojnie. 

wygląda efektownie 

Zima idzie już na dobre i, chociaż z 
żalem, trzeba pochować do szafy wszy
stkie lekkie i powiewne sukienki i wło
żyć cięższe suknie, chroniące przed chło 
dem. 

W tym roku miękka angielska wełna 
najbardziej jest noszona. 

Rozmaitość jej jest ogromna. Nie wy
rabiano nawet dawniej tylu gatunków 
wełn, ani też tylu jej kolorów, zwłaszcza 
jasnych. 

materiału, harmonizującego * 
sukni, ^ 

Codzienne aukienki P r z y b i ^ L > 
haftem z włóczki lub grubych P° 
Modne też bardzo są aplikacje e e f ^ r 
nej lub STebrnej skóry, które też 4° j 
nale nadają się aa gładki koioief^ 
mankiety. ^ 

Rękawy długie, u dołu zJekka r° ^ 
rzone, spódniczka zai krótka 1* 
wniej. 

Czarne suknie w dalszym ciągu nie 
mają łaski. 

Służą tylko do żałoby, albo te* mają 
barwne przybrania, które niemal całko
wicie zacierają czarne tło. 

Najwięcej tej zimy noszony będzie ko 
lor rdzawy, który wygląda bardzo efek
townie i s t r o j e . 

Nie jest on jednak dostosowany dla 
osób o ciemnej lub żółtawej cerze i dla 

tych modny jest cYugi kolor—granatowy 
od jasnego błękitu, aż do ciemnego gra- > 
natu we fjolet wpadającego, I 

Krój sukien — „cloche" — zaczynają. 
cy się niżej stanu • idący wokoło sukni, 
albo też tylko mały cloche z przodu lub 
po obu bokach. 

Zeszłoroczne sukienki o prostej bar
dzo linii łatwo przerobić, wstawiając wa 
chlarze, które też są noszone z boków 
lub na przodzie i kombinując je z innego 

Tulipan 
na jmodn ie jszy kwia t wspó łczesny 

z a w o j o w a ł c 
Najmodniejszym kwiatem dam ame

rykańskich stał się w bieżącym sezor.ie 
tulipan. 

Należy do dobrego tonu przyjzda-
biać mieszkania i stoły jaknajpiękniej-
syymi tulipanami o rzadkich barwach. 

Ceny więc tych kwiatów doszły do 
bajecznych sum i nierzadkie są wypad
ki, iż za wyjątkowo piękne okazy otrzy 
mują ogrodnicy od 5—12 tysięcy doiar. 

W sierpniu wysłano z Amsterdamu 

I 
I 
I 
I 
I 

„CAN ARIA" 
T-wo Hodowli Kanarków w Bydgoszczy 

sprzeda partje 100 —200 śpieuaków 
(oryginalne turkoty) kom leinle wypierzo-
ne. Dostawa loco sk>ad po wpłaceniu 

zł. 25 gwarancyjnych. 
Zapotrzebowania po łając Ilość i renę za 
aztukę klcować: Prezes SK. IB ICKI . 

Grunwaldzka 105. 160 

a łą Amerykę . 
do Nowego Jorku 70.000 skrzyń tulipa
nów przedstawiających wartość 7 mil
ionów dolarów. 

Podobną tulipanową manje przeży
wała już Europa w początkach 17-go 
stulecia i od tej pory rozpoczęła się w 
Holandji masowa produkcja cebulek 
tych kwiatów. 

Trwa ona do dzisiaj 1 stanowi jeden 
z największych artykułów eksporto
wych Holandii. 

Wiek XX jest złotym wiekiem tańca 
Dancingi londyńskie urządzaj uniwersytety taneczne 

. ... mm mm « A „?.. K ,./ 1 I 1 i 
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Zamiłowanie do tańca zakorzeniło 
się tak głęboko w duszy współczesnego 
pokolenia, iż słusznie nazwać można o-
becne czasy złotym wiekiem tańca. 

Zwłaszcza w krajach zamieszkałych 
przez ludność anglosaską zyskuje taniec 
coraz więcej zwolenników i staje się naj 
ululiieńszą zabawą. 

Tańczą starcy i ludzie dojrzali, mło
dzież i dzieci — uczeni, dyplomaci, ar
tyści i biedni robotnicy. 

Tańczą wszystkie stany. 
Współczesne tańce są bowiem łatwe 

i wystarczy dla przeciętnego człowieka 

D 
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Powroc • puw> - flocie 4 
Choroby skórne, wenerycz" gjf* r 
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kilka lekcji, aby poruszać się swobodnie 
na sali. 

Celem wykorzystania tych „nastro
jów tanecznvch", urządzają niektóre 
londyńskie dancingi „uniwersytety ta
neczne". 

Uczą zadarmo swych bywalców naj
nowszych tańców. 

Nauczyciel pokazuje na estradzie no 
we „pas" i przy pomocy megafonu daje 
objaśnienia „chciwym wiedzy" uczniom 

Za Chwile wirują, już po sali pojętne 
pary, a kilkudziesięciu zawodowych tan 
cerzy poprawia drobne usterki 

Zielona 
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' j * 1 winien być herb łódz-
K , ego monopolu tytunio-

wego. 

Kokainę wywożono d o Rosji sowieckiej 
Głównymi dostawcami byli prezes związku farmaceutów, Edward 

Szlindenbuch oraz niejaki Poianowski. 
•o:-

Śledztwo wykryło cały szereg sensacyjnych 
szczegółów. 

Rys. Wacław Drozdowski. 

*• zbierająca „surowiec" 
Hści w parku Staszyca. 

Po osadzeniu w areszcie całej ban
dy, która dostarczała narkotyków 
kupcowi rumuńskiemu Dawidjano li i i , 
urząd śledczy dalsze dochodzenie pro
wadzi w tym kierunku, aby dojść do 
źródła, skąd narkotyki były dostarcza
ne, aczkolwiek już wstępne dochodze-
ein stwierdziło, że 

były one po części kradzione w apte
kach przez członków bandy. 

Urząd stwierdził, że zarówno opium 
jak i kokaina I morfina sprzedawane są 
jedynie aptekom i hurtownie tych ar
tykułów 
prowadzą specjalne książki, w których 
obowiązane są uwidocznić kto, ile i w 

jakim celu narkotyk] nabywał. 
Wobec powyższego urząd śledczy 

przeprowadził kontrolę w hurtowniach 
a wypisawszy wszystkich odbiorców 
według książek, sprawdził w aptekach 
czy rzeczywiście w takich ilościach 
narkotyki nabywano z hurtowni. 

Podczas rewizji w aptece miejskiej 
przy ul. Piotrkowskiej 17 stwierdzono, 
że nie jest zanotowana pozycja 1000 

sram kokainy, 
zakupionej dla tej apteki w jednej z 
hurtowni łódzkich. 

Podejrzenie padło na kierownika 
.tej apteki, 

Edwarda SzIIndcnbucha, 
ponieważ podpisywał on zapotrzebo
wanie na tę ilość, ale nie mógł jednak 
wyjaśnić, gdzie się kokaina podziała 

Wobec tego, że podczas śledztwa 
zeznanie Szlindenbucha było mocno 
obciążające, 

został on aresztowany i osadzony 
w więzieniu. 

Podczas dalszego dochodzenia oka 

zało się, że jeden z członków bandy, 
który popełnił w więzieniu samobój
stwo 

ellks Lewkowicz znał prawie wszy
stkich aptekarzy, 

gdyż był farmaceutą i tylko od nich 
mógł otrzymać narkotyki niesprzeda-

wane w handlu prywatnym. 
Okazało się, że 

wałśnle on nawiązał kontakt z Szłin-
buchem, 

który po wtajemniczeniu go w całą 
sprawę, wypisał zapotrzebowanie na 
kilo kokainy w imieniu apteki miej
skiej 1 
właśnie on nawiązał kontakt z Szlln-

kojach rumiina, 
podczas rewizji policyjnej. 

Przesłuchiwany rumun Dawidjano 
zeznał, że 

objeżdżał całą Europę, 

w celu zakupu narkotyków, na któ
rych większe zamówienia otrzymał w 
Rosji sowieckiej. 

Między imiemi wyjechał do Gdań
ska, lecz nie mógł tam zakupić tych 
narkotyków, ale dowiedział się, że w 
Łodzi 

niejaki Poianowski może mu się 
przysłużyć. 

Z Gdańska przyjechał Dawidjano 
do Łodzi i po krótkiej znajomości z Po 
lanowskim ten ostatni 

zobowiązał się przeprowadzić całą 
tranzakcję na bruku łódzkim. 

Prowadzone w dalszym ciągu przez 
policję śledztwo wykry ło jeszcze cały 
szereg szczegółów, dotyczących udzia 
łu w aferze wielkich hurtowni materja 
łów aptecznych, co narazie trzymane 
jest w tajemnicy, b. 

P a n o w i e Ka łużyńsk i i K a z i m i e r c z a k ! 
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Nie dawajcie złego przykładu 
fabrykantom. 

Jak wiadomo od dłuższego już cza
su trwa zatarg między zarządem kasy 
chorych, a pracownikami, którym po
stanowiono potrącać z pensji składki 
na ubezpieczenie w kasie. 

Pracownicy zasadniczo nie sprze
ciwiają się temu, lecz uważają, że Jest 
to zmiana dotychczasowej umowy wo
bec czego winna być wymówiona 3 

miesiące przed wprowadzeniem jej w 
życie. 

Ponieważ pracownicy przekazali 
sprawę inspektorowi pracy, na dzień 
wczorajszy była wyznaczona wspólna 
konferencja, która jednak do skutku nie 
doszła, gdyż przedstawiciele zarządu 
kasy chorych nie zjawili się. b. 

EKRANIf 

b, 

^ W | dent skarbowy. 
» . Armin o W e ' k,, l l r m ie „Emanuel Kapcan i Wu-

<U« i {

 P anowal ruch niezwykły. We 
1 i 0 r < m a c i l Poufnych, jakie otrzy-

So d n j a

n j o r f l r my Emanuel Kapcan te-
oxva_ m i a l * się odbyć rewizja skar-

Kapc

 Z y s c V byli zdenerwowani, prócz 
wfekl * k t 6 r y zachowywał iście ollm 

ty Pokój. 

H ^ ? ! 0 1 0 Kapcan wygadał się głów 
^ A l t o w e m u buchalterowi*. 

4t^o J l ? c h s i e Pan nie martwi 
Dr: 

Ile 

jest 
bidzie * a ! a t w l o n 

oh dół,'"Jrażą «.i„ -~.r. *•**?•»" ' • 
% i, ,? 9 sPecjalnie, jeśli mu po-
<QW * sunąć do kieszeni kilkaset 

f> ° s t r y d 
" > I a ° n e k Ptterwa! dalsze wy 

C I OCzar-h , 3 e t r o n i o ^ o śwldrują-
° < V a c n I świdcrkowatym pod-

•ubi dob 

Wszy 
Rewident, który 

rze zjeść I wypić, a 

— Czy zastałem pana Emanuela 
Kapcana? — zapytał. 

Emanuel Kapcan zerwał się z miej
sca i zgiął się przed gościem po pas. 

— Witam wielmożnego pana... 
Czem mogę służyć?... 

Już dawno wybierałem się do 
Jak idą interesy... 

Interesy?!.. Żle b. źle... 'Jestem 
na progu ruiny... 

Ale za rok poprzedni firma pań
ska wykazała zysk?... 

— Broń Boże! Żadnego zysku!... 
Od dwuch lat tylko się dokłada... Może 
pan pozwoli do mego gabinetu... Prze 
kona się pan... 

I prowadząc gościa do gabinetu. 
Kapcan szepnął do personelu biura: 

— To On! ! Nic chce się zdradzić, 
ale ja go „wyczuwam". O, mam w 
tych sprawach „nosa". 

— Może szanowny pan jest głodny... 
Proszę do mnie na śniadanko... Czem 
chata bogata tern rada... robi plajtę!.. 

I I . 
Stół był wspaniale zastawiony. Na 

twarzy gościa malował się niekłamany 
zachwyt... 

O kontroli książek wogćle przesta! 
mówić... Tylko jadł i pił.. Pił i jadł.. 
a w przerwach wpatrywał się, jak w 
tęczę, w piękną twarz gospodyni pani 
Dorotci Kapcan... 

Kapcan zacierał ręce... 
Mocno podchmielony gość przy 

siadł się do pani Kapcan I wcale nie
dwuznacznie poczuł się do niej „za
bierać". 

Kapcan zacierał ręce... 
— Panie Kapcan — ostrzegał go 

oburzony dubeltowy buchalter — on 
całuje pańską żonę w szyję... 

— He, he, he!... Przecież jej nie 
zje!... 

— Panie Kapcan — denerwował się 
buchalter — on jej zagląda za dekolt!.. 

— Nic nie szkodzi!... Nie będzie za 
to później zaglądał do książek... 

I zacierał pan Kapcan ręce... 
— Mam „nosa", co?... chwalił sie 

przed personelem biurowym... — nie 
boję się żadnej rewizji... Z każdym 
urzędnikiem skarbowym potrafi sobie 
dać radę... 

I I I . 
Po obiedzie pani Kancan zaprosiła 

gościa do siebie na herbatkę... 
Herbatka przeciągała się bardzo 

długo, aż do wieczora... 
Gdy gość opuszczał buduar pani 

Kapcan był rozpromieniony: 
— Panie Kapcan, wszystko jest w 

porządku... Zbadałem i zgłębiłem, co 
trzeba, należycie.. Jestem zachwycony 
pańską, pańską... biurowością i jej u-
kładem... Wszystko jest ażurowo t. j . 
chciałem powiedzieć a jour... W ciągu 
kilku godzin zsumowałem tyle pozycii 
ilu pan nie potrafi w ciągu całego ro
ku.. Zdaje mi się, Iż w pańskiej Księ
dze Głównej — prócz pana — pisze i 

pański buchalter, ale to jest zrozumiałe, 
gdyż jeden człowiek prędko by się 
wyczerpał przy prowadzeniu tak po
ważnego I wymagającego Interesu... 
Jest on dobrze wypracowany i w razie 
ewentualnej upadłości układanie się z 
wierzycielami pójdzie łatwo i z wyraź 
nym zadowoleniem z ich strony.. 

A pan Kapcan kłaniał się i zacierał 
ręce... Przy drzwiach wsunął goś
ciowi do kieszeni trzy banknoty po 100 
złotych... 

Gdy gość wyszedł senjor firmy 
„Emanuel Kapcan i Wujaszek" parsk
nął śmiechem. 

— Myślicie, że jestem magikiem — 
rzekł do personelu. Nie, cudów na 
świecie niema!... O wizycie rewiden
ta dostałem wczoraj anonim tej treść: 

„Jutro rewizja skarbowa. Rewi
dent lubi zjeść i wypić. Pieniędzmi 
nie gardzi... Życzliwy. 

1 cieszył się pan Kapcan... 
Tylko dubeltowy' buchalter chodził 

zły.. 
IV. 

Ledwie gość opuścił biuro Kapcana 
wybuchnął śmiechem. 

— Uczciwie sie napracowałem — 
rzekł sam do siebie. — Wczoraj wy 
słałem listy anonimowe do trzech firm.. 
Złożyłem wizytę dopiero w jednej... 
Jutro odwiedzę biuro „Hucpiarza I Kn? 
giełka"... Mam nadzieję, żc dndzą do
brą „wstawę", mają ładne żony i do
łożą jeszcze parę groszy... Aby żyć! 
aby t yć I . W. LAK. 
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Nasz pijak 
Zdarza się to nawet ludzolm mato zasob

nym w gotówkę 1 nic powinno nodnlecać po
żądliwości naszych urzędów podatkowych. 

Wczoraj bytem w restauracji. Dla ludzi, 
którzy o tem nie wiedza, dodam, że człowiek 
pracujący chodzi do restauracji 1 wogóle do lo
kalu publicznego na to, by 

1) zjeść, 
2) od P O C Z Ą Ć . 

Je<fciostkl natomiast tyjące lak ptaki niebie
skie uczęszczała tam, by 

1) załatwić Interesy, 
2) Zabawić się.) 
Zaliczam tlę do kategorii pierwsze) obywa

teli. Me Jest ona Jednak widać mila niebu — 
a zapewne I miłującemu słono rachunki rodo
wi dostarczycieli strawy za pieniądze (rodzime 
określenia restauratorów), gdyż ledwo usiad
łem, znalazł sie I on 1 zasiadł przy publicznym 
stoliku. Za chwilę zapełnił sobą cal* restau
rację. 

On, pijak. 
Trudno wymierzyć I opisać stopień ekspan

sji energjl u pijaków ot terytorium Rzeczypo
spolitej — 1 dalej na wschód. 

Pijak u nas to tyran, despota, mówca pu-
nliczny, akrobata. bokser, artysta dramatycz
ny, mistrz monologu I djalogo. kaznodzieja — 
wszystkie zalety lunkcje mieszczą się w ta
kiej zazwyczaj szarej, a dziś podnieconej al-
kohbllcznym natchnieniem jednostce. 

Pijak mój tedy usiadł niepewnie, majesta
tycznie, z hasłem, wzrokiem władczym poto
czył po sali I za chwilę — źle z uaml, lepie] 
w takim momencie nie patrzeć mu w oczy 

<>bjał ja w posiadanie. 
W błyskawiczny ruch wprawił kelnerów I 

samego poważnego tuszą gospodarza, zanik wi
rował wolność osobista swoich znajomych I nie 
znajomych sąsiadów, kazał lm przedstawić się 
sanie, rozmawiać, całować, wychylać kieliszki, 
znosić czułości I obelgi. 

Wiedząc na czym kończy tle podobna Im
perialistyczna dyktatura — mnożeniem ilości 
szklą i objętości Hzyczuc] współblcsadnlków — 
przy równoczesnem obniżeniu Ich sprawności 
— wyniosłem się. uboższy o chwilę spokoju, 
bogatszy o refleksje. 

Na zachodzie długo nieraz musisz pochodzić 
tanim znajdziesz pijaka. 

U not — nie bój tlę, on deble wszędzie 
znajdzie. 

Gdzieindziej człowiek pijany jest Jednostka, 
<v które] alkohollczna zawartość podnosi tempe 
rature humoru, wesołości, sympatjl dla otocze
nia. U nas jest Herostratem, któremu kto żyw 
niech zawczasu ustępuje z drogi. 

Odzie tkwi przyczyna te] odmienności cech 
nijakich uzależnione] od geograijl? 

Zapewne w trunku. Wino poetycko rozma
rza, rozkosznie upaja, piwo obciąża I omracza, 
nasza wódka rozpala krew I czyni obraz świa
ta godnym pogardy I krwawy. 

Lecz z pewnością I w kulturze. 
Nietylko aa dnie kielicha, ale I kolta I kta-

flszka mieści tlę prawda. Z pijaka wychodzą 
jago cechy Istotna . 

I dlatego upicie sta sta powinno być oko
licznością łagodząca przy oceniania przekro
czenia czy występku. 

Me karze tle bowiem pijanego, tocz trzez-
wego, który, znając siebie, mimo to z rozmy
słem wprowadził się w stan groźny dla oto
czenia . John. 

Niezbadane -sa... m o t y w y z a r z ą d z e ń min is ter ia lnych. 
J O : 

P. St M M I odmówi! koncesji na gimnailiam dla dorosłŷ  
Prawdopodobnie dlatego, że Płock ma 6 państwowych szkół 

średnich, a półmilionowa Łódź -
Myliłby się zgorzkniały hipohoudryk 

twierdząc, że Polska jest krajem nud
nym, nie obfitującym w zdarzenia waż 
kle i doniosło, dające powód do dobre-
20 humoru. W ostatnich czasach mo
t y l ó w do tego specyficznie dobrego 
humoru mamy aż nadto dużo. 

Z komunikatu, ogłoszonego w pra
sie miejscowej przez zarząd polskiej or
ganizacji wolności, dowiadujemy się, ja 
kim przedziwnym perypetjom ulegała 
koncesja na otwarcie gimnazjum wie
czorowego dla dorosłych. 

Pobudką do starań o koncesję były 
nie rozważania teoretyczne, lecz fakt 
życiowy o charakterze społecznym. 

Wladomem jest, te znaczna cześć 
urzędników państwowych i komunal
nych nie posiadała odpowiednich kwa
lifikacji. 

Województwo łódzkie, jako władza 
nadzorcza, zwróciła w swoim czasie Ur 
wagę na ten fakt, poddając rewizji kwa 
llfikacje naukowe urzędników magistra 
tu łódzkiego. Samo więc życie, wyma
gania, stawiane przez urzędy kierow
nicze, zarówno jak występowanie zę 

szkoły średniej całych zastępów mło
dzieży wskutek powszechnego zuboże

nia 1 wysokości wpisów szkolnych — 
pchają całą masę na drogę do kształ
cenia się. 

Wobec zupełnego braku jakiegokol
wiek innego programu, którego przero
bienie zapewniałoby zdobycie wyma
ganego cenzusu naukowego, dokształ
canie to odbywa się na tak zw. kur
sach gimnazjalnych. 

Tem właśnie tłumaczy się ich po
wodzenie. Są przystępniejsze, tańsze 
od najtańszych lekcji prywatnych; kon 
kurują wzajem łatwością lub reklamą 
ulepszonych metod nauczania: przera
biania w ciągu 5 miesięcy rocznego pro 
gramu gimnazjalnego. 

Ogólna frekwencja na kursach gim
nazjalnych w Łodzi wynosi koła 1200 
osób, co sie równa przeciętnej frek
wencji 6 pełnych szkól średnich. 

Wnosić więc należy, że w tej na
wet formie paljaty wtt dokształcania, kur 
sy są potrzebne, odpowiadają, nleuspo-
kając, pewnej potrzebie spółczesneL 

Na tle tych warunków inicjatywa 
zarządu łódzkiego P. 0 . W., zdążająca 
do usystematyzowania kursów do ksztal-

cających w zakresie szkoły średniej, 
postawienie ich na tym poziomie, a-

Robotnicy twierdzą, że magistrat nie do* 
trzymał przyrzeczenia. 

W lokalu polskich związków zawo
dowych odbyło sie, zebranie miejskich ro 
bołników sezonowych, na którem oma
wiano konferencje,, odbytą w magistra
cie w związku z przerwaniem robót bru
karskich i na plantacjach miejskich. 

Jako referent wystąpił kierownik 
związku p. Stenberowskl, który wskazał 
Że magistrat wielokrotnie starał się ro
boty sezonowe zakończyć jaknajwczei-
niej, tłómacząc się brakiem gotówki. 

Przedstawiciele związku zapropono
wali, by magistrat wypłacał co tydzień 
robotnikom tylko połowę zarobku, od
kładając resztą na później, byle nic poz
bawiać ludzi pracy. 

Magistrat zgodził się na tę propozy
cję i 
zobowiązał się zatrudnić robotników -ż 

do 15 listopada, 

Jednakże w ubiegłym tygodniu na-
gistrat wstrzyma! wszystkie roboty, ze 
równo na plantacjach miejskich, jak i 
przy brukach, 
pozbawiając 500 rodzis pracy i chleba. 

Po dluAszcj dyskusji nąd tą Uprawą 
uchwalono rezokicję, w których zebrani 
zwracają się do 

prezesa rndy miejskiej dr, Ffchuy 
o poparcie w sprawie uchwały, co do 
uzyskania fmjduszów na prowadzenie ro 
bót na plantacjach i przy brukach, az do 
nastania mrozów, 

Pozatem postanowiono zwrócić |łc 
do frakcji radzieckiej ŃPR- W sprawie 
bezrobocia, tjpowodowanęjją wstrzymar 
niera robót publicznych z prośbą o kon-
tynupwanje tych robót, ą szczegfjinie 
tych, które mogą być prowadzone na* 
wet podczas mrozów, b, 

K A W R O f 
Codziennie od 6 do 7 yiccz. specialne godziny 
uprzystępniające p o cenach kłlntcznyctr. 

woQoexxxioooooarx^ 

w IMIENIU z m \ 
WBmmmmmm&mm 

tylko dwie? 
by mogły uzyskać prawa P a ń s t ^ J ^ 
odpowiedniej kategorji, nabiera 
wiedniej wartości. 

Wprawdzie niema żadnej u s ł a \ ' 
regulującej wydawanie koncesji n a 

go typu szkoły (gimnazja dla-°° 
łych) wobec braku zasadniczej u 8 t

 k 

o organizacji szkolnictwa, jest Je , 
art. 117 konstytucji RzeczypospolW 
sklej, który wyraźnie orzeka: 

ma p r - r " „Każdy obywatel 
czać, założyć szkołę lub zakład mr. 
wawczy | kierować niemi, skoro tfi 
zadość warunkom, w ustawie P

r z C

£ jg. 
nytn, w zakresie kwalifikacji* 
czeristwa powierzonych mu dzł«

cJ 

Jakiego stosunku do Państwa", ^ 
W pełnem zrozumieniu o J l ^ r \ o -

sklego obowiązku zarząd P- O' ' ,-iri 
tów był poddać się tyra k o n i e - , 
rygorom J co do tego nastąp"0 p 

zumienie. ł e) 
Zadziwiającym faktera w cni" «, 

historii Jest brak wytycznych " ' e f 

tvce szkolnej wśród osobistości * 

w P° 

tyce szkolnej wśród osoi • U , , ' V 
sytecklch? zastępca szefa deparW j q| 
tu szkół średnich przychylnie p [ * , , r 

projekt zaJoźcn!a r 
zjum dla dorosłych; 
projekt założcn!a regularne*0 ^ntf 
L.± M . A K . „ I , . 5 j a j departa; K o r 

orzekł, że wydanie tego x^Ł$t$* 
cesji należy do kuratorium c ^ P; 
naczelnik wydziału szkół w' r<$ 
T. Csapczyński, stając na B^". ̂ d a 
nych warunków, zgodził w« " ^ d*" 
nie koncesji, która ostatecznie ,« 
20 września, na skutek P ° p ' * iotW 

się kuratorium z ministerstw 
la cofnięta. t % v a <">' 

Drogą rekursu do W l n W sjc *c 

P. zarząd P, O- W, fo^^Llc W 
p, minister 8t, G r a b s k i ' • ^ a « * a * 
nowczo odmówił koncesji w ** 
dla dorosłych. ł v w y odiU"' 

Przytpczon« zostały n w y 

w y 
jeśeli ułożenie P ^ j J J f ^ l s g 

1 & się e ł a i W ^ A i 
p o ł i t y ^ 

sjum Istotnie nie leży po 
stwa, to nasuwa 
jakaż Jest Jlnja wytyczna pv>»-
nej odnośnie do szkoły średniej- ^ 

Czy o niej ma ś w i a d e k f cZvi> 
nNlerstwo O. p. sprowadziło &r 
ność do roli Hoptro\Qrz w P r 0 < J " S 
tur przez ^ryv/atnc szkoły śr^ 1 " w y C h 

Czy to, że Płock ma t P a * s 7 o W ^ 
szkół średnich, a p6lm\l\on0"'s 

dwie? . te 
P. minister Grabski Je^ Kafłippi«* 

państwo nie jest obowiązane fl-b do
kowania się dokształcaniem 0 8 

rosłych. . 
Jednak w tymże art- Uf fytftff 

Ione, że „wszystkie szkoły jjK 
wychowawcze, zarówno P u b % $1$ 
I prywatne, podlegają nadzorowi 
państwowych w zakresie. P f 2 C 

wy określonym", .fi 
braku odpowlednfclj 

oświadczenie p. ministra v>" t 

sobistem jego zdaniem, nie W™ 
dnej podstawy prawnej. ^ 

Argument natury oszctfi&n0.v^ 
że państwa Jest zbyt ubogie*1' J "; le
gło roztaczać nadzór nad &*°:6 p. 
m typp, Jaką zamierza 0 tVP r Z ; tt W 
W „ nasuwa te krytyczna U*™% 0 l , ' i 

tyw, zresztą bardzo ehwalebny;- pil
ności braterskiej, obJektywnje „ 0 F 
*e być traktowany Jako w ^ J ^ a J * 
\ityk\ szkolnej, tembardziej J 
inicjatywę społeczna W d z ] e . te^ 
kwiaty, ulegającej w szy^i60 . 
coraz większemu zaniedbał'!'^ 
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GŁOSY 
— V 

(DEZERTERZY ŻYCIA) 
R e ż y s e r i a gen ia lnego C E C i L DE M E L L E R A . 

W rolach g ł ó w n y c h : 

Celem udostępnienia f i lmu na jszerszym sferom spo
łeczeństwa wszys tk ie miejsca n a p i e r w s z y seans 

Ceny miejsc od godz. 4-ej normalne. 

LA 
od 2 do 4 k o d u j ą 1 złoty. 

Orkiestra symfoniczna pod dyr. L. Kantora . 

, Plac wolności 
^ r a * bardzie; się europel*P$® 

/J^bawem upodobni się 
0 Place de la Concorde. 

dnie!!?0 Wolności z każdym nienal 
*v^"Uj n r * y b i e r ą bardziej europejski 

fiek {|i!!? r o
 niedawno zmieniono kicru-

H O tramwajowej, w ten sposób. 
t>!;lCv,^y"y ułożono zostały dukoła 

la pla^ d w o i n a tygodniami stanęła 
0t)<UrzT ' t a c w benzvnowa. która za-
u 'Vchl w 'Ckszość dorożek samocliodo 

>4 c | »Bląci i układ 
u^l.Deiizyrje. 

Placu 
W T 
Sl«-nic pomnik Kościuszki. 

„Ja się szeroki 
okrężać bcdzię skwer, 

n Zezwolenia 
JJ Poaiad^nłe broni painel 
" U ^ą być odnowione 

ost^y^nriat „ ą 4 u n R OTf t,ódż wzywa, 
D % ' I r * c « ze wolenia na brtń 
0 kh rJ ą " e w 3 925 i. do wvstąpienia 
H°Sm' l°^* a , « n * rok przvłzły. W od 

Y * W» ° ^ a W i d l > którego pow iną 
j 0 * o V , jedna Wogrif ja należy 
m A j j na r. v w ,»- K ^ h s r j a t u R » ' 

ftł° \vv?i r y m tegoroczne ze?wolenie zo-
a Z ególni? n < l o r < « bezwzględnie wy. 
l ^ i brn^- 8 7 s l e m ' numer i kaliber posia 

floy,^1 k r ótk ic j , długiej myśliwskie] 

ł w Powtatoww «;n w$ie-
CTUFS -«-• 

w t < * t w a ł ó d f k i e g o 

się dziś w sali 
f ? r

I

n i , e i s k ' e ł -
N S « « & N * < odbywa * W ł 
N * J a ! ^ z k I J J Powiatowych woje-
' &oJ r

, e | m»kó'w ? o r S a n t z o w a n y P"ez 
> ,ffiS*5»«*ifH l' i o b e } m u ' * s P r a w T ro i 

d? Mad, 7. lym 2 i eźH,x! i. w» ą f w tv "«°we. 
£ t v , d , ? W o i S ^ f tóe wezmą z ramie 
S° i S ^ ° W s k r „ 2 k i ^ h : P- wicewoiewo 
h s o w ! a ł u P 7 „ l " e , n i k samorządowe 

naJLT. , r o bó l puhl. p. in*. 
S k a f f i 1 ? * wyd ia łu zdrowot-

„ J * k > SaeJJJk n * C 2 e l , l i k ^ a ł u 

vNe* . p- dr J B r

t 0 r t y ^ n l k n ,.Sa. 
N o ? , 8 W 0 s t o X 0 ^ y Ó s k i . Obecni są W. -MEJ j . ' 1 «r. 
ĥ jtÓta , rostowi 
V e * 0 d ^ ° ' e * . ł AP? s? C 2°gólny Ch po-
J^h,°Slo*«leych f 4.^', w ^arąjcterze 

N > » i n o S J * T z a ś wYbHni 

f a îazPH A «on j £ 9»L9W8KŁ i starosta 

„ K r z y ż o w y o g i e ń p y t a ń " 
pod hasłem: „siedzenie — nie szklanka". 

Aktywiści i passywiśei w milicji obywatelskiej. 
( S p o w i e d ź „ r e w i r o w e g o " l l -giej dz ie ln icy) . 

Przed kilku dniami jjwierz&łeni się 
wam, kochani Czytelnicy { najdroższe 
Czytelniczki, ze swych przeżyć w czyn
nej służbie w milicji obywatelskiej, gdzie 
godnie pełniłem funkcje „rewirowego", 
ku zupełnemu zadowoleniu, by nie po
wiedzieć uciesze, wszystkich mętów spo 
lecznych naszego miasta, 

Biję się, w piersi i przyznaję, że nio 
mam „wybitnych" zdolnoid, jakich wy. 
maga służba bezpieczeństwa publiczne
go. 

Ponieważ jednak i w tej służbie, jak 
w każdej innej, 
P-oza akłyv:ist:uai potrzebni sa, i istnieją 

passywiśei 
więc i moja obecność w milicji była usa-
sądniona. 

W poprzednim artykule wspomina
łem rzeczy naogół wesołe, przesłonięte 
conajmnioj łezką Czechowa, czy P.rusa, 
Dzisiaj jednak, dla kontrastu, dam obra
zek w duchu Sofoklęsa, w którym 
milicja odgrywa rolę przeznaczenia i 

chórów, 
wiążących... akcję i gnębiących,,, bphąte 
rów. 

Pewnego pochmurnego ppranka zi* 
mowego okradziono w Łodci Jeden z wiel 
kich składów skór. 

Potentat nodeszwowo.choiewkowo-
galanłeryjny meldował mJ O tem, a miał 
przylem w oczach łzy tegoż krokodyla, 
z którego skóry odarto go pa bardzo1 

pokaźną sumę. 
W kilka dni później dwaj dzielni „re!-

wirowi", którzy noce spędzali na wspól
nych hulankach z rozmaitymi opryszka-
mi, wykryli sprawców i zaaresztowali 
trzech amatorów skór bez różnicy gniup 

ku i pochodzenia, 
Aresztowani, wzięci w krzyżowy ogień 
pytań ustnych i ręcznych, z bólem w ser 
cu i nieco nadpuchnięiemi szczękami 
przyznali, że 
skradzione skóry odkupił od n'cb paseri 

Meszek Thon. 
Po upływie dwuch godzin wymieniony 
został wyłowiony i siedział naprzeciwko 
rpnie ną ławce w dzielnicy. 

Barczysty, przeszło 40-letni mężczy* 
na, o kruczych włosach, cjpzcciniasicj 
brodzie i czarnych, palących oczach, ro? 
mawiał ze mną przez trzy kwadranse, 
przyczero 

nie mogłem Z niego wydobyć ani jednego 
słowa 

godnego uwieńczenia w protoktde. 
Mówił ,że tych trzech rzezimieszków 

znał kiedyś, ale nie widział ich już prze
szło pół roku, że 
żadnych skór, oprócz własnej, na oczy 

nie widział, 
że wogóle brzydzi się takiemi tranzakcja 
mi, o jakie jest podejrzany. 

Przysłuchującym się temu badaniu 
aktywistom znudziły się wreszcie te filo 
zoficzne rozmówki Z Oljendprfa. 

Zabrano Th ona do sali tortur, podda 
no go działaniu odkurzacza dywanów. 

Udawał, że go strasznie boli, ale nic 
pisnął ani słowa. Wobec tego sprowadzo 
no go z powrotęim na dół i w bocznym po 
kołku rozpoczęło się 

badanie metoda czynna. 
Niektóre części garderoby Thona spusz
czono, inne podniesiono, poczem rozpo
częło się, energiczne śledztwo, 

Co pewien czas zaglądałem do owe
go pokoiku. Sytuacja naogół nie ulegała 
zmianie, wyjąwszy kolor widocznej a wy. 
mownęj części bohatera, 

Ta piędź odkrytej aoz nic pochodzą
cej z kradzieży, skóry stawała się kolej
no czerwona, purpurowa, sina, fioletowa 
aż wreszcie zaczęła przypominać wnęr 
trze angielskiego befsztyka. 

Metarmorfoza kolorów odbywała się 
przy akompaniamencie rytmicznych tr«a 
sków, przyczem Thon wydawał najroz
maitsze tony, zdradzając skalę głosową 
nlepowszechncj rozciągłości, od bassp 
profundo do klasycznego dyszkantu, 

Wreszcie, po czterech godzinach wy
czerpującego śledztwa, 
Tbop oświadczył, że skóry r.ą schowene 

w szafie na strychu. 
Czterej policjanci udali się pod wskaza' 
ny adres, lecz po pół godzinie powrócili 
Z niczęm. 

Wtedy Thon zeznał, żp o skórach nic 
nie wie, a powiedział byle co, ahy zyŝ -
kać na ozasie. 

Nastąpiła zmianą zmępconyeh Już sę 
dziów śledczych i badąnio rozpnczcio się 
da capo, 

Zaczęliśmy wątpić w winę nie w cio-
mie bitego, 

.lednuk pomocnik naczsloikn diielni 
cy, pan Sz., odsyła powątpiewających do 

jasnej cholery i nie ustawał w pracy 
śledczej. 

Po godzinie zdwojonej energji naczel
nik Sz. kazał przerwać badanie. Thon 
dźwignął się ze stołu i podciągnął Z TRY-
kiem ineksprymable. 

Jeden ze starszyzny zaproponował 
mu Z dobrodusznym uśmiechem; 

— Usiądź se tam pod piecem! 
— Kiedy nie mogę — odparł gasną, 

cym głosem Thon, 
— To ae odpocznij rfojącl Widzę, że 

jesteś niewinny! —, dorzucS naczelnik 
Sz. 

Minęło to mfcnrt. Badany przyszedł 
do siebie, chociaż był śrniertelnie blady, 
złamany na duszy i posiekany na ciele. 

Po kwadransie naczelnik Sz, wszedł 
z powrotem do pokoiku i zwrócił się do 
obolałego pasera: 

—r No, szykuj się, zaczynamy daltM 
badanie! 

Nigdy w życiu nie widziałem na twa* 
rzy ludzkiej takiego przerażenia i roz
paczy. 

Gdyby nie przerywano śledztwa, by. 
łby najpewniej stawiał czoło ł inne czę
ści ciała wszelakim pomysłom badają
cych go Judzi. 

Ale teraz, gdy nieco ochłonął i nag' 
le uświadomił sobie, że wszystko zacz^ 
nie się od początku, zrezygnował i wy-
szoptał ledwi* dosłyszalnym gipsem: 

R — Już nię mOge.1 W ogródku kojo do 
mu pod trzecim drzewem zakopane są 
skóry. 

Po upływie, pół godziny łup 1^1 ns 
podłodze w dzielnicy. 

Tym razem Moszok Thon powiedział 
prawdę. 
Pedagogiczny fortel naczelnika Sz. przy. 
niósł pożądany rezultat. 

Delikwent, pozbawiony cudzych 
skór w całości, a swojej w części, rozcho 
rował się w nocy w areszcie. 

Postał gorączki i zaczął majaczyć. 
Zawezwany lekarz stwierdził, £e ma 

nadwyrężone żebro, 
Ale Moszek Thon twardą miał natu« 

rę Po dwuch miesiącach spotkałem £o 
pa ulicy. Zdaleka ukłonił *je z przyjaz

nym uśmiechem, podsze;!} i przywitał 
mnie słowami: 

— Ta milicja to rr>oro//c ckłopy! Za 
russke tak nic tłukli1 Was. 
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Casino. 
„Głosy samobójców" (De

zerterzy życia) 
W głównych rolach: V e r a Rey
nolds I Rod la Roque. Reżyseria 

Cecil de Ml l le 'a . 
Filmy reflekcyjne, oparte na tenden 

Cjadi moralnych, skazane są na zagła
dę, o ile reżyser nie potrafi obrazowo 
uwypuklić morał scenarjusza. 

Publiczność bowiem nie lubi słów 
w kinematografie. Milcząca sztuka fil 
mowa powinna przekonywać nie tre
ścią napisów, lecz dostępnemi dla oka 
kategorjami, a więc potęgą obrazów, 
umiejętną inscenizacją, które Łrozwiza' 
łyby najbardziej zawiklanc problemy 
psychologiczne. 

Cecil de Milli stanął na wyżynie 
swego zadania. Poruszył kwestję ży 
cia pozagrobowego i dal świetne obra 
zy „pochodu śmierci", wstrząsające 
swym tragizmem i prostotą. 

Ale nie tylko w scenach fantastycz
nych ukazał się nam w całej pełni bo
gaty talent genialnego reżysera. 

Pyszne sale tańca, tonące w powo
dzi kolorowych świateł, imprezy wod
ne z brawurowemi wyścigami na moto 
rowkach, cudownie skomplikowana 

scena tragicznego spotkania się męża 
żona w mieszkaniu jej kochanka — 
oto pokłosie zasług Cecil de Mill'a. 

Mówiąc o wystawie i treści dosko-
nełego pod każdym względem filmu na 
leży podkreślić grę artystów, wśród 
których na pierwszy plan wysuwa się 
Rod la Roque, artysta o nieprzeclęt 
nym talencie. 

Dla pań poświęcono dość znaczną 
część taśmy filmowej, przedstawiająca 
pokazy najnowszych kreacji mody pa 
ryskiej. 

Całość wywiera kolosalne wrażenie, 
do czego w znacznej mierze przyczy
nia się również doskonała interpreta 
cja muzyczna orkiestry pod batutą 
świetnego skrzypka p. Kantora. 

Cłu es. 

O Tatrach i ich mieszkań 
cach 

wygłos i odczyt m iody góra l , 
p. S te fan Jarosz. 

Z wielką radością dowiadujemy słę 
że znany w całej Polsce młody góral p 
Stefan Jarosz, znakomity mówca i mi
łośnik naszych gór, który w br. ponad 
300 wykładów, urozmaiconych najpięk 
niejszą w Polsce ser ją przezroczy ta 
trzańskich, wygłosił z wielkim po wodze 
niean w krają i zagranicą z ramienia gł 
Zarządu t-wa tatrzańskiego urządzi 
dniach od 20 do 24 bm. szereg wykładów 
dla młodzieży tut. 

Uważając wspomniane wykłady ca b. 
cenne dla młodzieży, należy spodziewać 
słę, te dyrekcja szkół jak i młodzież ży
czliwie przyjmą wykłady tembardziej, że 
poza widokami Tatr zobaczymy obrazy 
z tycia naszych górali, usłyszymy gwarą 
góralską opowiedzą ajie legendy, opowie
ści zbójeckie i piosenki, które prelegent 
zaśpiewa na oryginalną nutę ludową. 

Z powodu śmierci 
B. P. 

p r o w i z o r a f a r m a c j i 

Bronisława Krakowskiego 
wyrażają głębokie współczucie pozostałej rodzinie 

KoletanKl i Wiln apteki I I - : 1 Rasy tiiomii, 

Po długich i cięźldch cierpieniach zmarł do. 17 b,m. przeżywszy lat 66 
B. P. 

Dawid Chaitn Rosenblatt 
Wyprowadzenie drogich nam zwłok z domu żałoby przy ul. Lipowef 

odbędzie się dziś, w niedziele dnia 18 października o godzinie 1 ej po poł 
Nr, 56 

Uprasza się o nlcskładanie kondolencji, 
Rodzina. 

I 
odbędzie się uroczyście dn. 2 listopada w Warszawie 

Dnia 2 listopada rb. odbędzie się uro
czysty pogrzeb zwłok „Nieznanego Żoł
nierza Polskiego", poległego w walce za 
wolność Ojczyzny w latach 1915 — 1920 

W uroczystości tej weźmie udział ca 
ły naród, przekazując sile zbrojnej do
pełnienie aktu przyniesienia zwłok bo
hatera i złożenie ich do Grobu w Stoli
cy. 

Gdy przedstawiciele całego narodu 
będą w Warszawie dokonywali uroczy
stego aktu, wszyesy którzy nie mogą być 
tam obecni, zbiorą się, aby przeżyć tę 
wielką chwilę i z oddali wyrazić swój 
hołd, 

W tym celu zawiązał się w Łodzi Ko 

się 
W 

młtet Obywatelski, który zajmie 
przygotowaniem tej uroczystości, 
skład Komitetu wchodzą przedstawicie
le władz państwowych, wojskowych, ko 
munalnych, municypalnych, instytucji 
stowarzyszeń społecznych oraz wybitni 
przedstawiciele miejscowego społeczeń 
stwa. 

Pierwsze organizacyjne posiedzenie 
Komitetu odbędzie się w dniu 20 paź
dziernika rb. o godz. 6-ej popołudniu w 
sali kasyna garnizonowego (Al. Kościu
szki 4), na które dca okr. korp. nr. 4 gen. 
dyw. Jung zaprasza przedstawicieli 
władz oraz społeczeństwa. 

B u z i * * » t ta ikur * 

TEATR MIEJSKL 
Teatr Miejski daje dziś dwa przedstawi-
godzinie 3,30 po cenach zniżonych »t 

Żeromskiego „Uciekła ml przepióreczka , ^ 
czorem po ra/ ostatni barwna, sensacyJ"* 
medja paryska Alfreda Savoir'a „Wielka »* 
na 1 chłopiec hotelowy" z Izą Kozłowska, 
nuszem Warneckim (ostatni występ na s ^ 
łódzkiej) w rolach tytułowych. W M S ,M 
lach pp: Rodowiczowa, Przystański, Gro• 
KUszewskl, Deblcz, Mrozlńskl. W akcie W' 
kabaret rosyjski. Wykonany będzie mledw^ 
nemi słynny „Wieczorny Dzwon" (solista P-

ko* 
Jutro po raz 8-my finezyjna, d ^ ^ i e " . 

medja de Flers'a I Crolssefa „Nowi pa" 0 '^ 
We wtorek pierwsze w sezonie wie ^ 

we przedstawienie po cenach najniższy' 
40 groszy). Dana będzie w odpowiedzi na ^ 
ne żądania znakomita komedja Stefana ^ 
skiego „Ucłokła ml przepióreczka". B i l e

d z | e | . 
nabycia w Kasie.. Zamawiań dziś, w n 
od 11 rano do godz. 2, jutro od 10 do 7 

We środę druga w sezonie wielka P^"'^: 
arcydzieło narodowe Zygmunta K r a s i n s ^ 
„Nleboska komedja". Układ tekstu dr. Ar ^ 
Szyfraana. reżyserskie opracowanie Ja"* 
chanowlcza.. Oprawa dekoracyjna cztereC ^ 
ści (25 obrazów) prof. Wincentego Drab** ^ 
stracja muzyczna Ludomira Ró2yckleC0. . Ł 

lach głównych: Żmijewska. Gryf - ° ! i ,arkie-
Horecka, Szymański, Kochanowicz, T a 

wicz, Białoszczyński. 
Sprzedaż biletów oraz wydawanie z< ^ 

rozpoczyna się dziś w nledziele,w kas ^ ^ 
wian od 11 rano do godz. 2, Jutro od ^ , 
przez dzień cały. Zamówienia winny ^ ^„r-
kupione w przeddzień premiery, t. i-
ku wieczorem. 

Wiadomości sportowe. 

D e n t y s t a 

Glik-Rogacka 
p o w r ó c i ł a . 

G ł ó w n a N 2 5 . T e l . 2 0 - 1 5 . 

i " I l l i ! CARA! 

a M. S. — HAKOAH 6:1 (2-.0). 
Spotkanie pomiędzy Q. M. S-em a 

Hakoahem, pierwsze z serii rozgrywek 
0 mistrzostwo k t C. przyniosło wyso-
kocyfrowe zwycięstwo pierwszych 
w stosunku 6:1. Hakoah wystąpił z kil 
koma rezerwowymi O. M. S. w peł
nym składzie. Przez cały czas gry wy 
bitna przewaga GMS-u, dla którego 
bramki uzyskali: Podlaski 3, Wagnow-
skl 2 I Szor I honorowy punkt dla Ha-
koaha zdobył Wałach. Sędzia usunął 
5-cIu graczy z boiska: Bartczaka 1 Cle 
ślaka z GMS-u oraz Halbsztadta, Ra-
binowlcza i Zaklinowskiego z łiakoabu. 
Sędziował p. Wiellszek bardzo dobrze. 

DZISIEJSZE ZAWODY NA BOISKU 
ŁJCS-n. 

W dniu dzisiejszym trzy drużyny 
ŁKS-u spotkają się, w grze mistrzowskiej 
1 towarzyskiej z następującymi drużyna
mi: o godzinie 11 przed połudinem Ill-a 
drużyna z Turystami I I I o mistrzostwo 
kl . C. Skład juniorków ŁKS-u jest nastę
pujący: Cybulski, Gałecki, Radomski I I 
Brzeski, Lisowski, Kaket, Sztolenwerk, 
KorcelS, Michalik, Feja i Janecki. O go
dzinie 1.15 ŁKS. I I rozegra rewanż 2 
Konstantynowskim KS. W bramce pier 
wszych grać będzie Werbiński, zeszło
roczny bramkarz I-ej drużyny Turystów. 
Wreszcie o godz. 3.15 zmierzą się w 
grze towarzyskiej dwaj rywale, mianowi 
cie ŁKS. z ŁTSG. Skład ŁKS-u zwykły, 
z Gabryelem w pomocy. 

RAID SAMOCHODOWY DO CZECHO 
SŁOWACJI. 

Warszawa, 17 października 
Komisja sportowa Automobilklubu 

Polski, na posiedzeniu swojem postanowi 
ła zaproponować Czechosłowackiemu 
Klubowi Automobilowemu wspólny ra i i 
samochodowy poprzez Polskę i Czecho 
słowaq'ę. Raid ten odbyłby się w roku 
przyszłym w końcu miesiąca czerwca. 

OSTATECZNE WYNIKI RAIDU MO 
TOCYKLOWEGO. 
Warszawa, 17 października 

Polski Klub Motocyklistów zweryfi 
kowal ostatecznie wyniki pierwszego rai 
du i ustalił listę kolejną zwycięsców a 
mianowicie: w klasicl-ej motocykle bez 
przywózków: 1) Kwinto na Harley Da 
widsonie, 2) Lambert na Indjanie, 3) Ma 

zuridewicz na Sar olei, 4) Kossakowski 
na H, Dawid. W klasie I I motocykle z 
przywózkami: 1) Czajjlicki na Indjanie, 
2) Białek na Harley Davidsonie, 3) kpt. 
Czarnecki na Harley Davidsonie, 4) Ru
dawski na Indjanie. W ogólnej klasyfika 
cji porządek zwycięsców jest następują
cy: 1) Czaplicki 985 pkt., 2) Kwinto 
1129 pkt., 3) Lambert 1140 pkt., 4) Mazur 
kiewicz 1175 pkt., 5) Bielak 1213 pkt., 
6) Kossakowski 1254 pkt. Oprócz nag
ród jakie przypadły zwycięseora w po
staci cennych upominków oraz plakiet 
i medali, wszyscy uczestnicy raidu, któ
rzy go ukończyli otrzymają dyplomy i pla 
kiety pamiątkowe. 

ZAWIESZENIE CZTERECH 
KLUBÓW PRZEZ WZOPN. 

Warszawa, 17 października. 
Za nieuregulowanie należności pie

niężnych na rzecz WKS Legja, zawie
szone zostały następujące kluby: Gwia 
zda, Syrena. Glorja i WKS. 

1 0 0 
mmm 

które skrzywdziły swe 
córki, 

zaniedbanych przez 
matki, 

którzy nie wiedzą, la
ki żywot prowadzą ich 
córki. 

którzy milczą na hań
bę swych sióstr zaleje 
się łzami bólu — 

zapała szkarłatem wstydu nad filmem 

„Kobieta 
o Nieczystem 

Sumieniu". 
L U N A " . 

TEATR POPULARNO god*1 :IOl» 
Dziś w niedziele' dnia 18-go bm. ° * p r ^ 

4-ej po południu po raz ostatni ?J°t ••• 
miły wodewil ze śpiewami I tańcami » ̂  u 
Przedmieścia" K. Komulowsklcgo, - £ e P | i i i j 
rozmalcają kuplety aktualne w ptwo nńrecK1: 
S. Zielińskie], oraz pp: Moranowlcza. roi» 
go, Pilarskiego, Bieleckiego i Innych- i BfaflO 
grają panie: Bronowska (rola ^"'naiććki. v " 
tówna, oraz panowie: Bolkowski, u<» 
chalskl I Zamieyskl. — - i sl"v 

Wieczorem o godznle 8,15. C i e k a w ? -
mat Mantepaln'a 1 Z. Durnay a u tyt" 

ka chleba" z p. W. Szczapańską, w J°mat <e 

łowej. — Jak było do przewidzenia ^ 
zdobył sobie nadzwyczajne powodzenie j n K . 
ze strony publiczności, dzięki nlezwy* ty<*' 
resującej treści i silnym momentom 0 1 ' 
nym — Reżyserował M. Bielecki-

Jutro t. J. w poniedziałek dnia
 l 9 $VJ* 

po cenach zniżonych od 50 ET. d° J.° V e nvr 
raz ostatni „Roznoslclelka chleba — , ' A , sp" 
rek premiera „Kula u nogi" Szutklewi^jy. 
ka w 4 aktach — Reżyserował M- v ^ 

Kasa czynna w niedzielę od 12 ~~J,°tf 3 

bez przerwy — w dniu powszednie o" 
I od 5 do 10 wieczorem. 

JUTRZEJSZY WIELKI KONCERT . ^ d O ' 
f~7wv D n n nvr> D i n T D t MASCA"' , 

do Łodzi 1 odbywa próby z naszą ^ r K.' p oV | c , 
harmoniczną. Orkiestra została znaczą1

 r ^a , 
szona I Jutro odbędzie się generalna ^ ko» 
wieczorem, o godz. 8.30 pierwszy

 vLryt°ZL 
cert symfoniczny. W ubiegły płatek

 0L,^f' 
Piętro Mascagni wielkim koncertem » £ a tl»" 
towym w Warszawie, gdzie z g r o m a 0 \ \ 
nie publiczność zgotowała mu nicb> w , 0 O * » J . 
cję 1 nad wyraz serdecznie go o r ; ,„uz>'h,r I 
Niewątpliwie, że i w Łodzi cała nasza > t 0 f 
na elita złoży hołd wielkiemu komP°" ^ 
zapełni salę FUharmonJi do ostatnio 

CZNY POD DYR. PIOTRA MAS 
Wielki mistrz Piętro Mascagni 

Z MIEJSKIEJ GALERJ1 Stt^L 
Obecna wystawa warszawskiej 

który ukaże się 
•wkrótce w kinie • • i 

r 7 

Arte" z Kędzierskim I Rapackim na ̂  , 
zbiorowa wystawa niezmiernie ciCK<'« , c Z y i 5 

dualności artystycznej, Jaką Jest " - / tyc" «V 
powinna niewątpliwie zainteresować ; ( a t> 
stklch, którzy odczuwają zaintcresow« 
tyczne. Wystawę zwiedziły dotyc • ^„ąi * v 

wo: gimnazjum Im. Piłsudskiego, , | F v r 

dowskle, gimnazjum p. MlklaszewsR' . 
wojskowych tutojszego garnizonu. j0god^,,|. 

Dziś. w niedzielę, wobec nader °{aójof0i 
warunków atmosferycznych. a u d 5 7 , J

0 ne >a 

czne będą czyste; rozpoczynają s " ,n) 
11.30 rano. n C|nl 

Najbliższy czwartek literacki ^ r V « " & 0 

już Łodzi pełen subtelnej Ironjl Mw-> hed*' \yjt\6 ^ 
ny, Zygmunt KaweckJ. który mo» 
„Nlekoblccoścl współczesnej kohicu' 

BENEFIS „Ałlsje.l" 
ORKIESTRY „TEATRA^1

 f f l ™ 
We wtorek, dnia 20 b. ta. p e j l 

racji „Teatralnej" odbędzie *]efoffc. 
orkiestry, pozostającej P ° a

 z y k ^ 
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J L U S T R O W A N A REPUBLIKA* 

Luna 
'Książe Krwi" (Monsieur 

Beaucaire) 
* Rudolfem Valent ino. 

te ?i PudoI fie Valentino głosi legenda, 
bra11 ^ " a ś r "dku J E * D N I I ) r z c d w y " 
witii ą ' wstrzymał na sekundę rytm 

' ^ ICKO miasta, — rytm świata — by 
hin, '" a. ć śmiech przelotny. Tak przy

k l e j wyobrażam go sobie. 
trze/ 8 0 S c k r etarz nie potrafi przepa-
cod/; a n i c z Cści listów miłosnych jakie 
iostuw I U i U e ol>"zymuje piękny wybraniec 
fciiar " 0 c'cmnych salach przed pel-
czór p , ó l l l c m tysiące kobiet co wie 

>»*iŁ P n m s i e - w słodkicm rozma 
ka, Wywołują, spragnione, kochan 
KS. j c J y aż tak umie całować. Ody 
falf , " a rtres. k j inrvsnv i itiYarttr f lwn 
Ł A PO1|O w żabotach, wpija usta w 

ryki dc Bourbon, jakby zę-
Ie D r ? f a j a l miąższ moreli. — przez ca 
naia i s a Roszony dreszcz. Ody ob 
rZ e L 1 "ostawia wspaniały tors na ost-
sluż-ł P y ' ~~ mdleją serca. -~ Kobiety 

& f i u < k t o i m s , u ż y • 
nośd . W e i rzenie jego schlebia; zmień 
i P LY- r a n i zujc . Każdy ruch miękki jest 
Pieica i ? y s t y ' J a k spętany krok dra-
p;0 h i , V m i e śmiać się, okrutnie 1 głti
ki pan śP' ewak. Umie stąpać jak wiel-
w e r s", '~~ ten radża, ten gentlemen, ten 
Jest w y , • "~ D y kochać jak porobek. 
ny jZ? l a , y. iest zuchwały, jest dziecin 
W i n i . r o ł n a n t y c z n y , jest męski. Jest 
ny. p Piękny 1 czarująco jednoznacz
na vv" l o t k i szaleją za nim, jak niegdyś 
go ś\ V i a" ' t

r^ y n em. Jest kochankiem cale-

barjai? w n i m t a k r e w - leniwa 1 nled-
rzy D

a razem namiętna, która two-
sirjw , 0 n ych gorączką graczy, rabu-
•lulnia T z l c , e l i 1 Poetów, — k r e w P°" 
c°ie«!t 0 tylko w nim jest podejrzane, 

B 0 h Z a r t y s t y -
^skó,, a t e m , czyż trzeba było wodo-
^wota r . o k o k a . szpalerów i boksietów 
^ lak 8 l Q t k ' e g o . w którym przechyla 
s«ając* roztańczony pół-bóg. koni par
a c h w 1 u Pozłacanej kolasy, przewro 
ta„ p o w o d ó w w maskach a la Wet 
Piiącycif^tydnych białych posągów i 
l e s t s | 0 Hi ,T ó d ' ~ t e E ° wszystkiego, co 
Kązać nV ie» co zatruwa 1 nuży, by o-
Slupi0

 i a m wreszcie, że Valentino jest 
. ^ tem.ycza jny , jak doskonały me-
Jfch p"> lak tenor. Na wielkich bulwa-
r> • lak w t* g d z i e transparenty jarzą 
« t o D «>?!>. Podbiegunowe noce, gdzie 
? y J a k n l a z a , c w a o c z y ' i a k c h , ó d 

h l k i wio« r o p zaświata, — grano przez rf*ed ' . c z ° r ó w „Monsieur Beaucaire" 
pH,7.cll.wyconem tłumem. Nawet 

1,104,635 obywateli 
pobiera płacę ze szkatuły państwa 

lem.* "tlżci! . a t w i e J J e s t 0 m i ł o ś ć 1 P r z e 
Hal "° był u?'ds 0 Pomarańcze, — Va-
Ta^.ef macii ó s t w e m wyśnionem. Tam 
ncM b y l b n l S n y - T a m władał tłumem, 
ie l e s t 1 E S z c z c m - u n a s > edzie smut 
len,, 8 e * rayt}0-' n i e c h a j się nam zdaje, ciSĵ wietif̂ t̂lone szyby podpatru-

milości, w h s a h \ k a r n a w a I 

•c , c sle medostępną wspania
ł a ,

 ł y draSf1? . R r a t e n b c z t r o s k i . ten 
- " > 2 Karda . / l u d z i ' czarujących łat 

tak 

s n * 
"Id 

Urn?" ą U r ° d ą > ~ t a k P r e k " 
• iak ^ 'Wp/ujących, tak pospoli-

V a lent ino. 
W i £ C 7 

fo W dniui H E K U H A N D L O W C Ó W 
Wy^^udniu z ' s i c J ^ y m o godzinie 5-ej 
H o h a c o w n i i ; i ą d z a związek zawodo
wa m - LoK W

r A

h a n d l owych i biuro-
ł ie c , w»asnvm J A , L Kościuszki 21) w 
Hrr , , 0 r c k fi k o , e j n y niedzielny pod-
^ i °^ d zonyc h

b o w y d ' a członków i 

* 0 ] a V W z y w a n ? P°wtórnle I poraź o-
1 k a sierk<j a s ą d Polubowny byłą 

>* Ł0"* L a , k . o w ' « , zamlesz-
;° b'

 Nadmie„^ u >-W6l«ahsk.e i 
N l ? n l * c „"!' 2 e t e ś " d o dnia °*«iŁ W y s t ą p f e y n J

 2adość memu we-
Przeclwko niej są-

'O. P?o, f ! r , , l y SPECYFIK. 
' r ' A k o w s k a Nr. 79. — 

Rzeczpospolita daje utrzymanie 842,120 
osobom. Dodać do tego należy inwali
dów 136,588 i pozostałe po nich rodziny 
125,927 osób, a otrzymamy 
1,104,635 obywateli, pobierających place 

ze szkatuły państwa, 
A więźniowie nie są w to policzeni. 

Nie są policzone i rodziny, tyjące z wy 
nagrodzenia otrzymywanego od Rzeczy
pospolitej. 

Nie przerażajmy się tych cyfr przed 
wcześnie. Bo pracownicy kolei państwo 
wych żyją nie z podatków, ale z transpor 
tu, a jest ich ilość znaczna, bo 196,244. 

Pracownicy pocztowi żyją z komuni
kacji, a stanowią grupę 27,181 osób. 

Te dwie kategorie należą bezwzglę
dnie do warstwy ludności, która czerpie 
swe dochody nie z polityczne} działalno
ści państwa, ale z czynienia zadość pe
wnym społecznym potrzebom narodu. 
To samo da się powiedzieć o nauczycie 
lach, których jest 73,265. 

Nie możemy zastosować tej miary do 
sędziów, a przynajmniej musimy stoso
wać ją z pewnem ograniczeniem, stoją 
oni bowiem na straży nietylko stosun
ków między ludźmi, ale i stosunków oby 
wateli do I^czypospolitej. 

Sędziów i prokuratorów jest 4,439, 
To samo zastrzeżenie trzeba zrobić 

wzglądem pracowników przedsiębljrstw 
państwowych (10,452) oraz monopolów 
(1,567), gdyż częściowo oddają oni jedy 
nie społeczne usługi, (uzdrowiska, żupy 
kopalnie, lasy Hd.), ale czasem pracuią 
wyłącznie dla państwa (warsztaty woj
skowe itd.) 

Emerytów cywilnych (36,429), sądo
wych (38,176) i wojskowych (8,521) mu
simy uważać za wierzycieli Rzeczypospo 
litej, tak jak inwalidów, których liczbę 
podaliśmy na początku. 

Oczywiście, że liczba ich byłaby 
mniejsza, gdyby mniej było urzędników i 
gdyby pracowników państwowych w sile 
wieku nie wydalano, aby na ich miejsce 
przyjąć innych. 

Ale to inna sprawa. 
Za służbę zatem Rzeczypospolitej Ja

ko takiej w polityczno - administracyj
nej dziedzinie, i pominąwszy wszystkie 
poprzednio wymienione kategorie, 
utrzymuje dziś skarb nasz 446,229 osób. 

Z czego 303,032 przypada na wojsko, 
25,240 na ochronę granic (straż celna 
6,644 i korpus ochrony pogranicza 18596) 
36,905 na policję, a 3,057 na więzien
nictwo. 

Pozostało jeszcze 45,131 urzędników 
administracji i 32,864 niższych funkcjo
nariuszy. 

Czego nie wolno licytować? 
Dłużnicy! Wytnijcie i zachowajcie ten spis. 

Wobec częstych wizyt komorników 
meblojadów w mieszkaniach prywatnych 
i przedsiębiorstwach handlowych i prze
mysłowych — nie od rzeczy będzie po
dać spis przedmiotów — których egzeku 
torom aresztować nie wolno na zasadzie 
par, 251 ordynacji egzekucyjnej. 

Oto przedmioty nietykalne: 
1) Ubranie, łóżka, bielizna, sprzęt do

mowy i kuchenny o tyle, o ile te przed
mioty są niezbędne dłużnikowi i człon
kom rodziny, z nim w wspólności domo
wej żyjącym, tudzież jego służbie, 

2) Żywność i opał, potrzebne na dni 
14 dłużnikowi i jego rodzinie. 

3) Wsparcie udzielone dłużnikowi z 
funduszów publicznych w naturaljach z 
powodu klęski elementarnej. 

4) Przedmioty potrzebne do pełnienia 
służby (urzędnicy! lub wykonywania za
wodu (adwokaci, lekarze), 

5) U rzemieślników, robotników, rę
kodzielników, akuszerek itp. przedmioty 
potrzebne do osobistego wykonywania 
ich zatrudnienia, 

6) Gotówka, pochodząca ze wsparcia 
lub ze zwrotnej zaliczki, którą dłużnik z 
funduszów publicznych otrzymał. 

7) Sprzęty, naczynia i zapasy towaro
we, do prowadzenia apteki-niezbędne, 

8) Obrączka ślubna dłużnika, portre
ty rodzinne z wyjątkiem ram, ordery i 
odznaki honorowe, książki do nabożeń
stwa lub szkolne (nb. dla użytku dłużni
ka). 

Rok więzienia 
za kradzież dokumentów wojskowych. 

Jak donosił wczorajszy „Express" 
sąd wojskowy w Łodzi rozpatrywał po 
raz drągi sprawę plutonowego 18 p. p. 
Henryka Świątka, służącego w Skiernie
wicach, którego oskarżono o kradzież do 
kumentów wojskowych. 

Wobec tego, iż chodziło o naruszenie 

• - - — • i - j - - -

tajemnic wojskowych, sprawę rozpatry
wano przy drzwiach zamkniętych. 

Przewodniczył major Gralewski, o-
skarżał prokurator major Waszczyóski, 

Sąd wojskowy wydał wyrok na mocy 
którego skazano Henryka Świątka ną 
rok więzienia i degradację, 

WIEM W 
filmowego 1925-26 

[iittti „LUNA" 
będz«e bezsprzecznie, przed pojawie
niem się na półkach księgarskich, 
—• — najnowsze arcydzieło — — FELILSA HOLAENDRA 

„Pokorny i Śpiewaczka", jako film p. t. 

„ K O B I E T A 

film ukntulący najpiękniejsze okazy 
odradzającej iię. ludzkości w pełnym 

blasku nagich kras — 

Okala aie. wkrótce w klnie 

CASINO". 99 

Kino 
winno by< dostępną r o z r y w k ą 

d la szerokich mas. 

Obniżyć podatek widowis
kowy. 

W związku z memorjałem syndykatu 
przemysłu filmowego (Komitet Łódzki) i 
opracowanym przez wydział podatkowy 
wnioskiem, magistrat na posiedzeniu w 
dniu 16 bm, postanowił wystąpić do rady 
miejskiej o wprowadzenie odpowiednich 
zmian do par, 4 Statutu o podatku wido
wiskowym. Mianowicie, według wniosku 
magistratu — podatek widowiskowy od 
filmów zagranicznych w wysokiej wartoś 
ci artystycznej obniżony ma być z 75 na 
60 proc. opłaty wejściowej, zaś od f i l 
mów produkcji krajowej — z 40 proc. na 
25 OJOC 

Pożar 
w fabryce Adama Ossera 

wybuchł wskutek krótkiego 
spięcia. 

Wfabryce Adama Ossera przy u!. 
KiEóskiego 222 wskutek krótkiego spię
cia wybuchł pożar w przędzalsi. 

Wezwany 4-ty oddział straży ognio* 
wej ogień ugasił, niedopuszczając do roz 
szerzenia się, mimo nagromadzenia łat
wopalnych materjałów. b. 

Walne zebranie 
oddzia łu ł ó d z k i e g o Z. Z . N. P. S. 

Zarząd Oddziału łódzkiego Z.Z. 
PPS, zawiadamia niniejszem, że dnia 22 
bm, o godz. 7-ej wieczorem odbędzie się 
w lokalu gimnazjum miejskiego (ul, Sien 
kiewicza 46) ogólne zebranie członków 
oddziału. 

LEKCJE TAŃCA DLA MŁODZIEŻY 
ROBOTNICZEJ. 

Łódzki oddział związku zawodowe* 
go artystów baletu I nauczycieli tańca 
nadesłał nam następujący komunikat: 

W realizacji uchwał i zamierzeń wal 
nego zjazdu nauczycieli tańca, odbyte
go w Warszawie w końcu sierpnia r. b. 
gdzie między in. postanowiono podjąć 
propagandę na rzecz krzewienia wśród 
młodzieży robotniczej zamiłowania do 
tańców swojskich, .— zawodowe szko
ły tańca, — zamierzają rozszerzyć dzia 
łalność swą i uprzystępnić korzystanie 
z wykładów a także dla sfer robotni
czych, drogą wyjątkowego obniżenia 
wpisu oraz przez zastosowanie ulgo
wych warunków opłaty za naukę, tu
dzież przez dobór najdogodniejszej po
ry lekcji. 

Celem wzięcia udziału w tej akcji 
łódzkie szkoły tańca organizują w bie
żącym sezonie specjalne kursy dla grup 
robotniczych. 

W CZWARTEK ODBĘDZIE SIE 
PRZEDSTAWIENIE NA RZECZ ZW 
OBRONY KRESÓW ZACHODNICH 

Zarząd obwodu łódzkiego związku 
obrony kresów zachodnich w celu przy 
sporzenia funduszów zakupił w tea
trze miejskim przedstawienie „Niebos-
klcj komedji", pierwsze po premierze, 
które się odbędzie we czwartek, 22-go 
b. m. wieczorem, a nie jak było projek 
towane w środę. 21 b. m., a to z po
wodu przesunirria prcmjery z 20 b. m. 
na 21 b. m. ' B i k t y z dat 21 b. m. waż
ne są na przcdsti'v«ci'.j 72 b. m. 
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W sieci paradoksów p. Grabskiego 
miota się życie gospodarcze kraju. 

Nieszczęśliwa ręka p. Grabskiego w 
dalszym ciągu trzyma ster naszej nawy 
państwowej i prowadzi ją wprost na ska
ły Nie są to ju± rafy podwodne, które 
czasem trudno ominąć nawet wytrawne
mu żeglarzowi, ale skaliste wybrzeże, 
na które wprost z pełnym wiatrem i roz
piętymi iaglami steruje p. premjer Grab
ski. 

Może sejm na iwem posiedzeniu 
wtorkowem zdecyduje się na zmianę 
sternika, widząc, iż z uporem chce utrzy 
mać dotychczasowy kurs. 

Jeśli mamy uciekać się do porównań, 
to naprawdę do kupca, pozbawionego 
fantazji literackiej, ta prosta alegoria 
przemawia w pełni. 

Nasz organizm gospodarczy zaczyna 
«ię rozkładać. 

Weźmy kilka przykładów dzisiaj ak
tualnych, w których przejawia się cały 
tragizm, obecne) sytuacji wynikłej na tle 
wprowadzania w żyde -— paradoksów 

no na wsze strony o stumiljonowej po-
kyczce dolarowej pod zastaw monopolu 
spirytusowego, jako o fakcie dokonanym. 
Możliwem jest, i* za kilka dni usłyszy
my, że pożyczka jest nam nie potrzeb
na. Wszak p. Grabski lubuje się w para
doksach, a na własnej osobie dotychczas 
nie odczuwa konsekwencji swojej go
spodarki 

Do niedawna banki uginały stę pod 
brzemieniem portfelu wekslowego, dla 
którego nie miały pomieszczenia. Dzi 
siaj, po runie, który wypędził gotówkę z 
najbardziej godnych zaufania instytucji 
cierpią one na brak materjału dyskonto
wego. Zachodzi tu więc klasyczny przy' 
kład paradoksu. 

Rynek, zamierający z każdym dniem 
łaknie kredytu. Banki w ostateczności 
jeszcze znalazłyby pomieszczenie na 
portfel, gdyż nie wyczerpują swych kre
dytów redyskontowych. 

Wskutek jednak zniszczenia kupiect-
wa, zwłaszcza przez nierozsądnie stoso
wane represje podatkowe, rynek roi się 
od protestów i nie można mieć zaufania 
do portfelu. Skutek jest taki, iż z )ednej 
strony zanikła zupełnie sprzedaż, gdyż 
przemysłowcy i hurtownicy nie chcą brać 
na swoje barki ogromnego obliga, z dru
giej ten minimalny kredyt dyskontowy, 
któryrym rozporządzamy, nie może być 
wykorzystany. 

Zamierający organizm gospodarczy 
fcostał już definitywnie rzucony w ręce 
lichwiarzy, którzy go zrujnują do cna, 

Ostatnio z wielkim hałasem podwyż
szono stopę dyskontową Banku polskie
go, przyczem motywowano to tern, iż 
opanuje się zwiększoną podaż weksli 

Skoro polityka Banku polskiego od 
początku skrzy się samymi paradoksa
mi, nie od rzeczy będzie powiedzieć tym 
panom, ażeby obecnie obniżyli stopę dy 
skontową. Można wyzyskać to pociąg 
nięcie do agitacji wśród nieuświadomio
nych mas, iż położenie kredytowe jest 
wyborne, skoro można obniżyć stopę dy 
skontową. Naprawdę można to dzisiaj 
śmiało zrobić, gdyż portfele banków 
firm przemysłowych świecą pustkami. 

Oto są wyniki, gdy paradoksy wpro 
Wadzą się w żyde. 

Senator Szarski wypowiada w „War 
szawiance" słuszny pogląd, iż załamanie 
się kursu złotego jest naturalną korektu-
rą nad wart ości, jaką zagranicą przypisy
wano złotemu. 

Wprawdzie nie zbyt zręcznie tłuma
czy istotę złamania, sprowadzając ją 
przedewszystkiem do mniejszej siły naby 
wceej złotego w kraju, aniżeli miał u-
przednio zagranicą. Tak nie jest 1 nie by 
ło, gdyż kurs złotego utrzymywano stałą 
interwenclą z początku na rynku krajo
wym, a później na zagranicznym. Wresz 
de wyczerpały się środki i nastąpił 
krach. 

Gdyby jedynie wewnętrzna siła na
bywcza pieniądza miała szczególniejsze 
znaczenie, to oczywiście inaczejby 
przedstawiały się stosunki, powiedzmy 
w Anglji, czy w Stanach Zjednoczonych 

Tam dolar, czy też funt, ma o wiele 
mniejszą siłę nabywczą, aniżeli miał zło
ty przy parytecie 5.185, a mimo to kurs 
waluty r*»t utrzymany, gdyż zapołrzebo 
w anie zagranicznych dewiz w Ameryce 
jest zaspakajane z nadwyżki w handlu, 

a w Anglji z operacji, podpadających pod 
pozycję t. zw. „niewidzialnych ekspor
tów". 

P. senator Szarski jest przeciwny do 
prowadzaniu złotego do parytetu, upa
trując w tem przeszkodę do osiągnięda 
dodatniego bilansu handlowego. 

Zapomniał jednak p. senator, iż obec 
ny stan kursu złotego musi wywołać 
wzrost cen towarów. Wprawdzie nad
wyżka której nie możemy zrealizować 
powstrzymuje drożyznę artykułów żyw
nościowych, jednakowoż musi się prze
jawić w cenach szeregu artykułów prze
mysłowych, zwłaszcza tam, gdzie w grę 
wchodzi czy to surowiec zagraniczny, 
czy też kredyty inwestycyjne. 

Obecnie zastój ogólny uniemożliwił 
zdyskontowanie spadku waluty i zostało 
ono odwleczone do czasu, gdy nastąpi pe 
wne ożywienie. 

Wszak nie można przyjmować, iż 
czeka nas jedynie ruina. Widzimy stąd, 
iż paradoksy p. Grabskiego udzieliły się 
również i innym. 

Upatrywanie przyszłości produkcji 
krajowej w zdepredonowanej walucie 
zamiast w solidnych podstawach wyt 
wórczości j gospodarki skarbowej, nie 
jest radonalne. 

Jaknajbardziej efektowne paradoksy 
nie zdołają nas ocalić i wnoszą jedynie 
zamieszanie, które wtrąca w dalsze nie 
szczęścia. 

Dr. Leszek Kirkien. 

Dolar w Łodzi* 
Na rynku pieniężnym w Łodzi kuf» 

dolara kształtował się wczoraj na 
w płaceniu I 6.15 w żądaniu. Tenden
cja niezdecydowana. Ożywienie z f l 1 ' 
korne, wobec czego podaż materia'" 
była zupełnie wystarczająca. 

CZEKL 
Holandia 241,20 
Londyn 29,05 i jedna crw~' 
Nowy York 5,98 
Paryż 26 99 i pół 
Praga 17 80 
Szwajcaria 115 72 
Wiedeń 84,60 
Sztokholm 160,60 

PAPIERY PAŃSTW. I LISTY 
Pożyczka dolarowa 64,50 — 64.65 

64,75 

„Wniesztorg" kupuje manufakturę w... Berlinie 
W kolach zbliżonych do sowieckiej 

misji handlowej w Warszawie żywo 
komentowane jest przeniesienie szere
gu rzeczoznawców, zajmujących się 
zakupami łódzkiej manufaktury dla 
„Wnlesztorgu" do Niemiec, Włoch I 
Czechosłowacji. 

Między Innymi przeniesiony został 
do Berlina przebywający od dłuższego 
czasu w Lodzi p. Szurinoff. 

Sfery dobrze poinformowane tłoraa 
czą to tem, że „Wniesztorg" wobec 
najrozmaitszych utrudnień stosowanych 
przez rząd polski przy Imporcie rosyj
skim do Polski, zamierza przenieść 
swą działalność w kierunku zakupo-
wanla towarów manufakturowych za
granicę, w pierwszym zaś rzędzie w 
Niemczech. Z ograniczeń wspomnia
nych mówią o zakazie przywozu do 
Polski zakupionego w Rosji transportu 
gęsi. 

Zainteresowani łódzcy fabrykanci 

Półofidaly organ rządowy „Kurjcr 
Polski" w wczorajszym numerze pisze: 

„Z kół miarodajnych dowiadujemy 
się, iż informacje niektórych dzienników 
o rzekomych pertraktaqach przedstawi-
rieli rządu polskiego z grupą RotschHda 
nie pochodzą ze źródła urzędowego i że 
nie odpowiadają istotnemu stanowi rze
czy". 

Tem gorzej dla nas. 
Jedynie natychmiastowa i" bardzo wy 

datna pożyczka zagraniczna może nas 
ocalić. Widocznie jednak p. Grabski za
wiódł się w swych oczekiwaniach i w 
ten sposób chce się wycofać z pola, 

A przed kilku jeszcze dniami trąbie

nia na manufakturę, którą zamierzano 
zakupić w Łodzi. 

W powiązaniu tych faktów mamy 
najlepszą odpowiedź na podaną przez 
nas w ubiegłym tygodniu wiadomość 
o tem, że przedstawiciele „Wniesztor-
gu" nagle przerwali rozpoczęte w Ło
dzi pertraktacje w sprawie nowych za 
mówień. 

Jak się dowiadujemy, sfery prze
mysłowe czynią starania, aby rząd 
cofnął ograniczenia stosowane przy 
imporcie rosyjskim do Polski, wskazu
jąc przytem, że nie wywrą one ujem
nego wpływu na nasz bilans handlowy. 
Eksport towarów polskich do Rosji 
dziesięciokrotnie przewyższał rozmia
ry importu z Rosji. 

Poważnie należy się obawiać, iż o 
Ile w najbliższych dniach zarządzenie 
rządowe nie pójdzie w myśl życzeń, 
„Wniesztorg" zaprzestanie dalszych ró 
kowań z łódzkim przemysłem, przeno
sząc całkowicie swe zainteresowanie 

75 
Pożyczka dolarowa w złotych P0*' 

skich 387,71 — 388,70 — 387,20 i Pg 
Pożyczka kolejowa 85 —• 80 — ^ - j 
Pożyczka konwersyjna 43,50 -~ ^ 
4 i pól proc. listy zastawne n*0^ 

17,45 - 17,25 - 17,40 w , f S j a 

5 proc. obi, Tow. Kredyt, m. w a r 5 J a 

wy przedw. 16,20 _ 16,40 — 16,3» 
4 i pół proc. obi. Tow. Kredyt, fl>. w 

szawy przedw. 13,75 
AKCJE 

Bank Dyskontowy 5 
Bank Zachodni 1,25 
Bank Handlowy 3 
Bank Zarobkowy 4 
Siła i Światło 0,16 
Częstocice 1,20 
Łazy 0,11 
Nafta 0,20 
Nobel 1,35 — 1,30 
Modrzejów 3 — 2,70 _ 1 n 

Ostrowieckie 5,30 — 4,90 —• 5 , 1 

Pocisk 1,20 . - i 
Starachowice 1,25 — 1,23 — »'* 
Żyrardów 7 — 6,70 — 6,75 
Haberbusch 4,80 — 4,75 
Chodorów 4 
Cukier 2 — 1,94 
Węgiel 1,65 _ 1,48 - 1.52, 4-oni 
Lilpop 0,60 — 0,58 — 0,59 
Norbfin 0,80 
Parowozy 0,32 
Rudzki 0,92 M 0,90 
Ursus 1,70 
Borkowski 0,82 — 0,80 
Spirytus 1,45 — 1,50 

są już w posiadaniu wiadomości, że 
„Wniesztorg" w Berlinie w ostr tnich na przemysł zagraniczny 
dniach poczynił olbrzymie zamówię-

Dyskonto 5'k p r ° C t 

Pierwszorzędny portfel W ^ 
poszukiwany, po stopie 5 
miesięcznie. 

toc-

Cer. 

Fuzja w przemyśle weł
nianym. 

W mieście krążą pogłoski o zamie
rzonej fuzji trzech największych fa

bryk wełnianych tow. akc. Karol Ben-
nieb, F, W. Schweikert I Karol Eisert. 
W ten sposób ma być osiągnięta znacz
na oszczędność w' kosztach handlo
wych, dzięki wspólnej administracji. 

Trudno narazić przewidzieć, czy zo 
stanie osiągnięto porozumienie i czy 
fuzja stanie się faktem. 

Rynek włókienniczy 
w Łodzi. 

W ubiegłym tygodniu zalała Łódź! 
dalsza fala protestów. 

Kupcy zamiejscowi czynili małe zan 
kupy, przeważnie za gotówkę, lub czę
ściowo za wekslami z terminem 8—10 
dni. 

Obracano prawie wyłącznie towa
rami zlmowemi. Niektóre fabryki obnl 
żyły ceny. Tow. akc Geyer zniżyło 
ceny o 5 proc* 

B a r t k e r e g u l u j -
Firma Karol Bartke w TomagJul» 

resuluio na 60 proc gotówka- j> gn-
cja odbywa się przy wspów*C'J dl* 
gielskich dostawców wełny, k t S i o r -
przeprowadzenia sanacji przc°»'v 

stwa udzielili nowych kredytowej 

Z N A N Y Z E S K U T E C Z ' 

,d>l 
Hl>Zgr>J 

' . L N . U T N I T F L I A J 

ODCISK! 

przeprowadził sie. « 4 ' 
KA 4 4 . TeS- „ 

Choroby wewnętrzne ( „ I * * 
GDAŃSKA 

Choroby wewnętrzne 
S p e c j a H o C f i choroby ± ° t A * " 0 Ordynuj* 9—11 rano, 7.30 
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FFJULR., ? W Y C H O D N I A „ S A N I T A S " 

RT^-iilŁ. Caa le ln lam. £ 0 . Mtea—, -j 

S<U[AKOWsKr 

rako-dentvst, 
T e l . 4.4-5ł 

12—I 5—6 
10—11 . 6 -
11-12 

Dr. 2. 
L

EWINS0N 

3

- ^TZTAJN-

^ J
2 t

a j n b e r g 

Pon. środy 
piątki, nledz 1—3 
wtorek, czw 

9—11 •oh 12-1 3-4 4.30-6 
6.30-7 30 

11—1 
M O 3Ó0-5 
9 30-10 30 4-1 

12—1 6- 7 
O—ll 1—2 
9 - 1 0 5 - f i 

2— S.30 
: 2 - l 6 - 7 

1—2 
pon śiody. 

piątki 
3.30—5 

choroby 
wewnętrzne 

choroby 
dzieci 

choroby 
chirurgiczne 

choroby 
•cobtfre 

I położnictwo 
choroby uszu 
era dła I nosa 

P O K O J E 
mmm 

Biuro .RUCH" 
Piolkowsta 3H 

L O K A L E 

Biuro '..RUCH 
Piotkowska 3G 

chi roby 
oczu 

chor, skórne 
weneiyczne 

moczopklowe 

5 - 6 

3 30-5 

11.45-2.10 
9—11.45 

2 30—5.45 
5 .15 -8 

ch r nerwowe 
Roentgen fizy
kalna terapia 

ortonedta 

choroby 
zębów i jamy 

ustne) 

pa Kwarcowa, U..a (im ja. Wszcluie 
Operacje 

tyli? 0<1 9 * r i n ł y k , w " a n , a ' "czepienie ospy. Lec 
* Bo/' n°cne 0 8 w , C C Z l w niedzielę od 9 do 4 . -

^Kosm . r - . 0 8 0 t o w , e akuszeryjne w dzień I 
'"etyka lekarsko. - Wizyty na mieście. — 

Zabiegi od umowv. 

jest od 9 rano do 8 wiecz. 

ńtei-ileDljstii 
Jakób 

1 1 T E 1 I E I I ! 
Łódź, Al. Kosciusrl: 
22 (Piotrkowska • ' 

II brama.) 

..r.-utr.nhjim 

-cłtcrol):) iointika 

L e k a r z y Spec ja l i s tów^ 
m, 9ab.net dentystyczny 

C z y n * E Z , ^ 5 K A 1 1 i t e , e f - 37-68. 
Ke 

choroby dzieci 

choroby wewnętrzne 

ciur. skórne wener. 
I moczoplclowe 

chorony oczu 
chor. nerwowe i u-
mysłowe i leczenie 

wad wymowy 
chor, chirurgiczne 
choroby kobiece 

i akuszerja 
choroby uszu, gardła 

i nosa 

e r s t e j n ó w n a 

9-10.30 
4.30-5.30 
1 0 - 1 2 

I od5—6 

11—1 
12.30-217-8 

1—3 
6 - 7 
-3 1 7-6 

3—4 
3-4 
9—2 

3—7.30 
n i « o ° i > , , , r ' « t . k ! ' 0 * : ! / i a k " " s i B , ' o , , o , s k -

, * k t r v

S i > y - L e c , ' Q

0 p e r a c ' e - Zastrzyklwanla, szczepie 
^ u ni.*ci«- Pc , s z«ucznym słońcem górskim. B 

*°cinv L y c h o t e r a P i a Wszelkie analizy (mo. 
J ^ y w i 1 t. d.) 

Wieyty na mieśc ie . 1 

^ - a ^ J ^ E G O RODZAJU po CENACH 
^^ 5 s =s PRZYSTĘPNYCH poleca w . - -

" r m » N a P I E T I I U I I I B E L I 1 1 
"*"V D * > 0 , 0 « " » 2 . t a l . 4 2 - 3 8 . 

^ a c o w n i a KuśniersKą na miejsca. 
^ ~"^^*WLBMwiirmmttmmmm a i 
? C * 3 | f ł » I | P I E N I Ą D Z E I N : E K U P U I 

P * ® K O « » M E B L I , Z A N I M ALE N I E 
JV G D Z I E NAJTANSAE ŹRÓDŁO 

<9\A w s z y s c y w i e d z ą 
* e n z j e i e g a n t e s a 

na najdogodniejszych warunkach 
tylko w moim składzie nabyć 

t - • uchi-n. • m o * n a - Sypialnie, iadatnie, urzą-
fn»r,'' , l»łv. i r . j 1 *" d * o r « pojedyncze meble; szafy. 
S S L ^ t t o ° $ v ' k r * c <"» wyściełane 1 • 

* 6 

h r *«suT , 0 e go "~u

v7', arzcam wyściełane i oto-
, e d*»=kie y i ,° b , U- C e n V '»*»«nio zuiżon,. 

0 8 r«ty „•« J a , P° c«nach fabrycznych. 
. . t u- Prne! a ° . l l c i a *»ę żadnego proecn-

8 * t M ó | 0 7 . " ' s li* Przekonaól 
I I * 1 PNEENLLSS i ł i u ,? ł*i«CY magazyn zo-
Rvi i«F ° D . V z u l - Piotrkowskiej 9 na 

n a s i e l s k . . 

d l ' $ f t ! FreblowsKi 
' O d l a t 4 i»««wen, i i ,„ ,„ , , , g l m ł , l l l y k a 

C ^ ^ L 6 K p e c , i i ^ ' S i a i ; . r r z " r u i y N o w 4 n ^ 

CHORZY 1 Dbajcie o swojo zd rowie I 
g ? " : w T . S . Z io ła i Bór Harcu D - Lauera 

Zaleone nrzez najsłynniejsze p >waei lekarskie jak: prof. Berlińskiego 
Lin weisytetu Dr. v. Leydcn. Dr. ffo.hflótter, Dr. Martin 1 wielu innych 
wybitnych lekarzy, którzy stwierdzili, te zioła te są niezastąpionym środkiem 
przy chorobach pochr-dzących z zan'eczys:czenia i zgęszczenia krwi. 

Z i e l a a gór Harcu D-ra L a u e r a radykalnie usuwają wszelkie 
cierpienia żołądkowe, cierpienia wątroby, cierpienia nerek, kamień e żółciowe, 
cierpienia hemorroidalne. reumatyzm, artretyzm, bóle głowy, wyrzuty i liszale 

Z i o ł a z gór Kar u D-ra L a u e r a pobudzają apetyt i trawienie 
i przy skłonnośctacii do obstrukcji są zarówno praktycznym 1 skutecznym 
środkiem przeczyszczającym. 

ZJoła z gór Harcu D-ra L a u e r a zostały nagrodzone na wysta
wach lekarskich najwyzszemi odznaczeniami i złotem! medalami: w Baćcn:e, 
Berlinie, Wiedniu. Paryżu, Londynie i w. in miastach. Tysiące podz ękowań 
i uznań za skuteczność Zlot Harcklch otrzymał Dr . Lauer od osób 
wyleczonych 

Cena V, p u d e l k a zt. 1.50; p o d w ó j n e p u d e ł k o zł. 2 5 0 . 
Sprzedaż w aptekach I składach aptecznych. 324 

Uwaga: Wystrzegać się bezwartościowych naśladownictw. Katde 
oryrinalne pudełko zaopatrzone Nr 43 Wg rej. w Min. Zdr PubL Reprezen 

Polskę: Józef Gro i ła rszawa, Chmie lna 49. 

Ważne dla Pań! 
T e l . 3 6 - 2 3 . T e l . 3 0 - 2 3 * 

Niniejszym mam zaszczyt zawiadomić 
Sz. Panie, że zaangażowałem specjalistów 

F r y z j e r ó w Damsk ich 

i Zygmunta i Alfonsa 
Czesanie 1 strzyżenie podług ostatnich żurnali 

parysk ch jak również wszelkie roboty włosowe oraz farbowanie włosów 
we wszystkich kolorach ,L'OreaI Henną* Parls. 

Z poważaniem 
R. S z y l k e 

198 Orand Hotel, Piotrkowska 72. 

F I L H A R M O N J A 

P I Ę T R O 

MASCAGNI 
przyjechał 

i JUTRO o godz. 8,30 wieczorem 

dyryguje 
pierwszym wielkim koncertem symfonicznym. 

O g ł o s z e n i e . 

T—ą 
Sad 
Ctt 
1=3 

Niewielka ilość pozostałych biletów sprzedaje kasa Pilharmonji* 

Ceny znacznie zniżone! 

Ceny znacznie zniżone!! 
A M E R Y K A Ń S K I E M E B L E 

i URZĄDZENIA BIUROWE 
poleca 

SKŁAD MASZYN DO PISANIA l LICZENIA 

Józef Leżon i S-ka. 
Tel. 2-23. Przejazd 4. Tel. 2-23. 

S 
CO 

Ceny znacznie zniżone! 

Tel. 13-57. 

PolsżRitio-Giielioloijoa. 
Dr. med. Szarlota Elgerowa 
Dr, Reitler-Kurjańska 
Dr. med. Juljusz Baum 

K L I r l l K A 
p tm aap i h • 11 • aj f j • • 

10 O G R O D O W A 10 
Tel. 13-67. 

Ctifrorglczsa 
Dr. med Michał Kantor 

Dr. Reitler-Kuriańska — choroby kobiece 11—12 
Dr. med. Szailota Eigerowa . , 12,3o— 1,30 
Dr. med. Juliusz Baum . . 2—3 

Poród normalny, pod oost-rw lekarska i iu-dniowy pobyt na ki. I-ej 300 zl. 
Snfurłwacje o d B-cl do 7 -e | . 

D a m s k i Z a k ł a d K r a w i e c k i i Kuśniersk i 

J 3 K 0 D Garelik T E L . 2 7 - 5 8 

przyjmuje zlecenia na sezon, bieżący podług najnowszych 
modeli paryskicłi i angielskich z wUsnego oraz powierzo
nego materiału. N:t składzie duży wybór: jedwabie, aksa
mity piusze, wyrobf iuir/ane mai bogaty wvbor goto-

wy:li paU (utrzanych nijno vs'ycn i^sonów. 

Sędzla-Komlsarz masy upadłości Szmula Abc 
Karo oraz Leona Jakubowicza podaje do publi
czne] wiadomości, że Wydział Handlowy Sądu 
Okresowego w Łodzi, wyrokiem z dnia 3 pa
ździernika 1925 r. postanowił: l) ogłosić upa
dłość Szmula Abc Karo oraz Leona Jakubowicza 
2) chwilę otwarcia upadłości oznaczyć tymcza
sowo na dzień 1 października 1925 r.; 3) zamia
nować Sędzia-Komisarzem Sędziego Handlowe
go Stanisława Kopczyńskiego; 4) zamianować 
kuratorem upadłości apl. adw. Edwarda Kru
kowskiego; 5) nakazać opieczętowanie kantoru, 
składów, kasy, ksiąg, zbioru dokumentów, re
jestrów, papierów, ruchomości I rzeczy upadłej 
firmy oraz wspólników, gdziekolwiek się one 
znajdują; 6) dokonać publikacji wyroku zgodnie 
z przepisem art. 457 K. H.; 7) uskutecznić wpLs 
w rejestrze handlowym na zasadzie art. 2 p. 4 
Dekretu z dnia 7 lutego 1919 roku. 

Wskutek powyższego wierzyciele upadłości i 
dłużnicy obowiązani są donieść bezzwłocznie 
kuratorowi apl. adw. Edwardowi Krukowskie
mu w Łodzi, ul. Nawrot 8, lub Wydziałowi Han
dlowemu Sądu Okręgowego w Łodzi o swoich 
pretensjach do upadłości i o należnościach, któ
re im przypadają, chociażby terminy Ich płatno
ści nie nastąpiły, o także o wszelkim majątku, 
sumach pieniężnych I funduszach, należących się 
od nich upadłej firmie lub Jej właścicielom, bądź 
też znajdujących sic w ich posiadaniu I rozpo
rządzeniu. 

Za zgodność 
Kurator (—) EDWARD KUUKOWSKL 

apl. adw. 
Na mocy art. 476 Kod. Handl. wzywam wie

rzycieli powyższej upadłości, aby w dniu 20 pa
ździernika 1925 roku, o godz. 12 w południe, sta
wili się w Kancelarii Wydziału Handlowego S<t-
du Okręgowego w Łodzi, osobiście lub przez 
pełnomocników, celem wysłuchania sprawozda
nia kuratora masy I wyboru kandydatów na 
syndyka tymczasowego. 

Sędzla-Komlsarz 
(—) STANISŁAW KOPCZVNSKL 

Łódź, dnia 10 października 1925 r. 

F a b r y l i a l a m p 

i 
PiotrKowsKa 37, tel. 21-25 

poleca wielki wybór lnm;i elektr, I ga
zowych po cenach niskich. 

PFZYIDDIE SLG WSZELKIE REPERACJE 1 przeróbki 

K O M P L E T F R E B L O W S K I 
z początkowem nauczaniem i rytmiczną gimnastyką 
dla dzieci od lat 4—7, prowadzony przez rutyno
wane specjalistki freblanki; 

R. E i g e r - L e b e n s o n o w ą 1 S . Janowska,. 
Zapisy dzieci codziennie od godz. 5—6 przy ul. CegieU 
nianej 25 I p. Jront 391 

na i m i BerliDle 

J n d u s t r e O a " 

Załalwia wszelkie tranzakefc, dotyczące: potyczek na hi
poteki, obejmowanie admlnlalracjl z udzieleniem zaJicnk, 
pojrednictwo przy kupnie i sprzedaży domów. Porada fa

chowa i prawnicza. Informacji udzlelai 

P. m, HOTEL „ E U K O P A " , 
Łódt, Zawadzka 7, tel, 21-09. 

S p r z e d a m 
lub wydzierżawię mOją bardao dobrze zaprowadzoną CJfP 

(I vi ftU 
łW. przylmf wspólnika t kftoiUUn) 40 - 50 ły*. zł. p-.. 
Oierty .PAK". Poaflao, Al. Mai-tiukowsklcto 11 V » 

po;! 41,35. 

Cenił umnt Mlii n)o5.4- 3 IfaiiaU Bii i i i iojoKKS. 
i S S ŁSS LSSi L5f5 ŁI<S LSisd k*v?> Ls 

i 
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ParK Sportowy 
Ł. K. S.przy AL Unii 

Dojazd tramwajów Nr. Nr. 5 i 8. 

W nóedzteBę, dnia 18-go p a ź d z i e r n i k a 1925 r. 
zawody w piłkę nożną między drużynam* o godz. 11-ej rano 

o mistrzostwo kl ,C* Okięgu Łódzkiego 
Ł . K. S. li i — T u r y ś c i I I I . 

O godzinie 1.15 przedmecz 
Ł . K. S. II — K o n s t a n t y n o w s k i K. S. 

Z a w o d y towarzysk ie . O godz. 3.15 po południu 

PajK Sportowy 
Ł.K.S.przyAl.Uni» 

Dojazd tramwajów Nr. Nr. 5 1 8. 

Ceny zniżone. Ł . T . S . G . — Ł . K . 

Z a w o d y towarzysk ie . 
Ceny miejsc: 
Uczniowskie 50 gr., wejście 
Trybuny 2.— 

Lecznica „ Z D R O W I E " lekarzy specjalistów, 
rzy uL Npowomiejakiej 3 (Wschodnia 13). teL 37-70 

nerwów c l 
umysłowe 

M 

Dr. B ron i s ław 
Frenke l 

Dr. K lozenberg 

2.30—1.30 
11—12 • 

wtorki, czwartki H 
i soboty 

żołądka, i 
kiszek 

Dr. A leksander 
Margol is 

12—1 

wewnętrzne 

. 

Dr. Glblańskl 
Dr. Kac 

Dr. Loevy 
Dr. Kon Henryk 

9-11. niedz. 10-11 
11 i p ó ł ~ l i pół 
nledz. 11-12 
3-5, niedz. 1-2 
6-8; nledz 12-1 

dzieci Dr. So łowle jczyk 
A rk . 

Dr. Maślanka 

Dr. Prechner 

8 1 pół-9 1 pół, 3-5 
nledz. 12-2 
9 i pół-10 1 pół 
1 1 pół-2 1 pół 
niedz. 10 1 pół-12 1 
5-6 i pół 
niedz 9—10 i pół B 

chirurgiczne 

» 

Dr. Goldman 

Dr. Per l ls 
3 1 pół-4 i pół 
niedz. 9-10 
11-12, 6 i pół-71 p ó l j 

kobiece 
m 

Dr. A ronson 
Dr. E lgerowa 

12-1 nledz. 12-1 fl 
1 1 pół- 2 i pół 

nosa, gardła 
i uszu 

Dr. Helcnan 

Dr. Rabinowie* 

3 — 4 
nledz. 1-2 
12 — 2 
niedz. 10-11 

skórne 1 we
neryczne 

Dr. Falk 
Dr. Sonnonberg 

3-4. niedz. 9-10 
11-12. niedz.11-12 

oczne Dr. Krausa 10 i pół-12 i od 21 pół 
-4,niedz. 10-11 i pół 

Rentgenolog Dr. Ke l lson 6 1 pól-B 
nledz. 9-11 

Wizyty na mieście. Szczepienie ospy 
Naśwletlanla(Lampakwarcowa)Kentgenogrsija 

Analizy i zabiegi lekarskie. 
Lecznica czynna codz. od g. 8*° rano do g. 7" w. 

i liilzilli i twista irtMfowo przewidziani «4 q. 8 r. do 2 n. 

szklenie budowli oraz wytwórnia luster 
Szlifiernia szkła. Przyjmuje wszelkie 

zamówienia na lustra, kryształy 1 szy
by do samochodów po cenach konku
rencyjnych Odnawianie starych luster 
wykonanie solidne. Przyjmuje takie 
szkiełka do zegarków fantazyjnych po 
cenie 1.20 gr. za sztukę. Adres ulic 
Konstantynowska 53. 397 

I 
ed 

I 

B 

1 2-gl oddz ia ł klasy p r z e d w s t ę p n e j 
(Ao) dla dz iewczą t I chłopców. 

f V Gimnaziam M i M Iow. Żydowsklcli Szkół 
SredBicb w Ł o d z i — u L P I R A M O W I C Z A 7 

— otwarto — 

i Zgłoszenia przyjmuje Dyrekcja w godzinach 
przedpołudniowych. 35 

Kil 

Złe trawiewift 
ZAPARCIE STOLCA 

N A D W E R Ę Ż A 
D U S Z Ę i C IAŁO 
Aptekarza Rich. Brandta 

od 50 lat w całym świecie znany .11 odek 
przeczyszczający 

D l i ą l ^ l ą ^ ^ ^ ^ ^ I M ^ ^ i ^ y ^ ^ ^ ^ s z ^ i n t ę ] < a di 

Rutynowany 

p r z y j m i e posadę natychmiast, 
ewtl. na kilka godzin dziennie. 

Oierty pod „R. S. 23" do administracji 
niniejszego pisma. 359 

ne M zaraz 

p o k o j u 
z niekrępującem wejściem 

dla jednego pana. 
Oferty do ,11. Republiki* sub. C. 

Dr. med. 

A . M A Z U R 
Choroby uszu, nosa, gardła 1 krtani 
wady gloso i wymowy (ląkanle etc 

Narutowicza (Dzielna 44.) 
Telefon 22-41 

przy jmuje od 6—7. 

Dr. L. SZAJER0WICZ 
AKnszer i ginekolog. 

TRAUOUTA 8. — Telefon 35-71. 
Przyjmuje od 11—1 1 od 5—7 w lecz
nicy „SAN1TAS" Cegielniana nr, 29, 

od 9 — 11 r. 1 od 3 — 5 popoł. 

KONSERWY 
R Y B N E , O W O C O W E i W A R Z Y W N E fabryki 

„ V ! C T U A L " 
nadeszły do sk ładu konsygnacyjnego. 

C E N Y F A B R Y C Z N E ! 

Hurt-wma delikatesów: r . p i n c z e w s k i 
T e l . 8 - 5 8 . T R A U G U T T A 8 . T e l . 8 -58 . 

Rwące, kłuiace bóle w członkach i stawach. 
łe miejsca, zniekształcone ręce i nogi. l t a r C

t 'ost'""^ 
rwanie w rozmaitych częściach ciała » a * „ijń $4 

\ wzroku wąstępują często, jako skutek c l e rf,, i r )|ct% 
cowych 1 dnawych, które powinny bye # p0stePut 

J - . . • . . u J IliMIL jl V.. »Y I II i . J - J -

przeciwnym bowiem razie choroba wclą* v Proponu je uleczającą rozpuszczajAj*^, p'^ 
czowy, kurację wodą mineralną, która P°l iit^jy 
mianę materji 1 zwiększa wydzieliny,a . i r 0du» 1 , V 
zwany uniwersalny lub tajny środek, l e ^ ? p dot"łfi* 
ry dobroczynna matka natura udziela di . - j p l * 1 

plącej ludzkości. Każdemu próba v~ 
Napiszcie ml natychmiast, a oUi^^L 90^ 

gratis i franco próoę wraz z objaśnieniem ^oW ,̂ 
nictwem moich, we wszystkich krajacn piesz^i 
składów I wówczas sami przekonacie stC ^ecltt 

woścl środka tego oraz o Jego szybkiej ^ 
August MSrzke , Ber l in Wi lmersdor f , Bruchsalerstr* 

Oddz ia ł 384. 

Lecznica 
dla przychodzących chorych 

oraz sablnet dentystyczny 
przy ul. Konstantynowskiej róg Za
chodniej (wejście od ul. Zachodniej 
nr. 27), teL 16-44 — otwarta od g. 9 
rano do 6 po pol. 

Przyjmują następujący lekarze: 
Dr. dr. Bronikowski, J. Dobrowolski, 
K. Dobrowolska, Erdman, Gole Ga-
rewlcz, Jastrzębski, Koliński, Kalisz, 
Kulcliowleckl, Kołudzkl, Mlsjon, Pogo
rzelski Scbwanke, Smoleński, Tia-
wlńskl i lekarz-dentysta Gocbel. 

Elektroterapja, leczenie lampą kwar 
cową, badanie I leczenie promieniami 
Roentgena. Wszelkie analizy lekar
skie (moczu, plwociny, krwi I t. d.). 

Wizyty na mieście. 

Baczność! 
Jedyna konkurencja w Łodzi. Pierw
szorzędny krawiec męski z praktyką 
zagraniczną, przyjmuje garnitury po 
35 zl. I palta po 25 zt. z dodatkami, 
przyjmuje także futra l różne prze
róbki. Wykonanie solidne i podług 
ostatniej mody. — Twierdzę, Iż robo
ta moja Jest bez żadnego zarzutu, - r 

Proszę się przekonać 1 
R p r O P r Łódź. u l . Głowna 6 2 
UCS J^Cl parter lewa oficyna. 

Meble najnowszych mode l i 
specjalnie S Y P I A L N I E , S T O Ł O W E 

poleca na dogodnych warunkach 
Z a k ł a d m e b l o w y 

A K A R K C J T Piotrkowska44. • I t r l r ł l l W I I pi,tro, oficyna 
Przyjmuje obstalunkl, reperacje i odświeżanie. 

S z k o ł a P lastyk i i T a ń c ó w Rytmicznych 

Zenobii Janczewskiej 
przeniesiona do szkoły miejskiej G d a ń s k a 29 

pr. ofic. i p. 
Zapisy tam w poniedziałki 1 czwartki od 6 do 9 g. Kom 
piety dla dzieci i zi-pisy we wtorki I piątitl od 5 do 7 g 

PiotrKowska 84. pr of, pierwsze wejście II p. 
Komplet gimnastyki przeciw otyłości (dla pań mężatek) 
Głównie zapisy przyjmowane we środy I soboty od 6-ej 
do 9-ej g. na ul. Wólczańskiej 63, m. I I , 111 p., fr. 

Lecznica „ P o m o c " 
Lekarzy specjalistów 1 gabinet 

dentystyczny 
ALEKSANDROWSKA 1 róg Zgierskiej 

Tel. 129 — czynna od 8 r. do 8 w. 
PORADA 3 ZŁOTE. 

Wszelkie zabiegi lekarskie l denty
styczne. Szczepienie ospy, zastrzyki-
wania, operacje, opatrunki, analizy, 
zdjęcia roentgenowsklc, prześwietle
nia, naświetlania 1 clektryzacja. — Zę
by sztuczne, koronki, mostki 1 t. d. — 
Wizyty na mieście. Zamówienia na 
porody w domu. Przeprowadzenie 
normalnego porodu (akuszerka 1 ob
serwacja lekarska) 50 zl. 
Pogotowlo położnicze. — Teł. 129. 

W a ż n e dla Pań? 
Łatwą metodą nauczam w przeciągu 
miesiąca kroju i szycia. Również nau
czam bieliźnlarstwa. Uwaga: przyj
muję także lekcje prywatne. 
System paryski. Łódź, Karola 8, iii. 15 

Zapisy tylko od 12—3 pp-

Dyplomowany krawiec męski 

OJ 
•3 
Cl 

• IN* s 

ElegancBo 

Nowootworto"8 

Pracownia Kapeluszy • 

10 
GdansKa «r. 4 ° ' f r j P-
poprzeczna oiicj n|> 

Wykonywa wszelkie•*'*0«rstfcl1 

Ceny ai* B i e ~ 

Fachowe 
szukoje z klljenlelą 

dużym 
żenią pracowni 
Oferty do „Expressu 
czyni" 

w 
>ukie" 

pod 

N A R U f O W I C Z A (Dzielna) 9 
TeL 709 9784 

posiada na siihnlziebogaty wybór zagranicznych 
oraz k ra jowych ma te r ia łów ; wykonywa zle
cenia z w łasnego oraz pow ie rzonego towaru 

Specjal ista robót fut rzanych. 
. Akuratna obs ługa I = = = = = 
Najnowsze modele irancuskie 
— I ang-elskle nadeszły! — 

L. Berlinówna 
udziela Mdi i t j lotiepianoii. 

ul. Gdańska Nr. 7 2 m. 17 
od 3—6 po poł. 

inne, »u»n. . 
przy jmuje do r r Ą 

aL 6-go slerpn.8 -
Tanio, bo w prV w 3 t 

PoszuKu]€ 

adwokat -
Oferty sub 
nln. pisma. 



.ILUSTROWANA REPUBLIKA* SU. I b -

ii 

w i e l k i w y b ó r . «vici_rvi w T O Witani palt 
ŷjmuje s i ą t a k ż e obstalunUi z własne-

K u p o w i e r * o n e 9 ° niaterjału 
*" KMJFMAN, PiotrKowsKa 

p., front. T e l . 6 5 9 . 
58 

346 

W C A L E N I E ! 
wiecie, |al< d o g o d n i e zakupywać 
można sypialkl. stołowe, gabinety 
— —- po|edvńcze 

części 
oraz wszelkie 

inne 
przy ul. POŁUDNIOWEJ 10. 

u P |. M A M O W I C Z a 
udziela sir; kredytów długoterminowych 
sprzedaje na R A T Y ' taniej 30 proc 

io|edvńcze — — 

Meble 

Obwieszczenie. 
Sto 

^ a ' b u S 0 W n ' e d o rozporządzenia p. Ministra 
toin z , z ^ n a 25 września 1925 roku ter 
oraz ^ ' a s z ania 6% obligacji miasta Łodzi 
Wj(ja y r n«asowych świadectw 

I V 

dani r~*" :" jwy*-ii swiuucwiw rublowych, 
i- "ych w latach od 1915 do W17 zo-

przedłużony do dnia 1 grudn-a 1925 r. 
\ f l ? S z e n i a należy kierować do Magistratu 

W * ' ' P l a c Wolności Ms 14. Wydziału 
Ł

 O w e go~0ddz ia ł Pożyczek 365 
Ó d ź> dn. 16 października 1925 r. 

, Magistrat m. Łodzi. | 

L E C Z N I C A 
LEKARZY SPECJALISTÓW 

i Gabinet Dentystyczny 
Pio t rkowska 2 9 4 

przy Górnym Rynka. TeL 22-89. 

f S - i X n , l r 4 - o Dr. Szykier 
* - « Dr. l)[M\ J. 

Choroby dzieci n, 

^ c S & i i S r Dr. Słoiiodilii 
Cbor chirurgiczne 

11—1 
Choroby ułiu. 
gardła i nosa. 

•J.30—4.:io 
Choroby skórne 
i weneryczne 

1—3 
Choroby kobiece 

i akuszeryjne 
1 2 - 1 

Choroby zębów 
i jamy ustnej 

9.30— i JO 
3.30—6. 

Zęby sztuczne, korony, mostki złote itp 
Wizyty na mieście. Zabiegi i operacie 
od umowy. Wszelkie analizy (krwi 
moczu i plwocin). Kąpiele Świetlne. 
. lampa kwarcowa. Szczepienie ospy. 

JCy'»»a nowości Na raty i 

if°by futrzane ^SK 
W 

f zyjn, 0 r j : e > "ak również skórki. Proszę się prze 
JJ^anic przeróbek i reparaci na dogodnych 

|~ r\ warunkach. 1 

* ; $ Z W A R C M A N 
s K J ^ L N a 41 

(parter w podwórzu). 

kry n u SzRto oKienne 
L<"°fo'w«V"!- m »towe ornamentowe, katedralne 
JrV«ia « P- Sikło surowe i druciane do 
,i' r*ki* u. . ń w K " czysto pokostowy Płyty pie-
c'» s-*ki» | o w e 1 zagraniczne, djamenty ooclę-
r "kie ' . K o i n Ple>nc szt lenie budowli oraz 

k« P e r t t c l e wykonuje sic. szybko i po 
"onkutcncyjnych. Wyłączne przestawi-

i 
i i 
i i 

5 Z A W A D Z K Ą 5 

Meble 
Jadalnie, sypialnie, gabinety 
dziecinne, otomany, kozetki, krze

sła wiedeńskie poleca 
na raty i za gotówką 

w p o d w ó r z u 
6 Z A W A D Z K A 5 

r'.g i loka»n

n

1° r t J°n Łódzki cegły szamotowej 
1 1 P- P . k ' 1 lasonowei. zaprawy szamotowe 
• r"»0ryk| Porcelany i Wyrobów Ceramicz 
I f t U " i c n w Ćmielowie. 

V*AU U d Ż ' P U S U l 7 ' t e L 3 4 - 5 3 

r^edawcom specjalne rabaty. 321 E 

^. »»ir-rri'i > i r rwrir inr i i r n htto 

itrl 

m °de l i 0

q

rJ«»«iska I męska, robotę og. nslnow-
z »szrlKie rep* racje na dogodnych 

S T 0 ^ , S Z L E W I C Z 
^ f c i * * ? * 1 2 ' ~ T e l e f o n 3 4 - 6 6 

£z 3*fcfci*XXXXXXXXX 
PIERWSZA LODZKA 

Dr. Ifiaibaom 
Dr. WeimnuD 
Dr. iliewiażski 
Dr. CycUner W. 
Lek. deol. Gltli 

cxx>oooooooorxxxxx«ocxxxx) 

SAMOCHÓD 
sześcioosobowy Limusina Oppel 

w dobrym stanie 

tanio do sprzedania. 
Wiadomość o portiera Zgierska 69. 

177—3 

X K X X X X X X X X X X 
Znany krawiec damski 
J. OLSZYCKI 

Sienkiewicza 18. 
Powrócił i wykonuje podług najświęt

szych mo 1*11 kostiumy I palta. 
Specjalności WYROBY FUTRZANE. 

Ceny przystępne. 
Dogodne w a r u n k i ! — 

Meble 
poleca w wielkim wyborze na najdo 

godniejszych warunkach 
M . F L A K O W I C Z 291 

Piotrkowska Nr. 145, (w podwórza) 
N a r a t y l Z a g o t ó w k ę . 

Zakład Zduński 

Jakób Biały 
Łódź , P i o t r k o w s k a 130 

(w podwórzu), 
Przyimuje do wykonania wszelkie ro 
boty w zakres zduństwa wchodzące. 
Na składzie gotowe piece i kuchnie. 

NA RATY! 076 

Ul. 
< * * * U i f , " " 8 ' , r 0 n t " p -
1°' C r > ™ ° i e l r

n

b . ° W a n i a " ' " M e l o r o d z a j u 
?° *« ł l * ttl"V s d o . ^ o r v . o r a ł odświeżanie na ko-

»V»iemu°bR™ ^ ' y c a n y m podług naj-
„ * ń s k i « ono.» , * • ł i r b u i e " « 1 " ° P V ' 
a'»U 1 »cc «« 1 n a k o l o r sl<unkjowv. popie

k ł do c

 k ° l o r , 0 0 0 , i ' 
i szczen ia . Ceny przystępne. 

ko lory . 

Wszelką damska, garderobę wykonywam 
różną futrzaną robotę oraz z powie
rzonych towarów podług najnowszych 
modeli. Uwaga Ceny konkurencyjne 

M. ROZENBERG 
Dawniej Wschodnia 49 

Dziś CEG1ENIANA 36 
lewa oficyna ll-gte piętro. 

I Mieszkania,^ 
I poKoje, sklepy | 
| poleca 

HiUIO ROCh PtotrkGWska~38 

Ważne dla lekarzy i lecznic. 

iSMlux-Lampenl 
oryginalnej rrarki Hanau 

Skład przyborów dentystycznych 

Ch. Ogólnik 
===== Piotritowska 23. r , • 

proste I szpiczaste we wszystkich 
kolorach poleca pierwsza i Jedyna 

KRAJOWA FABRYKA 
A. I. R o z e n c w ą j g 

Częstochowa. Staszyca 4. 
211—3 

Poszukuje 
się zdolnych i energicznych agen
tów ogłoszeniowych do poważ
nego wydawnictwa miejscowego 

Zgłaszać się ul. Zawadzka 11 
pokój 67 w dniu 19 i 20 b, m. 

między godz. 9 — 1 0 rano. 

Ważne dla Pań! 
Znana nauczycielka naucza kroju 

s?ycia I modelowania w przeciągu 
ednego mlesąca za 45 zł. 

U w a g a : przyjmuje równlef lekcje 
prywatne <a zł.80 .Nauczam tauze grun
townie nielizn-arsiwa męsk.. damsk. sy
stemem wiedeńskim, bielizny posclelo 
wej, biustonoszy, w przeciągu 6 ty 
godni za 55 zł. pod gwarancią. 

GRYNBLATT, 
Pańska M 9 ra. 33 

Zapisy codziennie od 10—11, 3—5. 

LECZNICA 
marzy specjalistów i gabinet lamuini 

Choroby dzieci Dr. St. Gutentag 
. L. Familier 

Od 10-11 i od 6—7 
. 1 2 - 1 . 4—5 

Choroby we
wnętrzne 

Dr B. Robinson 
. M. Wolfson 
. A. Tenenbaum 

Od 10-11 i od 7-6 
. 12-2 
. 4-6 

Choroby chi
rurgiczne 

Dr. Ed. Kunig 
. 1. Szreiber 

Od 2-3 
. 4-5 

Choroby kobie
ce 1 akuszerja 

Dr. D. Alterman 
. M. Feldman 
. H. Rundo 

Od 11-1 
. 1-2 1 od 3-4 
. f-7 

Choroby ner
wowe 

Dr. M. Maślanka Od 1-2.30 

Choroby skórne 
weneryczne 

moczopłciowe 
Dr. P. Braun 

. J. Sołowiejczyk 
Od 12-3 

. 6 - 8 

Choroby ocztt Dr, I. Stupay 
. S, Holeuderska 

Od 1—2 
. 5.30 do 7.30 

Choroby uszu 
gardła nosa 

Dr. M. Klaczko 
. Boi. Kon 

Od 11—U od 7—8 
. 3 - 5 

Choroby zębów 
1 jamy ustnej 

Lek. dent. S. Szewes 
„ M. Reznłkowa 
„ B. Czudnowska 
» N. Kacenbogen 

Od 9-11 1 od 8-9 
. 1 1 - 2 
. 2 - 6 
. 6 - 8 

Lecznica czynna od 9 rano do 9 wlecz. 
Wykonywa się operacje, n a ś w i e t l a n i a l a m p ą 

k w a r c o w a , elektryzacje 1 analizy. 
Zęby sztuczne, korony, mostki złote platynowe 11, d. 
Wizyty w mieście. Dyżury nocne. Pomoc akttszeryjna. 

w s z e l k i e g o r o d z a j u jak również g o t o w e f u 
t r z a n e p a l t a na jnowszych zagran icznych 
m o d e l i p o p o w r o c i e z zagranicy polec? 

filfif 

i 
Modniarstwa 
wyuczam gruntownie w clagu 6-u ty
godni, podług udoskonalonej metody 

Zachodnia 72, 
f r o n t , pa r te r , 'w bramie ) 

Ceny niżej 
konkurencyjneHl 

Obuwie 
DZIECINNE 

w wielkim wyborze, jak równ'eż 
lakiery, obuwie męskie i damskie 
gwarantowanej irwalości ranne 

panioile damskie poleca 
M. FE1ERTAG 

Zawadzka I. (dom Scheiblera), 

i Piotrkowska 1̂29. ToL 13-22. 
il tuj pnjsttpii. Dojjados warunki' 

XXXXXXXXKXXXXKXXX$(£ 

« Smołę Gazową | 
s powoda wzmożenia p odukcjl sprzedaje V 

właścicielom nlernchomosel 
b e z o g r a n i c z e ń , i | * 

X X 
* G A Z O M N I A MIEJSKA S 
X w Ł o d z i . <l • • 
««»xxxxxxxxxxxxxxxx 
Nie kupujcie mebli 

zanim nie odwiedzicie magazynu mego 
zaopatrzonego 

W W I E L K I W Y B Ó R M E B L I 
komplety: sypialń, jadalń, i urządzeń kuchennych, 

a S Z C Z E G Ó L N I E 
przedmioty pojedyncze: 

SZAFY, ŁÓŻKA, OTOMANY, LUSTRA I t. d. 
Krzesła wiedeńskie po wyjątkowo niskich cenach. 
Ceny konkurencyjne. :—: Ceny konkurencyjne. 
— Magazyn otwarty cały dzień bez przerwy. — 
Daję również na wypłatę ratami miesięcznerni. 
Uwaga! P o separacj i iirma moja mieści s lą nada l 

P i o t r k o w s k a 9 . 
r a d n e j f l i j l n i e p o s i a d a m 

J
N A C I C I C W I 'Piotrkowska 9 

T y l k o P i o t r k o w s k a O, f r o n t , 1 p ię t ro . 

Mam zaszczyt zawiadomić Szanownych Bywalców H 

w ' L i Restauracji uT/y IflOBM 5 1 

I w dnie czwartkowe i niedzielne .<ą I T l n l f ] M 
wydawane, znane ze swei dobroci * *C»a.a.I 

I Koocert artystyczny codziennie wieczorem. 
Kuchnia smaczna i obfita. T n i , j 
Bufet dobrze zaopatrzony i * a * * * • 

• Polecając się zawsze łaskawym względom, pozostaję 
041—3 z poważaniem 

| B. Wiśniewski. I 

T z K Ł O ^ O K l T r W E 
ornamentowe, surowe, matowe oraz s/klenie budowli; dja
menty do rżnęcia szklą poleca po cenach konkurencyjnych 

J. Olejniczak, Główna 14. 
» » • " " » » I I H I Ul i - m m j j j l j 
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Z CHWILA, JDJ MOCI PRZYBIERA KOLOR eierwon; LAB 
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URODONAL CHATELAIN'A 
PONLEWNI URODONAL ROIPUSZCRA KWAS MOCZOWY 
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DR. MOD. 

Południowa Nr. 23 
telet 40-26. 

5pecjalists chorób 
skórnych i wene
rycznych. Leczenie 
światłem (Lampa 

iwarcowa) Przyj-
inuje od 8 do 9.30 
»d 4 l pół do 8 w 

Specjalista chorób 
(kornych i wene-
lycznych I włosów 
Gabinet Rónlgena 
i śwlallo-lecznłczy 

i l .Piotrkow.kaiU 
tóg liwangiellcklei 

Tel. 29-41 
Przyjmuje: od 8-2 
I 6-8 Dla pań od-
•zielna poczekalnie 

od 0-6 pp. 

Dr. med. 

P O W R Ó C I Ł . 
Choroby skórne 

włosów, wenerycz 
ie i moczopłclowe 

Leczenie światłem 
ampa kwarcowa 
• promieniami 

ttontgena. 
Zawadzka Ht I 

felefoo Nr. 25-38 
PRZYJMUJ* od 9—2 

i od 5—8 
OLA PAŃ od 4—5 

med. 

Choroby .Kórn. D̂kl8WltI3 3 1 

e9oddo fiToćd 5°" " H , B e B 

do 7 1 pół Panie - , ł o ń c e r a * 6 r , k i m 

od 5 do 7 wlecz 
Przyjmuje od 

8 popoł 
4 do 

ir. mec 

weneryczne, lecze
nie lampą kwarco
wą I prom. Rontgena 

u. Kosciuzki 31. 
12—2 i 7 - 8 

280 10 
• • • • » • • • • » • 

Dr. med 

5 KosstaotyDowska 5 
Przyjmuj* CO

DZIENNIE) OD go
dziny 9 ramo do 8 
wieczór 34g 

s 
al. fi-Bfl sierpnia 
(Benedykta) 16. 

chor. sKórne (wio 
sów) dróg mocz. 

1 Kobieco. 
Od 9—1. 6 — 8 

dla pań/ 4—6. 

Gdarislla 
CHOROBY SKÓRNE 

I WENERYCZNE 

Przyjmuje 
od 12—2 i 6—8 

Dr. med. 

l e l i n i i i i i 1 

Akuszerja 
chor. Uoblece 

weneryczna (kob) 
usuwanie włosów 
na twarzy elektro 

lizą 
UL 6 Sierpnia 1 

od i do 4-ej. 
Niezamożnym 

USTEPITWA. 

Choroby skórne, 
weneryczne i mo
czopłclowe, lecze

nie sztucznem 
słońcem górskim. 
D z i e l n a Mb 9 . 
Przyjmuje od 8—0 
1 pól I od 4—7 

Tel Nk 28-98. 

CHOROBY SKÓRNE 
I WENERYCZNE. 

Przyjmuje od I I — 
I od 3—6 tylko 

kobiety 

Patoka 12 m. U 
róg Zawadzkie) 

O g ł o s z e n i e . 
Komornik przy 

Sadzie Okręgowym 
w Lodzt K, HV KIEL 
omieszkały W Lo
dzi przy ulicy No
wo- largowei 7* 20 
na zasadzie art 

1030 U. P C. ogła 
su . te W dniu 29 
października 1925 

od godziny 10-EJ 
rano W Lodzi przy 
ulicy Zgierskie) 
pod nr 64 odbę-

dt E się sprzedał 
przetargu publiczne 
go ruchomości na 
leżących do Józefa 
Wolla I składają 
cych sie; z mebli 
oszacowanych na 

sumę zl 685. 
Lódł dn I paidzler 

mks 1925 toku 
KOMORNIK 

NYKIEL . 

Gdańska 43-55. 
T e l . 14-66. 

od 

11(2 
powrócił. 

Choroby •korne 
weneryczne i wlo-

aów. 
Konstantynowakal2 
Przyjmuje od 9—1 

a j>i od 3—». Ula paó 
osobna poczekalnia 

Dr . m e d . 

H. 
Dr . m e d . 

u l . Z i e l o n a Ma 6 
Chor. s k ó r n e 

I w e n e r y c z n e . 
Przyjm od 8—10, 
12—2 I od 7 - 8 w. 

11155 

A k u s z e r j a I cno 
roby k o b i e c e 

OrUynme od •> — 7 
no poł. 

DL WSCHODNIA LIS 38. 
Telefon 28-39 

L E K C J E 
gry lorlepjanowej 
dla początkujących 
metodą ułatwioną 
oraz korepetycję 

udziela po cenach 
b a r d z o przy

s tępnych. 
Pioitkowska i28 

GLAZSZTAJN. 

s w e t r y 

nalaniem 
Jedwab 

Firanki 
Krawiec na m.elscu 
PIOTRKOWSKA 3 7 

(w podwórzu) 

Mam zaszczyt zawiadomić 
Sz. Panów kltjentów ie mój za
kład krawiecki został przeniesio

ny z ul. 6 - 9 0 s ierpnia 13 

na Sienkiewicza 27. bont, I pictio 
Z poważaniem 

Władysław Dzteizlc 

Ogłoszenia drobne 

G a b i n e t d e n t y s t y c z n y 
I Labora tor ium szt. zębów 

R. GliK-Liberman 
P i o t r k o w s k a 120 i p, front 
DAWNIEJ GŁÓWNA 5. — TELEFON 39-17 

Ceny pg. taksv lecznic. 

K U P U J Ę 
I sprzeda je 

lotne używane me 
ble, dywany, futra 

srderobę. maszyn \ 
0 szyc a I rótne 
sprzęty domowe, 

płacę najlepsze ceny 
SKLEP 

L WAJCI111 
Narutowicza ha 19 

2 i 6 - c 

m 
PIS I IDCBETY.DKI 

PRZENOŚNE 
kaflowo szamotowe 

i-tla KOŹMIŃSCY 
GŁÓWNA 61.. 

Jest zaraz 

do wynajęcia 
elegancko 

umeblowany pokój 
frontowy na pierw 
azem p ętne w etn 
tmm miasta z ca 
todzlennym utrzy
maniem dla 2-ch 
osób. Oferty aub 
Wygoda. 391 

Pokój 
OBI LITOWANY 

z oddzielnsm wej
ściem, w lepszym 

punkcie miasta 

do ottnaiec-a. 
Wiadomość Breslei 
PioirKowska 31. 

Kroju szycia 
1 modelowania 
nauczam teorytycz
nym l praktycznym 

sposobem. 

Do wynajęcia 

pokój 
w śródmieściu 
Oddzielne wejście. 
Wszystkie wygody. 
Oferty w admini
stracji ..IL Republi

ki" aub, NIL'. 

S? 
Naucz się pisać na 
najnowszej maszy
nie „Remington" 

Ni 12 amerykańską 
ślepą metodą a na 
pewno łatwiel o 
trzymasz posadę 

Tow. Błock—Biun. 
Sp Akc Oddział w 
Lodzi, ul. Piotrków 
ska 175 2yfc> 

cza 9, 
właścicielka pierw 
szjizędnej pracowni 

x x x x x x x x x x x 

Okazyjnie 
do sprzedania 

STARYCH MISTRZÓW 

Tenlersa. 
StUwimta 

Obeirzec można 
codziennie 4—7. 

Piotrkowska 71 
Ill-cte piętro 

mieszkania 6. 

BfkZEDAM Urno 
u ot manę dywano
wą i kredens ku
chenny, K'ucza 4 
m 18. ' ,85-2 

SPRZEDAM piekar-
1 n e z 2 piecami i 
calem urządzeniem 
Wiadomość Główna 
nr 41 m 4. 

SUKNIE-mo.e bar
dzo tanio ol:azyj 

nie do sprzedania. 
Nawrot f* 14 m 8 
Seroczyńska 3 9 

PATEFON dobrej 
marki nuło uży

wany kupię. Ofcty 
z ceną do .Repu
bliki" aub .Pate-
fon\ 381 

FOKOWE palto nor 
we, modne z Pa

ryża lamo sptzedam 
Ul HlotrkowsKa 93 
m 13 1 piętro pra 
wa oficyna od 10 
do M rano w nie
dzielę od 3—4 pp. 

387 

SI 
EBLE na raty ay 

pialnie stołowe, 
szały, ióżka, oto
many wyrób własny 
gwarapcja kilkolet-
nia. Odświeżanie 
Zamiany, Stolarń a, 
Lubelska Ni 6 p<zy 
Napiórkowskiego. 

994 

PAMOCHOD ciężą 
U rowy korzystnie 
do kupienia, wlad.t 
Gdańska 117 u por-
tjera- 389 

fokowe (francuskie) 
palto do sprze

dania. Wiadomość 
uL Zielona 16 m. I 

3 9 0 - 1 

CPKZEDAM 2 obnl-
I buiy na masi-
wacb w dobrym 

stanie. Łódź, Rzgów 
ska 137. w godz. 
2 - 5 p. p, 363 

RUTYNOWANE na
uczycielki u Izie 

'ają lekcji polskie-
po i francusk ego 
oddzielnie lub w 
kompletach od 2 
do 5 Zachodnia ć6 
m. 5. 184-2 

l|CZEŃ'6 klasy ty
li dowskiego gimna 
zjum udziela lekcji 
w zakresie 6-ciu 

klas. Konstantynów 
ska 5. Bylcński. 48 

CRANCUSKA (pa 
I ryźnnka) noszit 
Kuje lekcji. Wlado 
mość: Przejazd 40, 
m. 4 od 4—6 

161—:̂  

POKÓJ umeblowa
ny dla solidnego 

pana. Piotrkowska 
Nr. 112 m. 6. 395 

(JOKÓJ umeblowa-
r ny z wszelkiemi 
wygodami I telefo
nem do wynajęcia 
Kilińskiego 88 m. 5 

3Ć8-2 

IIIEM1EC KIEGO 
U gruntownie udzie
lam korepetycji o 
ras konwersacji po 
cen e b. przystępnej 
Piotrkowska 1S9 m. I 
teł 43-84. 400! 

CTENOGRAFJI wy 
u uczę wszystkici 
bezpłatnie listownie 
Instyiui Stenogra 
flczny Warszawa 

Mokotowska 39 
10i79—f 

CMGUSHMAN Ol 
L vcs les.nns eon 
versatlon and ror-j 
respondence. Wriie 
to the reductlon sub 
..Britlsher4 965-3 

HIEMKA (nauczy 
cielka) udzie ; 

lekcji niemieckiego 
w zakresie 8 klas 
lub Szuka zajęcia 
do dfleci na kilka 
godzin dziennie. 

Łask. ole< ty składać 
do redakcji pod 
„a. a-. 372-3; 

nokól duły s łonecz | n O S 1 A D AM '"M p 

f ny z oddzielnemu , | 0 n U > W y ,j 

POKÓJ z wygoda-
mi pizy inttlt. 

gentnei lodzinle do 
wynaięria Prze azd 
* 4?) m I I 3'..-

POKOJE fronto
we z wygodom 

do odilanla, Ofeiiy 
pod „GotówKa* do 
a im. .Republiki' 

332—3 

A odstępnem p ) 
szumi t- się tniesz 

kania z 2-ch pokoi, 
kuchni z przypale 
zyiośc ami. Zgło
szenia z podani m 
dokładnych warun
ków do admin dz. 
iod „M S.* 429 

PO KOJ Iron-owy o 
2 oknach na I p. 

umeblowany 1.6 
bez na życzenie z 
używalnością piani
na do wynajęcia 
zaraz Ofe.ty sub 
M Z.' 377 

I 

0°, SPZEDAN1A 
pianino tSchitt 

mayer) w dobrym 
stanie. Podleśna 14 

3 5 , - 1 

łjIANINO zagranica 
r ne koncertowe 
sprzedam. Słowiań
ska 16. m. 9, od 9 
godz. rano . 361 

^ATuKZiSlKA u 
(1) dzieła lekcyj, 
przygotowu e do-

egzaminów. Wyma
cania skiomne. O', 
sub ,K L* 22/-3 

A -GL1K udziela 
ekcjl ang elskie 

ĄO, przyjmuje co
dziennie od 3 do 5 
po południu. Wól
czańska 3/ m. 20. 

316— 

Helena Kacówna 
wznowiła lekcje 

gjy lorlopianowej, 
6 enkiewicza 20. 

2Só—2 

{TUDENT poszuku 
I je lekcji Specjal
ność: języki 1 hi-
st"fja. Eycliner, Al 
1 Maia 16 od 1—o 
I f,—H. 1*5—1 

A .MO.ELSKIEGO 
HONWERTAACJI i H 

uratuiy udziela ru
tynowany o- uczy
cie!. Nowo-Cegtel 
mana M U m 4 
od 3—j po poł. 

K IEMKA (nauczy
cielka) udziela 

lekcji niemieckiego 
lub szuka zajęć a' 
do dzieci na kilka 

godzin dziennie. 
Łask. oferty pod 
,E. K.' składać do 
redakcji, 373—3 

ŁODE bezdzleme 
małżeństwo po-

s/ukuie 2 umeblo
wanych pjkoi ze 
wszelkiemi wygo
dami. Oferty skla-
tać do adm. Repu
bliki sub „Corofon' 

422 

Pierwszego i piętna 
(tego Każdego 

miesiąca rozpoczy 
na b. rzeczoznawca 
z wyższe ra wyk

ształceniem jedno
miesięczne wieczo-
owe kuny nauki 

(praktycznie) na bu 
chalterów • bilansis-
tów. gwarantując 

zupełną samodziel
ność. Nauka w sto
sownych grupach 
lub indywidualna. 

Po ukoóczenlu, 
świadectwo. Infor
macje! Biuro Bu 
chalteryino-Rewi-

zyine, Piotrkowska 
183 368 

POKÓJ dwuok enny 
z oświetleniem 

na pleiwszym piej 
rze za p'a»ą tme 

się zną do wynaję
cia od zaraz u 

Klugm; na Kilińskie 
go 16. 

wejściem i utrzy ulicy' 0 l*%| 
maniem odnajmę nn/ko l''«"k ,ól-

dwuminleliftenlnyni p 0 S 2 U k u j e * s „j, 
panom od zaraz. „ ,„„ , t t ^ > t 

St Cegielmana 66 
mieszlc 16. 378-

nOKÓJ z eleklrycz 
' nością odstąpię 
zaraz w centrum 
miasta przy P>otr 
kowskiej. Uf. sub 
1200". o74—2 

Ofe-y s"" " „Re; 
warunki" o° -3*2 
publiki*. 

^JIILL 

fjDNAJMĘ pokój 
U umeblowany bez 
dti-tnemu małżeń
stwu. N.-Targowa 
22. m. 8, 376 

UAWALER poszu-
Ił kuje od 1 listo 
pada pokoi z poście 
lq. Oierty z cena, 
pod .Niekręp wa 
ny". 3 5 

nO WYNAJĘCIA 
0 duży tronlowy 
okói a niekrępuią 

ccin wejściem dla 
1 lub dwóch osób 
z uirzymaniem. Zie 
lona 8, m. 1 , Iront 
ud 12. 366 

YCIELKA 
j|"Popraw«"'',„1 
z aelnka W T 

ab.V »•« *CZ H 

tm 
kit-m 

7iO'umi«c', 

do ,Re,'Ufl | K 1 'JJJ 

AS AZYSTKA 
i»f | t , i 

długoletnia - i , 

że c « f c ń * r 9ti stsws """leKttf 
zastrzyki. S M M 
z u ] e oraz P"^ s K r 
p ie ieB» f l f ; o d r* 
we oferty ' ^ 
legniarita K - ^ J 

nRZYJMĘ dwóch 
• panów na miesz
kanie z całodzien
nym utrzymaniem 
tamże SĄ obiady 
gospodarskie, Ul. 

Skwerowa 18 m. 11 
362—1 

GUDNIOWA ° U V 
wia«n^ (-.oj-. 

,KOLLC« 

MlESZiCANlA wlęk 
i" sze. miejtze oraz 
duży wybór pokoi 
umeblowanych po 
leca -Ognwo" Sien 
kie wic za 67. 545 

ftO WSPÓLNEGO 
U pokoiu przyjmę 
Inteligentną osobę 
Aleja I-go Maja 5>, 
m. 1. cd 1 do 4. 

3 5 7 - 1 

kioju 
ciągu 

,wnU«p 
cinnycb * T < 

» s l l rni* dwocb p ( 4 

sięcv xs 60 »• sr 

TER. PR- °^ p 
ŚCE-

nO haftu f f f i 

jodwabietn ' ,„ c 

liznę. t» k , ż ; n V CT* 
« ! E W L Ł . O ? tilet na * ? P * i u f f i 
w.»,orylu"E. t : 

BTUDENT udzela 
U matematyki, la 
ciny, fizyki, lęzy 
ków, ul. Kilińskiego 
96—3, druga brama 
godzina 7. 392 

ODNAJMĘ P O K O I 

uimblow jedne
mu lub dwum pa
nom. NaruKWicza 
nr. 47 m 33. 

POKÓJ umeblowa
ny z calodzlen-

nem utrzymaniem 
lub używalnością 

kuchni odna mę Pi
ramowicza 9 prawa 
ofuyna parter. 

P OKÓJ pos/ukiwa-
ny na nimo fr. I p 

lub paiter Nowo 
mejska, PI Wolnoś 
cl, Konstantynow
ska. Ogrodowa, Za-
*ad^ka Oferty su 
M P.' Ó19-2 

łNGIELSKIEGO 
A lekcji, konw. rsa 
cji i kerespondencji 
udzielam bezpośred 
nią metodą. Inf. 6 8 
Piotrkowska 81, m 
14. Prawa ofio. 313 

cNGLISHMAN gi
li v>-i English les-
sons, Write to the 
,11, Republika" un-
dei „Englishmnn". 

295—1 

23 POKOJE sio 
neczne FR- nto. 

we ze wszelkiem> 
wygodami na 11 p 
do oddania przy ul. 
Cegielnianej 62 m. 8 

261—4 

(•MEBLOWA NY po 
U kói frontowy do 
wynaęcia z oddnei 
nem wejściem. Piotr 
Koi, ska A-.- t2 m. / 
między 9—4 1 od 8 
w eczor 3 7—-

MAUCZYCIELKA 
II szkoły średniej 

przygotaw a do 
wszystkich !.-.-.. 

Od I zl, godzina. 
Oferty sub .Su 

mienność". 358 

DWA poko e z kuch 
mą, wygodami 

noszu.tiwane sub 
.Gotówka* 30a-2 

11DZIELAM lekcji 
U muzyki (pianino) 
Ceny n sk.c. Ogro 
dowa 29, mieszk. 13 

300—1 

OKÓJ z kuchnią 
ewentualnie te-

den pokój poszuku 
ję. Oieny z c<n., 
do admmist'scjl pod 
.A. K. GoiówKa*. 

ŹV8-2 

U W fcA^AL U W 

ItKADEMICZKA po RZYJMĘ 
szukuje posaoy( 

aptece, jako u-la 1 

lub ucz^" i C , i 
15 z ca' 

czennica darmo lub'nem "'''-auc* 
za dopłatą. Oferty Pom"C * o(*£ 
do adm Republiki raz

 t r o ,

* n i o ni> - * 1 
sub .Zdolna i pil-["a wp**" 50 "J j 

368 wadzks
 n r

_ i a 0d 
Zgła»*»ć 

nu0 

na 
do 5. fekarz-dentysta 

Ł szukuje posady| —— . 
w m'eścle I ub na ({AUCZAM ^ 
wyjazd. Oferty do'fl K I ' T ' t0° fttf. 
adm. pUma 8 U b . P.'boty " f " 0 , ' . »«•»* 

6M muie **gj} MT 
wienia. «it.PB» 

U JEN CI z 
H 100 złotych . . . 
są poszukiwani do. 1 1 

sprzedaży w Łodzi ^nVlt/\rJjZ. : 0i 
i na prowincji d ' ^ ^ 1 ^ l A ł 
mokrążnego sezono.r n'« ,.h <#/t>\ nic 

»»» 

łatwo sprze- ̂ ka 1 1 ' • jjj el« ^0 
wego artykułu 
tykuł łatwo s r . . 
dażny. mogący dać oficyn 

zysk do 15 zł. dzień tro. 
n e. Adres: ul. Pi | — 
ramowioza 
9, zastać można odjl ne" A"S . If«« 

' rn|e*.?tf0 

2 do 3 po południu. henr»l5Kl^.,;sli"J(' 
usKlfr!.J'! • • i ł l M 343-1 

] DOLNA mamcu 
Ł rzysika pzyuine 
piacę w zakładzie 
pod .A. B.- do ce 
dakcjl 329 

jilEROWNIKAok-e-
li g"wej.'0, starszć-
go wirku poszukuitj 
na-ychmmst Kaucja 
wymagana. Zgłotic 
się: Z elona 24 I p. 

Akuszerka Plplkowa 
przyjmuje zamó 

wienia pań. Piotr
kowska 132—14 

mi. *La r0..,i 

Zapisy 1 J \ 

ŁodzJ, »• u l -

r utowlc*» iS*^ 

*°,*fl(», 

iA*yd'!; y,cii"f;( 

ifltł< $ 

Preauraerata= 
.llostrowanei Bapobllki" O G Ł O S Z E N I A : 

wraz z ilustr. dodatkiem niedzielnym .Nowa Panora
ma": w Lodzi 4 zł. 20 gr. miesięcznie. — Z amieicowa 
5 zł. 20 gr. miesięcznie.—Zagranicą 7 zł, 20 mtesięczn 

Odnoszenie do domu 30 groszy miesięcznie diozej. Za terminowy arus 
.Ilustrowana Republika" ł „Eipress Wieczorny" łącznie z odnoszeniem do domu zł. 7.50 mes . 1 '. 

.'. M i\:/.A.I.M:;. 8 gi za wiersz 111 n n.-.i ina strome U sznaiti. A/ 
mil (na sttonie 4 szoaliy) NEKR-3LOJI 1 NA')2SL.\Mi 33 gr. za wierti * ! ' "" . ' lOf 

_ Zaręczynowe i zaśluD po tekście 10 zloty. Zamiejscowe o 50 proc. Zagraniczne 
ogłoszeń adnin. nie odoowtada Droone U gr. Poszukiwania prac 

, , U S J I i W /J p i j 
„lertirtill ' " Y I O ! PT 

^YDAWCAI DF. Lessek Kirkien, Badakton WaoUw Smolaki. «*= Caeionkanzi WYDAWOIOTWA .Republika" SP. z ogr, ODP.. Ptotrkowsls* 
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